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n ie  16 zL, p ó ł r o c z n i e  8 zł., k w a r t a i n i e

Wychodzi codziennie o godzinie 5 po południu 
z 'wyjątkiem dni poświątecznycb.

Numer pojedynczy kosztuje w miejscu 5 cen
tów, pocztą 8 centów, — Biuro Redakcyi i Admini- 
stracyi ulica Czarnieckiego 1. 8. — Listy należy 
frankować.

Reklamacye otwarte wolne od opłaty.

Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi r o c z n i e  it> z.., r __
m i e s i ę c z n i e  1 35 ct. W miejscu r o c z n ie  12 zł., p ó ł r o c z n i e  6 zł., k w a r t a ł  '

o z ł . ,  m i e s i ę c z n i e  '
sięcznie. We wszystkich

4 zł., m i e s i ę c z n i e  i  *ł. W miejscu r o c z n ic  -
3 zł., m i e s i ę c z n i e  1 zł. P r e n u m e r a t a  z a g r a n i c z n a :  W N ie m c z e c h  1 zł. 60 ct. mie 
-•----------w<. wszystkich innych państwach 1 zł. 90 et. miesięcznie.

y '~”’r»cnor.7.nv16. We 'Wtil.yô —„Przewodnik naukowy i  literacki", dodatek miesięczny do .Gazety Lwowskiej, 
cało- i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1 styczn' 
czerwca lub od 1 lipca do końca grudnia, ćwierćroczni i miesięczni za dopłatą pierwsi ° ,  Ca

P i - z e w o d n ik  prenumerowany osobno kosztuje 4 zł. ’ dnłdzy

Jednorazowe mseraty obliczają się po 7 cen
tów, kilkorazowe po 6 centów od miejsca 1 wiersza.

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj
muje wyłącznie biuro dzienników Ludwika Plohna, 
ulica Karola Ludwika 1. 9; we Francyi, w Paryżu 
wyłącznie agencya pana Adama, Bouleyard Raspail 
Nr. 105 bis.

CZĘŚĆ URZĘDOWA
0. k. Sąd krajowy wyższy w Krakowie 

zamianował auskultantami sądowymi prakty
kantów sądowych: Kazimierza M is c h k e  go, 
Kazimierza M u n k a , Edmunda G e b a u e r a ,  
d r- Kazimierza Erazma 2-go im. H a b u r ę  i 
dr. Romana Jana 2-ga im. M a rk a .

francuski ledwo już może znieść ciężar po
datków. Szowinizm finansowy, który w ósmym 
dziesiątku lat bież. stulecia, w obozie zwo
lenników Gambetty, dosięgnął szczytu, a który 
odznaczał się bezwzględnem zaufaniem do 
kwitnącego stanu finansów Prancyi, wiarą w 
niewyczerpaną wydatność podatków, w świe
tność francuskich urządzeń podatkowych i 
w nieustanny wzrost zwyżek w dochodach:

— ~fmA Pod wpływem tego

CZĘŚĆ IIEURZĘDOWA
Lwów, 14 maja.

„Kraj niepokoi się, ilekroć się zbiera
cie, a oddycha swobodniej ilekroć się rozcho
dzicie". Słowa te, pełne gorzkiej ironii rzu
cił członkom francuskiego zgromadzenia na
rodowego pewnego razu, w przystępie otwar
tości i złego humoru, Thiers, pierwszy pre
zydent rzeczypospolitej. Obecnie, żaden fran
cuski mąż stanu lub polityk nie poważyłby 
się słów tych parlamentowi powtórzyć, ale 
zapewne przypominają je sobie często a przy
pomina dzisiaj także p. Ribot, prezes gabi
netu i zarazem minister skarbu, gdy wita 
zbierający się po miesięcznej przerwie parla
ment francuski. Wie on, że czekają go gorą
ce przeprawy, że zaraz po otwarciu sesyi po 
sypią się interpelacye w najdrażliwszych kwe- 
styach, że niemal zewsząd zaatakują stano
wisko rządu: czy zaś te burze parlamentaine 
przesuną się ponad głową gabinetu i kraju 
całego bez gorszych następstw, to rzecz co
aajmniej niepewna...

Zaraz dzisiaj zapewne wniesie rząd fran- 
euski w Izbie posłów budżet na r. 189b. 
°d  kilku już lat nie jest rzeczą przyjemną 
Za.jmować się porządkowaniem finansów rze
czypospolitej; teraz stało się to zadanie po 
Prostu męczarnią. Zwolna przychodzą dzis 
Wszyscy we Francyi do przekonania, że lua

irzrosi — 
zniknął dziś niepowrotnie. Pod wpływem tego 
rodzaju wyobrażeń zaangażowano wńwezas 

— moitn kosztowne
wówczas

Francyę w rozmaite ---------- a niepro
duktywne przedsiębiorstwa, wybudowano np. 

9ho mil. wspaniałe gmachy szkolne, mi- 
rzucono również w koleje, i t. d., aza .

iony rzucono równie/. ». 
ostateczny rezultat tej nieoględnej polityki 

i fest taki, że dzisiaj długi państwo-’ - „ v • ’h,ń7Q/ip WTT-
  ^
finansowej jest ta w, — ... „ .
we wzrosły nadmiernie, ż e d łu g  bieżący wy 

górą miliard, że zużyto zasoby kaso- 
deficyt się zwiększa rok na rok. Dzi- 
iż już ogólnie przyznają, że finanse 

Francyi są bardzo powikłane i nadwątlone; 
nikt jednak nie ma jeszcze odwagi przedsta
wić śytuacyi w należytem świetle. P. Ribot 
przebąkiwał coś wprawdzie na posiedzeniach 
rady ministrów, że trzeba skończyć z dotych
czasowym systemem gospodarki skarbowej, 
czy jednak nie zabraknie mu odwagi do wy
stąpienia z tein zdaniem w obee parlamentu, 

i-,,;,, sig na zarzuty przeciwników w 
1 - lior/lłn n.ho.p. sie

zbliżających się uroczystości w Kiłonii wy
wiesić, gdyby cesarz Wilhelm zapragnął 
przybyć na pokład tego statku: rozwija się 
we Francyi dzięki akeyi rządu także nowe 
wydanie Kulturkampfu. Jestto znana sprawa 
droit d’accroissement, to jest dodatkowego 
podatku, jaki opłacać mają francuskie kon- 
gregacye katolickie na mocy ustawy, prze
prowadzonej przez rząd w Izbie podczas o- 
brad nad budżetem, w ostatnich dniach 
przed świętami Wielkanocnemi. Stolica apo
stolska uchyliła się od interweucyi w tej 
sprawie, zaznaczając, że jest to kwestya we
wnętrznej adtninistracyi państwowej; w sa 
mej Francyi jednak tak pomiędzy duchowień
stwem — zwłaszcza wśród dotkniętego cięż 
ko przez ustawę duchowieństwa zakonnego 
jak pomiędzy świeckimi panuje przectw° rzą
dowi silne z tego powodu rozgoryczenie i 
zanosi się na opór przeciw podatkowi. To 
zaś nie ułatwi stanowiska gabinetu w par
lamencie, jak w ogóle postępowanie rządu 
francuskiego w tej sprawie nie przyczyni sie 
do obrony dzisiejszego porządku rzeczy prze
ciw prądom, dążącym do rozkładu.

81 < ł r —- .do narażenia się na zarzuig .............
Izbie i po za Izbą, w to nie bardzo chce się 
wierzyć. 0  wiele prawdopodobnej rzecz pój
dzie dalej zwykłą koleją a rząd ut aliquid fe-
cisse nideatur wystąpi z projektem jakiegoś 

l/ińiT nie przyniesie wiele

Koło polskie.

cisse videaiur _ r
nowego podatku, który nie przyniesie wiele
dochodu, ale za to napsuje dużo krwi. Mó
wią już nawet o czemś podobnem, mianowicie
o reformie podatku od napojów.

Kwestya finansowa nie jest jednak je
dyną, która gabinetowi p. Ribota da zaraz w 
pierwszych dniach nowej sesyi odczuc cier
niowe kolce rządów we Francyi. Pominąwszy 
już sprawę wspólnej akeyi Francyi z Niera 
cami na wschodzie Azyi, o którą interpelo
wać zamierzają naraz z dwóch, przeciwnych 
stron, bo ze strony monarebieznej i socyali- 
stycznej; pominąwszy drażliwą kwestyę sztan- 

7 nanisem r. 1870, który
'  * “ A r l/ ;(7 g Q

Na posiedzeniu w dniu 12 b. m. zała
twiło Koło polskie posłów do Rady państwa 
szereg nadesłanych petycyj. W szczególności 
petycyę burmistrza Nowego Sącza, aby Koło 
poczyniło starania, iżby pożyczka 200.000 zł., 
którą miasto Nowy Sącz na podstawie ustawy 
sejmowej ma zaciągnąć w celu odbudowania 
gmachów publicznych, oraz uporządkowania 
ulic i placów przy odbudowaniu Nowego Są
cza, zniszczonego pożarem w roku zeszłym, 
uwolniona była od stempli i opłat pra
wnych, — wręczono obecnemu na posiedze 
niu Koła Panu Ministrowi Jaworskiemu, 
który przyrzekł zająć się tą sprawą. Uchwa
lono także wręczyć Panu Ministrowi Jawor
skiemu petycyę miasta Lwowa o poparciu 
sprawy uwolnienia od opłat i stempli poży
czki 10 milionów zł., którą miasto Lwów za

poręczeniem kraju zaciąga na mocy ustawy 
sejmowej dla pokrycia różnych nieodzownych
wydatków i inwestycyj.

Petycyę właścicieli młynów do Koła 
polskiego o poparcie ich prośby, wniesionej 
do Ministerstwa handlu i w ogóle o obronę 
przemysłu młynarskiego wobec postanowień 
ustawy o spoczynku niedzielnym, uznano za 
załatwioną w części przez kroki, które Koło 
poczyniło już w dniu 8 i 9 t. m. u Pana 
Ministra handlu w tej sprawie, a w części 
przez staranie, które w dalszym ciągu przed
siębierze.

Petycyę zarządu Biblioteki polskiej w 
Wiedniu, utrzymującej szkółkę polską, o 
składki między członkami Koła, w celu ze
brania funduszu dla wyprawienia uczniów tej 
szkoły na kolonie wakacyjne, wręczono se
kretarzom Koła, aby, obok zbieranych od 
członków Koła składek i datków na rozmaite 
cele, zbierali także składkę na ten cel.

Telegraficznie przesłaną prośbę do Koła 
o wyjednanie ze Skarbu Państwa zapomogi 
dla pogorzelców świeżo zniszczonej pożarem 
wsi Strzyżowa, załatwiło Koło w ten sposób, 
iż polecono polskim członkom komisyi bu
dżetowej, aby przy wnioskach o pomoc ze 
Skarbu Państwa dla pogorzelców miasteczek 
Wojnicza i Stojanowa, oraz wsi Brzezinki i 
Psar, zniszczonych pożarem, zażądali także 
zapomogi z tychże samych powodów dla po
gorzelców wsi Strzyżowa. W ten sposób cel 
pożądany będzie rychlej osiągnięty, niż gdy
by wniesiono w Izbie znów oddzielny wnio
sek nagły.

Odczytano wreszcie petycyę zarządu Kó
łek rolniczych w Galieyi, aby Koło polskie 
postarało się, iżby nie za pośrednictwem To
w arzystw a gospodarskiego galicyjskiego, jak 
dotychczas, ale bezpośrednio zarządowi Kó
łek rolniczych wypłacana była ze skarbu 
państwa subweneya. której zarząd Kołek żą
da w kwocie 10.000 zł. Koło postanowiło 
obrady i uchwałę co do tej petycyi odroczyć 
do czasu, gdy będą toczyły się w Kole roz
prawy nad budżetem.

Po załatwieniu tych petycyj, przystą
piono do wyboru kandydatów z grona posłów 
polskich na członków komisyj izbowych w

^MARYAN GAWALEWiCZ

SZUBRAWCY.
f c w t e i ś ć j .

Kuzynek baronowstwa — tak się  ̂
wiem od pewnego czasu sam nazywał p 
mimo skłonności do przechwałek i gaau - 
stwa, stał się tajemniczym i dyskretnym na 
punkcie sprawy, cały ogół obchodzącej.

Działał, ale milczał; spiskował, ale dy
plomatycznie nie dawał poznać po sobie, 
iest narzędziom czyjemkolwiek i że pomaga

I.
(Ciąg dalszy)

f0J1 było prawie dnia, aby przez tele- 
z panIe domagano się koniecznie rozmowy 
jaf ^ m  Szubą, a wówczas „pan redaktor," 
SZeffo V 'r ' cWopey z drukarni, aktorki mniej- 
dzi aabru i mniej obeznani z hierarchią

f   *jest narzędziom czyjem JŁUlWiwu - 
do podkładania miny, mającej wysadzić w po
wietrze zapis i fundacye nieboszczki Krokow
skiej.
wietrze zapis i fundacye

d z jl^ A ^ b ru  i mniej UWOnuw—
Wał !karsk^ interesanci nazywali, — sta- 
Wnjp • U  aparatem i kiwając się instynkto-
dziafi, - U  składał uprzejme ukłony niewi-
lef0D- e-l 0sobie, połączonej z nim drutem te 
wia(ja |Zn^ m> ze słuchawką przy uchu odpo

sie 7-T -  ^ obrze.... będę.... dowiem się -  To 
5 Zr°bi!... Sługa pana barona, 

fączki -ami w dodatku „całował „ .
Paoi baronowej" i polecał się pamięci, 

żuą mar.szczył przytem, przybierał wa-
tylko ^ l ’ pozował- -)ak gdyby mógł być nie-
lef0ri . Jszanym , aie i widzianym przez te- 
Perencv s>? na zakończenie takiej kon-
danego l- łw^ razera najniższego sługi i od- 

. 1 duszą powiernika.
Poleceni c*e za  ̂ przebiegały do jego ucha 
zapyta - ’ Wskazówki, wiadomości, uwagi i 
hiep0wAa ’ które pozostawały tajemnicą dla 
Zhajdui n ch  świadków takich rozmow, 

“ Jch  się przypadkowo w redakcyi.

Od nowego roku starzy Szubowie ze 
swojemi pociechami przenieśli się na stałe do
Warszawy.Wymagały tego interesa familijne, jak
powiadał pan Wenanty, który prowadził te
raz jakieś wyjątkowo czynne i ruchliwe życie.

Chodził po całych dniach, prowadził 
szeroką korespondencyę, znikał na kilka dni 
z dom u, wyszukiwał jakieś adresy i z żoną 
oraz najstarszym synem prowadził ciągle ja 
kieś konszachty.Zbierał papiery, dokuraenta , kieszenie
miał wypchane aktami robił wyciągi hipo
teczne, radził się adwokatów i przygotowy
wał na swoją rękę materyał, który miał mu 
być potrzebnym do bardzo ważnych celów. 

Wobec ludzi miewał teraz minę jeszcze 
rdziej zafrasowaną, niż zwykle, wzdychał, 

oczy przymykał, jakby go wewnętrzna jakaś 
troska nurtowała i na zapytania znajomych:

— Góżeś pan taki skrzywiony, panie
Szuba, jak półtora nieszczęścia?... — odpo
wiadał z miną człowieka, którego zbóje ogra
bili na środku miasta:— A z  czegóż mam się cieszyć?... z

własnej krzywdy?...Nie chciał jednak nigdy tej krzywdy
bliżej określać, zbywając ciekawych sło

wami :

— To się pokaże, to wyjdzie na wierzch, 
jak oliwa!... Pan Bóg się o biedaków upo
mni.... Alboż to nie ma sprawiedliwości na
świecie?...

Przed czasem nie chciał się zdradzać 
i rozwodzić z pretensyami do losu i do tych, 
którzy „stoją już na Bożym sądzie".

Półsłówkami tylko dawał do zrozumie
nia, że go spotkał zawód ciężki, okropny, 
niespodziany i to ze strony.... najbliższej ro
dziny.

Ale honor mu nie pozwalał obgadywać 
swoich i uskarżać się, tem bardziej, że... no! 
co tam o tem gadać.

To przecież i tak o pomstę do niena 
zawoła lada dzień, a niebo wtedy rozpęknie, 
pokryje się czarnemi chmurami chyba i zacznie 
ryczeć gromami z oburzenia.

Inaczej Boga-by nie było na niebie, 
gdyby takiej krzywdy Szubów dopuścił!

Bo i jakżeż?... słyszał to kto, aby taka 
wujenka, która wzięła cały majątek po pier
wszym mężu swoim, Omylińskim, po rodzo 
nym wuju Salusi, która krocie przeznaczyła 
na cele publiczne przez prostą próżność po
śmiertną jedynie, nie dla czego innego ; która 
za życia złote góry obiecywała i przysięgała 
się, że o jego robakach będzie pam iętała; 
żeby taka pani, taka magnatka, zapisała tylko 
po pięć tysięcy rubli Felisi i Maici, jako 
swoim chrzestnym córkom?...

Przecież to nie do uwierzenia, co?... 
Pięć tysięcy!... i to nawet nie gotówką na 
rękę, tylko na posag, wypłacalny w dniu, 
w którym dziewczynki dorosną i mężów sobie 
znajdą.

— Nie kpiny to ?.. — monologował nie
kiedy wobec Salusi, ocierającej sobie swoje 
pieprzowe oczki i swój migdałowy nosek, —

nie skandal to?... żeby moim dzieciom zo
stawiać taką jałmużnę?... Alboż to już z tor
bami na dziady zeszli Szubowie?... A ten 
warunek dowcipny z wypłatą w dniu ślubu 
dopiero?... To przecież czysta ironia!... to się 
nie godzi żartować w ten sposób na łożu 
śiniertelnem. Kiedy chciała odczepnego nam 
rzucić, to mogła przynajmniej oględniej to 
uczynić i uszanować moją ojcowską ambicyę. 
Cóż to, czy ja byłbym okradł moje własne 
dzieci, gdyby mi się było tych marnych kilka 
tysięcy do rąk dostało ?... Ale nie, to szy
kana była, oczywista szykana. Niechże ją 
tam Pan Bóg sekunduje, stanęła na Boskim 
sądzie i będzie odpowiadała, kiedy ją  zapy
tają: „A cóżeś dla Szubów uczyniła" ?... Szu
bowie sobie tu sami poradzą, nie pozwolą 
się skrzywdzić, o nie!... Szubowie już dużo 
znieśli i przecierpieli, ale dać się tak wy- 
kwitować — nigdy!... Żebym miał potem to, 
co się nam prawnie należy, tylko prawnie — 
bo ja łaski niczyjej nie potrzebuję! — żebym 
to miał spalić, na biednych oddać, albo nie 
wiem co zrobić, odbiorę, wywmdykuję, wy
dostanę!... Poczekaj, poczekaj, to się pokaże, 
czy wolno swoich w taki sposób krzywdzić !... 
Jes tto  przecież prawo, jest kodeks, są sądy !...

Mówił to niby spokojnie i żałośnie, cho
dząc po pokoju z rękoma w tył założonemi, 
ale w przyciszonym jego głosie tłumiła się 
zawziętość i złość, oburzenie i głęboka uraza 
do nieboszczki, którą nazywał starą korne- 
dyantką, skąpichą, bez serca, bez sumienia, 
bez czci i wiary.

Salusia słuchała i nie śmiała zaprzeczać.
(Ciąg dalszy nastąpi).



miejsce ś. p. posła Tyszkowskiego. Wybrano 
do komisyi dla reformy wyborczej posła 
Szczepanowskiego, do komisyi wojskowej po
sła Eugeniusza Abrahamowicza, a do komi
syi obradującej o sprawach, tyczących się 
nietykalności poselskiej posła Hofmokla.

Wreszcie przystąpiło Koło do dalszych 
obrad nad szezegółowemi postanowieniami 
projektu ustawy o podatku osobisto docho
dowym.

Poseł Dawid Abrahamowicz zdając spra
wę o rezultacie obrad komisyj parlamentar
nych stronnictw skoalizowanych co do po
prawki uchwalonej przez Koło do §. 157 na 
wniosek p. Ozecza, aby w wypadkach jeżeli 
dochody z majątku obu małżonków i ich 
dzieci, prowadzących jedno gospodarstwo do
mowe nie przenoszą 2000 zł., wymierzano 
podatek osobisto dochodowy oddzielnie od 
dochodów męża, żony i dzieci, a nie od o- 
gólnej sumy tych wszystkich dochodów: 
przedstawił, iż uznano niemożebność przyję
cia tej poprawki; reprezentanci Rządu wyka
zali bowiem, iż przeszło milion podatkują
cych mogłoby korzystając z niej obejść usta
wę a w ten sposób podatek osobisto docho- 
wy przyniósłby dochód o połowę mniejszy, 
niż obliczono. Koraisye parlamentarne trzech 
stronnictw skoalizowyanych i Rząd zgodzili 
się natomiast, źe jeżeli żona pracą ręczną 
lub nauczycielstwem zarabia kwotę wynoszą
cą mniej niż 250 zł., kwoty tej nie należy 
doliczać do wspólnych dochodów małżeństwa 
i będzie ona zupełnie wolną od opłaty po
datku osobisto dochodowego.

Następnie toczyły się rozprawy nad 
§§. 159 do 164, przyczem uchwalono kilka 
ważniejszych poprawek. Przy §. 160 uchwa
lono, iż trzeba w nim wyraźnie wymienić, 
że do dochodów nie należy doliczać konku
rencyjnych dodatków, a zarazem wyjaśniono, 
że od dochodu rzeczywistego z czynszów do
mu będą odciągnięte nietylko wszelkie po
datki z domu opłacane, i procenta od dłu
gów ciążących na tej realności, ale nadto 
wszelkie rzeczywiście wyłożone wyydatki na 
utrzymanie i naprawę domu.

Do §. 162 uchwalono, iż od dochodów 
rocznych z gospodarstwa należy odejmować 
wszelkie wydatki na takie polepszenia w go
spodarstwie, których wymaga utrzymanie go
spodarstwa w stanie dobrym, jako to: wy
datki na osuszenie gruntów lub ich nawo
dnienie, na odbudowanie lub przebudowanie 
budynków gospodarskich, na uzupełnienie in
wentarza żywego i martwego, na polepsze
nie lub naprawę maszyn i narzędzi, a to bez
względnie, czy wydatki te poczynione zo
stały z bieżących dochodów gospodarstwa, 
czy też z kapitałów własnych lub pożyczo
nych.

Do §. 163 przyjęto poprawkę, że od 
czynszu z dzierżawy dóbr lub gruntów na
leży przy obliczaniu czystego dochodu potrącić 
ekwiwalent nietylko za zużycie budynków, jak 
komisya proponowała, lecz także za postawienie

całego przedmiotu dzierżawy, to jest gospo
darstwa, w gorszym stanie, jeżeli to istotnie 
nastąpiło.

Dla rokowań z innemi stronnictwami o 
przyjęcie i przeprowadzenie tych poprawek, 
wyznaczono prócz członków Koła należących 
do komisyi podatkowej, także pp. Chrzanow
skiego i Pinińskiego.

Wypadki na Węgrzech.

Na wczorajszem posiedzeniu Izby depu
towanych Sejmu węgierskiego interpelował 
dep. Cgron prezesa ministrów, br. Banffyego, 
czy nota Pana Ministra spraw zagranicznych 
do Stolicy św. odeszła, czy rząd żądanie swe 
w tym kierunku podtrzymuje, dalej jakie fa- 
kta i oświadczenia nuncyusza wykazują, iż 
tenże zakres swego działania przekroczył, czy 
prezes ministrów za obrazę, wyrządzoną mu 
przez Pana Ministra spraw zagranicznych, o- 
trzymał satysfakcyę i czy rząd podał się do 
dymisyi ? Motywując swoją interpelacyę, wy
raził Cgron zdanie, iż między Węgrami a 
Stolicą św., zwłaszcza w sprawach wewnętrz
nych , nie potrzeba pośrednictwa wspólnego 
Pana Ministra spraw zagranicznych.

Prezydent Izby oświadczył, że interpe
lacyę wręczy prezesowi ministrów. {Hałaspo  
lewicy). Następnie posiedzenie zamknięto. 
Najbliższe posiedzenie we czwartek.

O przebiegu audyencyi br. Ba.nffy’ego 
u Najj. Pana w' dniu 12 b. m., która to au- 
dyencya, jak zaznaczyły już wczorajsze de
pesze, nie przyniosła jeszcze ostatecznej de 
cyzyi, zamieszcza Pester Lloyd  następującą de
peszę z Wiednia:

Ministrowie br. Banffy i br. Josika 
przybywszy w niedzielę rano do Wiednia, za
mieszkali w pałacu ministerstwa węgierskie
go. W ciągu przedpołudnia odbywały się tam 
oraz w pałacu na „Ballplatz" nieustanne kon- 
ferencye między PP. M inistram i: br. Banffy’m, 
Kallay’em, Josiką i hr. Kalnokyln. Baron 
Banffy odbył krótką konferencyę z hr. Kal- 
nokym w Ministerstwie spraw zagranicznych, 
po za tem jednak nie opuszczał gmachu mi
nisterstwa węgierskiego. O godzinie 5 popo
łudniu przybył fourier nadworny do węgier
skiego pałacu, poczem około pół do szóstej 
br. Banffy z portfelem w ręce i br. Josika 
udali się razem do Burgu. Najj. Pan przy
był krótko przed godziną 6 do Burgu i z u- 
derzeniem godziny 6 przyjął najprzód wę
gierskiego ministra a latcre, br. Josikę, któ
ry tylko krótko zabawił w gabinecie Monar
chy, a następnie prezesa ministrów barona 
Bandy’ego, "którego audyeneya trwała tylko 
dziesięć minut. O godzinie pół do 7 byli obaj 
ministrowie już na drodze do pałacu węgier
skiego ministerstwa, podczas gdy Najj. Pan 
bezpośrednio po audyencyi powrócił do Lainzu. 
Br. Banffy odjechał nocnym pociągiem do

Budapesztu. — O samej audyencyi opowia
dają w kołach dworskich, że br. Banffy zdał 
Najj. Panu w krótkości sprawę z polityczne
go i parlamentarnego położenia na Węgrzech 
i złożył na życzenie Monarchy przywiezione 
ze sobą akta, odnoszące się do podróży nun
cyusza po Węgrzech. Monarcha oświadczył, 
że skutkiem uroczystości w Poli i podróży 
nocną porą tak się czuje zmęczonym, że dzi
siaj nie może powziąć decyzyi. Najj. Pan 
przyrzekł jednak br. Banffy’emu , iż decyzya 
nastąpi w najbliższym czasie. — Na życze
nie br. Banffy’ego został br. Josika w Wie
dniu, aby odebrać dyspozycye Monarchy.

Pester Lloyd  oświadcza także, iż o 
przebiegu audyencyi prezesa ministrów br 
Banffego u Najj. Pana, o ile chodzi nie o for
malną stronę rzeczy, nie ma żadnej wska
zówki, albowiem zachowaną jest w tej mie
rze najzupełniejsza dyskrecya. Wszelkie do
niesienia w tym kierunku jakie obiegają, 
są bezwarunkowo zmyślone. Rząd węgierski 
nie ma powodu do nalegania w jakikolwiek 
sposób na decyzyę. Decyzya zapadnie, skoro 
Monarcha uzna, iż nadeszła właściwa do tego 
chwila.

W niedzielę odbyła się w Budapeszcie 
w pałacu hr. Maurycego Mikołaja E sterha
zego konferencya katolickich i konserwaty
wnych członków Izby magnatów. Na wnio
sek hr. Ferdynanda Zychy uchwalono na 
dzisiejszem posiedzeniu głosować przeciw 
kościelno-politycznym przedłożeni om.

Z Poznania.

(Proces sztumski. — Zakupna komisyi koloniza- 
cyjnej w r. 1894. — Towarzystwo H. T. K. — 
Niemki przeciw Polkom. — Wybory uzupełnia
jące do Sejmu pruskiego. — Wystawa poznań
ska. — Zjazd śpiewaków polskich. — Wizyta 

ministra rolnictwa.)
W całej dzielnicy wielkopolskiej bole- 

snein echem odbiła się sprawa t. zw. proce
su sztumskiego, z którego dzienniki, wrogie 
Polakom, jak naprzykład Koln. Ztg., usiłują 
we wstępnych artykułach ukuć broń prze
ciw naszej narodowości. Geneza sprawy 
przedstawia się w sposób następujący: Jak 
niemal wszędzie w Prusiech zachodnich, tak 
i w Sztumie, miasteczku powiatowem, nale- 
żącem już do dyecezyi warmińskiej, ujawnia 
się silny antagonizm pomiędzy katolikami 
niemieckiej a polskiej narodowości; antago
nizm, będący wynikiem wybitnego faworyzo
wania Niemców katolików ze strony rządu i 
władz duchownych, oraz rozbudzonej' świa
domości u Polaków, że poddajemy się a- 
symilacyi w sposób zastraszający w razie 
zetknięcia się z współwyznawcami narodo
wości niemieckiej. W Sztumie były więc 
już dwa wrogie obozy — gdy na wido
wni sztumskiej ukazał się ks. proboszcz

Staliński. Jest to typ księdza, wzrosłego w 
epoce forsownej germanizacyi, walk: kultur' 
nej i rozbujałego szowinizmu. Księży takich 
(exsłowian) spotyka się w Prusiech zacho- ■ 
dnieli co krok. Ks. Staliński, zjechawszy <1° 
Sztumu, zwrócił się ztamtąd do ks. biskupa 
warmińskiego z prośbą o pozwolenie zapro
wadzenia „nabożeństwa niemieckiego", twier- i 
dząc, iż wszyscy parafianie władają dostate
cznie językiem niemieckim. Jakoż niebawem 
nabożeństwa polskie ustąpiły miejsca nie- -  
inieckim. Nieznajomość charakteru ludu za- 
chodnio-pruskiego jest w tem zarządzeniu 
wprost rażąca. Ksiądz Staliński nie wnń 
knął w głąb duszy ludu, więc też w y
kopał pomiędzy sobą a owczarnią swo- I 
ją przepaść nieprzebytą. Głucha walka, 
tocząca się pomiędzy nim a parafianami za
mieniła się w bunt otwarty, gdy od człon
ków dozoru szkolnego zażądano przysięgi w 
języku niemieckim. Ks. Staliński „wygrał" 
wówczas pierwszy proces, ale zaciętość rosła 
i z okazyi wyborów do dozoru szkolnego pod
niesiono przeciwko ks. proboszczowi zarzut I 
fałszerstwa list wyborców. Lekkomyślnego I 
oskarżyciela nie omieszkano pociągnąć do od- • 
powiedzialności — zapadł wyrok , skazujący 
śmiałka na kilka miesięcy więzienia. Deter- 
minacyę opornych charakteryzuje fakt, że po I 
bezskutecznych podaniach do ks. biskupa no- | 
szono się z myślą zwrócenia się do Papieża 
i cesarza. Dlaczego? „bo ks. Staliński za; 
wsze trzyma z Niemcami," bo ks. Staliński j 
wzbraniał się zainieyować petycyę do parla
mentu w sprawie nauki religii, a skutek był 
taki, iż zapalczywość ludu nie znała granic; 
skazania sądowe podrażniły go jeszcze wię
cej ; zorganizowano wedle aktów sądowyd 
formalny spisek celem wspólnego świadcze
nia fałszywie. Namiętność zerwała wszystkie 
tamy — i w ostatnim procesie z ks. Stalińskim 
ośmiu ojców rodzin skazano za krzywoprzy 
sięstwo na 5 —1 1/a roku więzienia. A jednak 
ci „krzywoprzysięscy" to ofiary — walki ję
zykowej, co gorsza walki językowej, stoczo
nej między duszpasterzem a parafianami.

Komisya kolonizacyjna w W. Ks. Po- 
znańskiem zakupiła w roku 1894 ogółem $ 
dóbr, z tych 6 w obwodzie regencyi poznań
skiej. Zapłacono za nie 2,645.850 marek, o- 
bejmują one razem 4384 hektarów. Za Jano
wiec położony w obwodzie regencyi bydgo
skiej, a mający obszaru 688 hektarów, za
płacono 345.000 marek. Wreszcie nabyła ko
misya w Prusach Zachodnich 1192 hektary 
za 600.000 marek. Wszystkie dobra, dotych
czas na cele kolonizacyjne nabyte, obejmuje 
ogółem 81.638 hektarów, czyli około 326.550 
morgów magdeburskich, a dano za nie 
49,556.447 marek. Między osadnikami jest 
1467 protestantów a 139 katolików. Z głębi 
Niemiec pochodzi 949 kolonistów, z Wielko
polski i Prus Zachodnich 601.

Nazywany popularnie „Towarzystwem 
II. T. K.“ (Hannernann, Tiedemann, Kenne- 
man) związek szerzenia niemiecczyzny na za-
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J E T T A T U R A
(Naśladowanie z francuskiego).

V.
(Ciąg dalszy).

Rosina, która nic o tem nie wiedziała, 
zapytała go najniewiniej w świecie, patrząc 
na niego wielkiemi swemi, z dziecinnym wy
razem oczam i:

— Dla czego ty jesteś sawsze taki sa
motny, odosobniony, wśród wszystkich mło
dych ludzi, którzy śmieją się i rozmawiają z 
sobą ?

— Oni mnie wszyscy nienawidzą, od 
rzekł dumnie młodzieniec. Wiedzą, że jestem 
biedniejszy od nich i gardzą mną..., ale ja 
niemi także ! dodał z godnością.

Rosina myślała przez chwilę, a potem 
rzekła :

— To mnie dziwi. Ja także jestem 
biedna, biedniejsza od ciebie, a nikt mną nie 
gardzi.

— Bo ty nigdy nie żebrałaś, rzekł Neri.
—  Owszem, żebrałam czasem przy dro

dze. Nie ma w tyra wstydu, bo przecież 
wszyscy wielebni mnisi to samo robią.

Neri uczynił ruch pogardliwy.
— My obaj, ojciec i ja, nadto jesteśmy 

dumni, aby żebrać. Jeżeli nam czego potrze
ba, sami sobie bierzemy.

Rosina spojrzała na niego z rodzajem 
zdziwienia, pełnego szacunku. To, co on mó
wił, musiało być bardzo piękne i szlachetne, 
bo czyżby w innym razie przybierał taki 
wyraz pełen godności ?

Kiedy Neri wprowadzał Rosinę do mie
szkania ojca, Fido wejść nie chciał, tylko 
został na progu, warcząc podejrzliwie.

Węglarz palił fajkę przy kominie, na 
którym przy ogni-ku gotował się garnek ka-

1 wy. Był to już człowiek stary, chudy i su
chy jak szczypa, z olbrzymiemi brwiami i 

| kościstą twarzą.
— Co to za dziewczynę tu prowadzisz? 

zkąd ona jest? spytał gniewnym tonem.
Twarz węglarza rozpogodziła się nagle.
—• Ach! ach! rzekł z zadowoleniem. 

Wejdź, bimba mia, wypocznij sobie. A ten 
wielki pies, to także twój ? To zapewne on 
jest stróżem domu?

Neri nieznacznie mrugnął oczami.
— Brawo, mój chłopcze ! witam twoją 

znajom ą! Nie mamy wiele, aby ją  ugościć, 
ale powinna wiedzieć, że węglarze są bie
dnymi ludźmi.

— Pasterze także, rzekła Rosina weso
ło, ale nie odmawiają nigdy kawałka polenty 
biedniejszym od siebie.

Węglarz poszedł wziąć z deski leżące 
tam resztki mięsa i podał Fidowi. Poczciwy 
pies wahał się z przyjęciem, kryjąc się za 
swoją panią, ale łakomstwo wzięło górę i 
zjadł podane przysmaki.

— Otóż i znaj mość zrobiona — rzekł 
węglarz. Teraz, bambina, podzielisz z nami 
nasz obiad.

Groch łuskany i ser ow7czy: prawdziwa 
biesiada. Po obiedzie, Neri nakładł w kie
szenie orzechów, które Rosina gryzła białe- 
mi ząbkami i zabrał ją na przechadzkę w 
góry. Ze szczytu, na który wyszli, wspaniała 
panorama się roztaczała przed zachwyconeroi 
oczami dziewczynki. Z jednej strony zielona 
dolina z uprawnemi polami, poprzecinana 
srebrnemi wstęgami strumieni i starą osadą 
ukrytą wśród wałów zielenią okrytych, ster
czącą wieżami i dzwonnicami, ' które zachód 
słońca barwił różowo i czerwono ; w głębi, 
śnieżyste szczyty Apeninów i bliższych 
wzgórz błyszczały purpurą, z pomiędzy któ
rych le Serchio spływał jak szeroka wstęga ; 
z drugiej strony rozległa i melancholijna 
płaszczyzna Pizy, a dalej, ogromne morze, 
w które zwolna zapadała ognista tarcza sło
neczna.

Rosina siedząc na trawie, patrzyła, nie
ruchoma, wzruszona. W tej naturze, niewy
kształconej i dzikiej, przyzwyczajenie nie o-

słabiło żadnych wrażeń poezyi. A przytem, 
nowe jakieś uczucie drżało w jej sercu, na
dając każdemu przedmiotowi uroku, którego 
nigdy dotychczas nie doznawała. Ale w tej 
chwili, zapominała o Nerim, patrząc przed 
siebie, Neri jednak nie spuszczał z niej oczu.

— Śpiewaj, moje życie! rzekł.
Ona usłuchała natychmiast.
— Śpiewasz, jak słowik. Czy słyszysz, 

jak ci odpowiada z pomiędzy zarośli ? rzekł 
znowu.

— A ty, czy widzisz jak luciole*) za
palają się jedne po drugich w trawie ? — 
spytała.

Umilkli znowu oboje.
— Czy słyszysz milczenie? — szepnę

ła Rosina. — O Neri, jaki ty szczęśliwy, że 
tu żyjesz! Tam, w dolinie, za nadto ludzi, 
nadto hałasu, duszno! Ty szczęśliwy, że mo
żesz tu żyć!

— Od ciebie tylko zależy podzielić ze 
mną to szczęście; pozostali ze mną!

— Bardzobym temu była rada — od- 
rzpkła z całą naiwnością — ale ty nie masz 
ani matki, ani siostry. Proboszcz by nie po
zwolił, żebym mieszkała w domu, gdzie są 
tylko sami mężczyźni.

— Jak zostaniesz moją żoną, proboszcz 
nie będzie miał nie do zarzucenia.

Popatrzyła na niego uderzona tą myślą.
— Twoją żoną! — rzekła. — To pra

wda, nigdy o tem nie myślałam,
— A przecież mnie kochasz?
— Och! tak, bardzo nawet Przede- 

wszystkiem, biedny Neri, gdy ciebie widzę 
takim samotnym pośród ludzi!

— Nie będę już nigdy samotny, carina, 
jeżeli przyjdziesz podzielić ze mną życie, a 
poniewraż ty lubisz samotność, będziesz tutaj 
czuła się szczęśliwą.

Rosina westchnęła.
— Och! tak, bardzo szczęśliwa, sam 

na sam z tobą.
Tylko, źe aby się pobrać, rzekł 

Neri po chwili milczenia, — trzeba pienię
dzy. Trzeba najprzód pójść do parafii, zapła-

*) Świętojańskie robaczki.

cić proboszczowi, a potem.... potem.... tyle 
innych wydatków! Ja  nie posiadam ani cen
tyma. Ty mieszkasz u bogatych ludzi, trzeb* 
żebyś się postarała o pieniędze.

— Jakże zrobić? — spytała.
— Po prostu prosić, żeby ci dali.
— Nie ośmielę się nigdy; Giuditta j11® 

i tak tyle dla mnie uczyniła!
—- Tembardziej! A może wolisz sam* 

sobie wziąć?
— Och! Neri:1...
— A więc, jeżeli nie chcesz ani pi-0' 

sić o pieniądze, ani wziąć sama, frzeba że
byś pracowała, żeby zarobić; nie widzę in
nego sposobu.

— Pracować? ależ ja nie umiem mc 
robić, a zresztą. — dodała naiwnie — żeby 
pracować, trzeba siedzieć spokojnie, w poko
ju, a ja  tego nie lubię; duszę się w zam
knięciu, nawet u la Stregi. Jestem bard*0 
nieszczęśliwa kiedy trzeba siedzieć w dom11 
wieczorami.

Neri przybrał pogardliwy wyraz.
— Jakże więc zrobić, w takim razie! 

zawołał z niecierpliwością.
— Słuchaj, Neri, — rzekła młoda dziew

czyna, — mam pewną tajemnicę, ale wielką 
tajemnicę, z którą się tobie zwierzę. Gdy
bym chciała, mogłabym być bogatą, mm° 
tyle złota, ilebym zapragnęła i suknie takie, 
jakie noszą wielkie panie; ale ja nie chcę 1 
i nie powinnam tego chcieć nigdy.

— Co to się znaczy? ja nie rozumiem 1
— Ja także nie w iele; to tylko wiem,!

że mogłabym być bogatą nic nie robiąc, tył' 1
ko śpiewając, ale nie wiem jakby się to da- s
ło zrobić. * j  c

— Czy kto się wzbogacił śpiewając! ̂
zawołał Neri z politowaniem. — Kto ci to u
powiedział? I s!

— Kapucyn, ojciec Romano. I j:
— Ach! Więc to musi być praw da! P

ale w ja k i sposób się to robi?
— Niewiem nic i nie chcę wiedzieć, ^

bo padre mi powiedział, ze gdybym spieW3'
ła za pieniądze, poszłabym prosto do piekł*' łjc

(Ciąg dalszy nastąpi).
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chodnich kresach pruskiej monarchii, zało
żony przed kilku miesiącami z moralnej ini- 
cyatywy ks. Bismarcka, rozwija w ostatnich 
czasach coraz energiczniejszą działalność. Na 
ostatniem zebraniu zarządu związku w Gru
dziądzu postanowiono pomiędzy innemi zało
żyć p. t. „Ostdeutsche Landerbank" nowy 
Bank ziemski z kapitałem zakładowym 
8,000.000 marek. Bank ten będzie działał w tym 
samym mniej więcej kierunku, co komisya ko 
lonizacyjna, a mianowicie zamierza wykupy
wać za pomocą funduszów prywatnych zie
mię z rąk miejscowego żywiołu. Oprócz tego 
założony będzie w Poznaniu t. zw. „Dom nie- 
miecki“, jako punkt zborny dla członków 
związku i utworzone filie stowarzyszenia sze
rzenia niemczyzny, złożone z kobiet. Związek 
postanowił także rozszerzyć swoją działalność 
na Szląsk Górny. W ostatnich czasach urzą 
dziło „Towarzystwo H. T. K.“ także w Ber
linie wielkie zebranie i utworzono osobną 
grupę berlińską z generałem Teichmannem 
jako prezesem na czele. Co ważniejsza, utwo
rzono tam równocześnie grupę żeńską a jeden 
z uczestników zebrania, prof. Brunner wypo
wiedział między innemi następujące charak
terystyczne słowa: „Z Polakami damy sobie 
od biedy radę, przeciw Polkom jednak wzy 
wamy do walki nasze kobiety, aby się 
czyły w osobne Towarzystwa".

Wybory uzupełniające do Sejmu pru
skiego z okręgu wschowsko-leszczyńsko-go- 
styńsko-rawickiego odbędą się w środę dnia 
29 maja w Gostyniu. Kandydatem polskim 
jest, jak poucza odezwa prowincyonalnego 
komitetu wyborczego z dnia 80 kwietnia, 
radca sądowy M. Pokrzywnieki z Poznania.

Dzień otwarcia wystawy poznańskiej 
zbliża się szybko; jak wiadomo, otwarcie jej 
nastąpi już w dniu 26 b. m. To też roboty 
na placu wystawy w pełnym są biegu. Bu
dowa głównych gmachów wystawowych, a 
mianowicie olbrzymiej głównej hali i hali 
maszyn, bliska już jest ukończenia, a także 
prace około wznoszenia pawilonów prywa
tnych wystaweów żywym krokiem posuwają 
się naprzód. Pawilonów tych będzie około 20. 
Pomiędzy pawilonami na wystawie wyróżniać 
się będzie oryginalnością budowy pawilon 
restauracyjny w formie zamku średniowie
cznego, zbudowanego na wale fortecznym. 
Do zamku prowadzić będzie most zwodzony, 
który wieczorem będzie podnoszony, aby nie
proszeni goście nie mogli wchodzić do re
stauracji o porze nocnej. W środku pawilo
nu znajduje się obszerna hala restauracyjna, 
na zewnątrz zdobi go ładna galeryjka; ( 
łość przedstawia się okazale i oryginalnie.

Szósty walny Zjazd śpiewaków polskich 
z W. Ks. Poznańskiego odbędzie się w tym 
roku w Gnieźnie dnia 29 i 30 czerwca i 1 
lipca. Główne popisy w śpiewie w niedzielę 
30 czerwca.

Pruski minister rolnictwa, baron Ham- 
merstein, przybędzie dnia 28 b. m. na okrę
gową wystawę rolniczą do Kwidzyny i zatnie 
szka u p. Puttkamera z Pławt, poezem zwie
dzi kilka okolic zaehodnio-pruskich.

cyalistów, że nie byli w stanie wystąpić z 
konkretnymi projektami reform.

Lwów, 14 maja.

Mowa Ribota.
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Telegramy przynoszą treść mowy Ri 
bota, wypowiedzianej na bankiecie z powodu 
otwarcia wystawy w Bordeaux.

W mowie tej prezydent ministerstwa 
francuskiego zaznaczył, że stanowcza a po
jednawcza polityka obecnego gabinetu przy
czyniła się znacznie do uspokojenia umysłów 
w kraju. Mówca usprawiedliwiał opodatkowa
nie kongregacyj i wyraził nadzieję, że sztuczna 
rzekomo agitacya, wszczęta z powodu tej no
wej ustawy, wkrótce ustanie. Omawiając na
stępnie politykę zagraniczną, Ribot powie
dział, że Francya, jakkolwiek zaangażowana 
na Madagaskarze, musiała się przyłączyć do 
akcyi innych mocarstw, podjętej celem ure
gulowania interesów europejskich na dale 
kim Wschodzie azyatyckim. Kraj taki, jak 
Francya, nie może, według słów Ribota, wa
hać się w podobnej sprawie; zależało bo
wiem i na tem, ażeby pokazać, że demokra- 
cya zdolną jest do konsekwentnej polityki 
zagranicznej i potrafi politykę swoją sta
nowczo i rozumnie przeprowadzić.

„Węzły — mówił R ibot,— które łączą 
nas z Rossyą od 1891 roku, zostały wzmo
cnione. Cały świat teraz rozumie dobrze, że 
wspólna akcya obu sprzymierzonych mocarstw 
na wszystkich punktach kuli ziemskiej, gdzie 
mocarstwa te mają swoje interesa, stanowi 
tylko rękojmię pokoju i bezpieczeństwa".

W końcu mówił Ribot o stosunkach fi
nansowych i, zaznaczywszy, że rząd znajduje 
się wobec 33-milionowego deficytu, oświad-
c j ’ ten musi być pokryty przez
podwyższenie podatków; mianowicie rząd

na to części dochodów z podatku od 
spadków, jakoteż nałoży podatek na obce 
papiery wartościowe, które w porównaniu z 
podatkami ciążącemi na walorach francuskich, 
znajdują się w uprzywilejowanem położeniu.

, polityce socyalnej prezydent mini
strów mówił widać niewiele, gdyż telegramy 
prawie wcale o tem nie wspominają; wia 
domo tylko, iż mówca zrobił aluzyę do so-1
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— JK. P .  Apolinary Jaworski, c. k.
Minister dla Galicyi, oraz p. Stanisław  B r y k -  
c z y ó s k i ,  prezes Rady powiatowej w S tanisła
wowie, przystąpili do Towarzystwa dziennikarzy 
polskich jako członkowie wspierający.

— JW Wiceprezydent Namiestni
ctwa p. Jan  Lidl, bawiący obecnie w Krako 
wie, rozpoczął wczoraj o godzinie 9 rano lustra- 
cyę tamtejszego starostwa.

— Posiedzenie Rady miejskiej od
będzie się we czwartek, d n ia l6  b .m  o godzinie 
6 wieczorem w sali ratuszowej. Na porządku 
dziennym między innemi sprawa tram w aju  pa
r o w e g o  na Janowskiem. Referent rad . bar. Gost
kowski.

— P Karol Bałlaban, kupiec i oby
watel miasta Lwowa, złożył na rzecz biednych 
uczniów męskiego Seminaryum nauczycielskiego 
kwotę 25 zł., za co mu Dyrekcja jak  najserde
czniejsze składa podziękowanie.

— Z K a sy n a  miejskiego. Zapowie
dziana programem zabaw na sobotę, dnia 18 
b. m. wieczornica, nie odbędzie się z powodów 
od zarządu niezależnych.

  2 fundacyi miasta Stanisławowa im.
ś. p. A r e y k s i ę c i a  Rudolfa, dla czeladnika lub pomo
cnika rękodzielniczego, zasiłek w kwocie 200 zł. 
na samoistne prowadzenie rzemiosła ub przemy
słu, wylosował w tym roku Jan  Bilewicz, cze 
ladnik krawiecki.

— Towarzystwo straży ogniowej ocho
tniczej lwowskiej odbyło w niedzielę walne zgro- 
modzenie pod przewodnictwem naczelnika Hry
niewicza Brunona. Straż liczy obecnie 106 człon
ków wspierających, 19 honorowych i 101 czyn
nych w korpusie. Majątek jej w funduszu żela
znym (przeznaczonym dla kalek lub wdów i 
sierót) tudzież w inwentarzu wynosi 10.218 zł.
W  kwocie tej policzono także 74.15 zł. na bu
dowę własnego domu. Dochodu w r. 1894 miało 
Towarzystwo 3103, wydatków 2374 zł. Biblio
teka liczy 602 dzieł do wypożyczania członkom. 
Kółko zabawowe było bardzo czynne i urządziło 
między innemi 6 przedstawień amatorskich. Po 
uchwaleniu absolutoryum wybrano do wydziału 
na nowo pp. Friihauffa Wojciecha, Kostinka Jana 
i Kłapkowskiego Jana, tudzież zawotowano uzna
nie dla zarządu i komendy.

— Akcya ratunkowa dla Lubiany.
Komitet ratunkowy, zajmujący się przysparza
niem funduszu na rzecz nieszczęśliwych ofiar 
katastrofy w Lublanie, rozesłał do wszystkich 
redakcyj dzienników odezwę, podpisaną przez br. 
W iktora Heina, prezydenta rządu krajowego w 
Lublanie, jako przewodniczącego komitetu ratun
kowego, w której wzywa ludność Monarchii do 
pospieszenia z datkami na rzecz ofiar katastrofy. 
Szkoda zrządzona trzęsieniem ziemi wynosi kil
ka milionów. Tysiące ludzi pozbawionych zosta
ło dachu, a znaczna liczba do dziś dnia obozu
je w namiotach i barakach, niepewna jutra, 
gdyż grunt pod nogami nie przestaje trząść się, 
grożąc nowem nieszczęściem zrozpaczonej lu
dności. Rozmiarów klęski i szkód dziś ocenić 
niepodobna, niemniej faktem jest, iż jest ona je 
dną z największych, jakie nawiedziły Monarchię 
Z tego powodu komitet pokłada nadzieję w u- 
czuciaeh obywatelskich i miłosierdziu ludności i 
prosi o danie pomocy nieszczęśliwej Lublanie.

Datki na rzecz Lubiany nadsyłać można 
wprost na ręce komitetu pod adresem nD°m 
tankowy L. C. Luckmann" w Lublanie.

Odezwa jaką otrzymaliśmy od komitatu 
zredagowana jest po polsku bardzo poprawnie.

7~ °hserwatory um c. k. Szkoły po 
litechnicznej we Lwowie. Dnia 14 maja. Baro
metr opada.

W ubiegłej dobie licząc od godziny 12 
w południe d. 13 maja do 12 w południe d. 14 
maja b. r mieliśmy wiatr północno-wschód, o śre
dniej prędkości 2 6 msek, niebo lekko zachmu
rzone a powietrze miernie wilgotne (50 proc 
wilgotności względnej).

Średnia temperatura w tym czasie była 
-f-18 0°C., najwyższa -j-23,8°C. wczoraj w połu
dnie, najniższa -f-12'2°C.’dziś w nocy.

Całą dobę mieliśmy pogodę.
Zniżka barometryczna 760 do 765 mm 

znajdowała się w półn. Rossyi; zwyżka 775 do 
770 mm. w Holandyi; zniżka drugorzędna utwo
rzyła się w Turcyi.

Stan barometru, zredukowany do poziomu 
morza, był dziś o godzinie 12 w południe 
768 mm.

Prognoza na dobę 15 maja bieżącego ro
ku (od północy do północy): W iatr będzie przewa
żnie północny o średniej prędkości 3 m/sek. 
średnia temperatura pozostanie około —}—18°0- 
niebo będzie lekko zachmurzone a względna wil
gotność powietrza około 60 proc. Niebo skłonne 
do burzy; deszcz nieznaczny.

—  klub. Figaro donosi z Petersburga 
że odbył się tam  ślub Wandy Radziwiłłównej

maja 1895.

córki księcia Wilhelma Radziwiłła i Katarzyny 
z hr. Rzewuskich, z młodym księciem Bliicher- 
Wahlstadt.

— Ś. p. Aleksander Despot-Zeno- 
wicz, rzeczywisty ross. radca tajny, niegdyś gu
bernator tobolski, a przez lat kilkanaście, do 
roku zeszłego, członek rady ministra spraw we
wnętrznych, umarł dnia 6 b. m. w Koreisie, 
w Krymie.

Zmarły ukończył uniwersytet w Moskwie 
na wydziale prawniczym, poezem wstąpił do 
służby rządowej; podejrzany, o jakiś spisek, ze
słany został na służbę rządową na Sv bir i tam 
pracował w kancelaryi generał-gubernatora hr. 
Murawiewa Amurskiego. Tam zwrócił hr. Mu- 
rawiew uwagę na jego charakter i wybitne zdol
ności, i w krótkim czasie szybko awansował. 
Mianowany został „gradonaczelnikiem" Kiachty, 
miasta położonego na pograniczu Chin, przez 
które prowadziły się wszelkie stosunki handlowe 
i szły transporty z Rossyi do Chin i odwrotnie. 
Tam spotkał rodaków zesłanych na mieszkanie 
po odcierpieniu katorżnych robót, a pomiędzy in
nymi Henryka Krajewskiego, kolegę swego z u- 
niwersytetu. Był dla nich prawdziwym opieku
nem i bratem. Następnie mianowany został gu
bernatorem gubernii tobolskiej. W r. 1862 i na
stępnych kiedy przez Tobolsk przechodziły ty
siące wysłanych na Sybir. S. p. Aleksander, ile 
to było tylko w jego możności, słodził ich dolę 
i wszyscy wygnańcy go błogosławili. Poezem 
powołany został do rady ministerstwa spraw 
wewnętrznych i na tem stanowisku śmierć go 
zaskoczyła. Zmarły był na wskróś szlachetnym, 
prawym człowiekiem, a znajdując się na drażli- 
wem stanowisku nigdy nie sprzeniewierzył się 
swemu charakterowi.

f  Zmarli w ostatnich dniach: We Lwowie, 
Henryk Rosenbusch, em. inżynier kolei Lwowsko- 
czerniowieckiej, przeżywszy lat 42.

Ks. Floryan Drzewicki, Franciszkanin, w 
25 roku życia.

W pow stryjskim, Julian Barański, właść 
dóbr Zulina i Siemiginowa, przeżywszy lat 51. 
Zmarły był wzorowym i gorliwym obywatelem, 
dbałym o dobro kraju. Wyrazem ogólnej sympa- 
tyi, jaką się nieboszczyk cieszył w okolicy Stryja, 
był obchód pogrzebowy, który zgromadził wiele 
osób ze Stryja i powiatu. Nad grobem przemó
wił prof. dr. Zoeller. Zmarły pozostawił wdowę 
i dwóch synów.

W Wiedniu, Józef Abendroth, ojciec zna
nej śpiewaczki Ireny.

— Pożar. Ze Zbaraża telegrafują, że we 
wsi Dobrowody spłonęło wczoraj 35 chat wło
ściańskich ze wszystkimi budynkami, t. j. razem 
około 100 budynków.

— Popisy oficerów 1 pułku ułanów 
im. Arcyksięcia Ottona w dziedzinie jazdy kon
nej odbyły się przedwczoraj w Krakowie na 
Kobierzyńskim placu musztry. Przybyli, jako 
widzowie, bardzo liczni oficerowie wszelkiej 
broni, oraz grono cywilnych osób. Jako sędzio- 
dziowie popisów funkeyonowali pp. JE- fmP- 
br. Albori, JE. fmp. hr. Paar, generał-major 
Benkeo de Kezdi-Sńrfalva, pułkownicy br. Dlau- 
hoTesky i Kutschka, oraz podpułkownik hrabia 
Schafigotsch. Program wyścigów obejmował 4 
takzwane „propozycje", mianowicie dwie co do 
przesadzania przeszkód i dwie t. zw. Jeu de 
barre. W  pierwszej propozycyi honorową na
grodę zdobył porucznik Bzowski, drugą poru
cznik Kawecki, trzecią rotmistrz hr. Laso
cki. W pierwszem Jeu de barre nagrody zdo
byli podporucznicy Hagelin i Frohlich. W dalszej 
propozycyi (przesadzanie przeszkód) pierwszą 
nagrodę zdobył podporucznik Hausberger, dru
gą porucznik hr. Ledebur , trzecią rotmistrz 
Brudermann. Wreszcie w ostatniej grupie Jeu  
de barre pierwszą nagrodę otrzymał porucznik 
hr. Ledebur, drugą podporucznik Klobus, trzecią 
rotmistrz Brudermann. Popisy odbyły się bez 
żadnych większych przypadków; jedynie w trze
cim popisie rotmistrz Brona spadł z konia, zo
stawiając nogę w strzemieniu; na szczęście nie 
poniósł żadnych większych obrażeń.

—  Zamek w Bodzentynie. Zamek 
niegdyś biskupów krakowskich w Bodzentynie 
wystawiony jest obecnie na sprzedaż publiczną. 
Do rezydencyi powyższej przynależy ośm mor
gów gruntu Mury zamku, jakkolwiek przez 
czas zrujnowane, spekulanci nabyć pragną na 
rozbiórkę. Pomijają oni cenne zabytki sztuki, 
zdobiące starą architekturę, chociaż ta strona 
budynku ma wartość niezaprzeczoną. Szczegól
nie na uwagę zasługują oddrzwia i ramy okien
ne z szarego marmuru, na których widnieją in
sygnia biskupie, w wypukłorzeźbie z białego 
marmuru wyryte. Cena sprzedażna oznaczona 
została na 3.000 rs. Położenie Bodzentyna jest 
nader malownicze, góra zamkowa należy jeszcze 
do pasma gór Świętokrzyskich, sądzą też oni, 
że wszelkie inne warunki nadają się raczej do 
zużytkowania rzeczonej miejscowości w inny 
sposób. Bodzentyn, jako stacya klimatyczna, ma 
wiele za sobą i takie jego zużytkowanie byłoby 
bodaj nąjpraktyozniejszem.

— Jubileusz w hotelu Lambert. 
Zakład naukowy hotelu Lambert obchodził dnia 
5 b. m. 50-lecie swego istnienia. Stowarzyszenie 
byłych uczennic instytutu od kilku miesięcy przy
gotowało tę uroczystość. — Najsamprzód wydało 
tomik pod tytułem: L Jnstitu t Polonais. Souve- 
nirs et Fragments 1845 A 1895, opowiadający 
koleje zakładu w ciągu pół wieku.

Następnie zamówiło Stowarzyszenie na dzień 
5 b. m. w kaplicy hotelu Lambert Mszę św., 
na którą zaprosiło wszystkie dawne uczennice 
zakładu Przybyło ich tyle, że kaplica, ślicznie 
przystrojona w kwiaty, wszystkich pomieścić nie 
mogła. Mszę św. odprawił O. Orpiszewski ze 
zgromadzenia Zmartwychwstańców. Zaraz na 
wstępie wykonały uczennice ułożoną na tę uro
czystość przez hr. H. S. kantatę „Zdrowaś Ma- 
ryo" z muzyką p. Heleny Krzyżanowskiej, zna
nej młodej pianistki, odznaczonej najwyższą na
grodą paryskiego Konserwatoryum, a córki da
wnej uczennicy instytutu. Po wykonaniu hymnu 
Te Deum, cała publiczność przeszła do wspa
niałej galeryi hotelu Lambert. Prezydująca Sto
warzyszenia byłych uczennic wręczyła opiekunce 
zakładu hrabinie Działyńskiej ozdobnie oprawny 
egzemplarz wspomnianego dziełka, odczytując 
adres wdzięczności wychowanek kilku pokoleń. 
Odpowiadała nań hr. Działyńska, dziękując za 
uczczenie pamięci jej matki, założycielki insty
tutu i za uznanie jej własnych usiłowań.

Podług programu miała pani Seweryna 
Duchińska odczytać wiersz napisany na ten ju
bileusz, lecz zdrowie nie pozwoliło jej przybyć 
na uroczystość. Po p. Działyńskiej zabrał głos 
sędziwy dr. Szwykowski i głosem drżącym po
dziękował stowarzyszeniu za urządzenie dzisiej
szego obchodu; jako świadek początków instytutu 
podniósł dobrodziejstwa, które zeń spłynęły na 
kraj i emigracyę i oddając cześć należną ś. p. 
założycielce oraz obecnej opiekunce zakładu, wy
raził otuchę lepszej doli dla ojczyzny, która po
siada takie oóry. Młodziutka A. B. odczytała w 
imieniu teraźniejszych uczennic adres czci, uzna
nia i wdzięczności dla pani Działyńskiej i dla 
wszystkich kierowniczek zakładu, z których cztery 
były obecne na obchodzie. Poezem wygłosiła z 
pamięci wiersz p. Hipolita Swieykowskiego na
pisany na 50-letnią rocznicę. — W końcu prof. 
Gasztowtt miał dłuższą, pełną pięknych myśli 
przemowę.

Po przerwie nastąpiły śpiewy i muzyka: 
pannę Zofię Błociszewską za śpiew, a panny 
Okińczycównę (wnuczkę ś. p. Bohdana Zale
skiego) i Salutryńską za grę na fortepianie ob
sypano oklaskami. Potem dały pensyonarki małe 
widowisko teatralne i przedstawiły parę żywych 
obrazów. _______

— Panorama racławicka. Na wzgórzu 
Stryjskiem (plac Wystawy krajowej), otwartą zo
stanie ponownie od 1 maja b. r. Panorama ra
cławicka, codziennie od 9 rano do 8 wieczo
rem. Ceny wstępu: w dnie powszednie 50 ct. 
od osoby, w niedzielę i święta 25 ct. od osoby. 
Dla grup i wycieczek po 50 osób, złożonych z 
młodzieży szkolnej, korporacyj rzemieślniczych lub 
włościan, za jedną asygnacyą, po którą dzień 
naprzód do zarządu zgłosić się należy, po 15 
ct. od osoby. Adres zarządu : ulica Kościuszki 7.

Repcrtoar teatralny. Dziś, we wtorek 
„Szczęście małżeńskie", komedya w 3 aktach 
Albina Yalabregue.

Jutro, we środę nie będzie przedstawienia. 
We czwartek po raz pierwszy „Roznosi- 

cielka chleba", komedya w 5 aktach X. deMon- 
tepin i J. Dornay.

Profesor Albert, znana wiedeńska po
waga naukowa, wygłosił w ostatnich dniach od
czyt w sprawie piekącej, choć mimo to zbyt 
często jeszcze u nas przeoczanej. —  Tytuł pre
lekcji: „Choroby szkolne u dziewcząt, niebez
pieczne i dobre ław ki szkolne, wartość pisma 
pionowego" —  już sam przez się tłómaczy w 
głównych zarysach o co uczonemu właściwie 
chodziło. Zwiedzając rozmaite zakłady wycho
wawcze przekonał się prof. Albert, iż przy od- 
powiedniem, prostem siedzeniu, mniej męczą się 
dziewczynki, mające charakter pisma pionowy, 
od tyci), które używają pochyłego. Wszak już 
choćby dawne faseykuły wypełnione w znacznej 
części pismem pionowem świadczyłyby, że na
wet mnisi ubiegłych wieków uznawali wpływ 
charakteru pisma na zdrowe, proste siedzenie i 
przeciwnie. Chłopcy —  jako silniejsi, z ̂ mniejsi, 
do ćwiczeń gimnastycznych skorzy —  w daleko 
mniejszym stosunku ulegają chorobie szkolnej, 
odbijającej się na kręgosłupie; za to dziewczęta 
bardzo często przepłacają niedozór nauczycieli 
kalectwem na całe życie. Nowo-wynalezione ła 
wki ułatw iają poniekąd trudne wielce zadanie 
pedagogów, w każdym jednak razie winni oni 
bacznie śledzić i przestrzegać, by powierzone ich 
pieczy przyszłe pokolenia obywateli przez niehy- 
gieniczny sposób siedzenia w szkole nie ulegały 
chorobom pozostawiającym po sobie trw ałe na
stępstwa.

Opera Paderewskiego. Nie ma jeszcze 
tytnłu — ale jest już skończona. Trzy wielkie 
akty, które zajmą cały wieczór. Sceny zagrani
czne ubiegają się o tę nowość; zdaje się, że pierw
szeństwo otrzyma Drezno. Przedtem jednak mistrz 
chce jeszcze poprawić akt pierwszy; z drugiego 
i trzeciego — jest zupełnie zadowolony. Ci, którzy 
zostali wtajemniczeni w  niektóre melodye, po
wiadają, że dzieło to godne jest Paderewskiego.
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Artysta —  tak bliski nam, choć ciągle tak 

daleki — poświęcił przeszłego roku swoje „en
gagement" do Ameryki, byle wykończyć swoją 
operę. Osnuta jest ona na temacie polsko-cygań
skim, w  librecie zużytkowane motywa, na któ
rych Kraszewski osnuł swoją powieść: „Chata
za w sią". Bohaterem jest cygan, cygan-artysta, 
który żeni się z chłopką i wstępuje w prozę i 
powszedniość wiejskiego życia. Artysta w tych 
warunkach walczy i cierpi. Opowiadano nam, że 
w drugim akcie jest scena, gdzie tęsknotę cygana 
za sztuką przerywa od czasu do czasu płacz jego 
dziecka, scena, która przeznaczona jest na to — 
aby robiła wielki efekt.

Tyle donosi tymczasem Dziennik Poznański.

Fryderyk Uhl, urodzony 14 maja 1825 
w Cieszynie, redaktor Wiener Żeiłung i znany 
zaszczytnie literat, obchodzi obecnie w zaciszu 
domowem, wśród swoich ulubionych zbiorów i 
książek, 70 rocznicę urodzin. Krzepki jeszcze, 
niestrudzony w bezustannej pracy i ruchliwy 
białowłosy starzec, sprzeciwił się z całą sta
nowczością urządzaniu — ehoćby najskromniej
szego — jubileuszu i ta okoliczność jest jedynie 
powodem, że cały Wiedeń nie obsypał go w dniu 
uroczystym kwiatami, że chlubie swej owaeyi 
żadnej nie zgotował. Na Uniwersytet uczęszczał 
Uhl w stolicy Austryi; żyłka pisarska odezwała 
się w nim wcześnie; chrzest literacki odbył w 
Sonntagśblattern Ludwika Frankla, jako dwu
dziestoletni niespełna młodzieniaszek, od owej 
doby też pół wieku przeszło stoi na czele licznej 
i różnobarwnej plejady koryfeuszów literatury 
pięknej. Uznany za reformatora —  a nawet za 
twórcę — wiedeńskiego felietonu w prawdziwem 
znaczeniu tego słowa, umieszcza na jego 
szpaltach cały szereg artykułów i pod 
względem treści i formy na pełne zasługujących 
uznanie. Koledzy i następcy Uhla poznali do
piero — jak tego rodzaju przygodne, ulotne pe
rełki stwarzać należy, czytająca zaś publiczność 
z niecierpliwością oczekiwała chwili, w której jej 
ulubieniec na nowo w jakiej sprawie głos za
bierze. Pamiętny rok 1848 na wszystkich polach 
wywołał ruch znaczniejszy; nasz jubilat zapi
suje się do liczby współpracowników Przyjaciela 
ludu ( Yolksfreund), by i tutaj zwrócić na sie
bie uwagę ogółu. W  dobie konstytucyj
nej ery staje na czele dziennika Botschaf- 
ter, wyciskając na wszystkiem — czego się tyl
ko dotknął — własne charakterystyczne piętno, 
gromadząc w koło siebie najwybitniejszych mi
strzów pióra. Nietylko jednak krytyka i dzien
nikarska praca przypadły Uhlowi w udziale. Li
teratura piękna zapisała jego imię również w 
poczet wielce zasłużonych swoich szermierzy. 
Pierwszym jego romansem była „Księżniczka te
atralna" (Theaterprinzessin); w 1851 r. zdoby
wa znowu premię za napisanie nowelki pod t. 
„Taubstumm", dowodząc najlepiej, że i tu for
ma literacka posiada w nim niepośledniego wy
konawcę. W liczbie sędziów zasiadały tego ro
dzaju powagi, jak Grrillparzer, Hebbel i Her- 
mannsthal, odznaczenie więc i wyróżnienie Fry
deryka Uhla tern większej nabiera wagi.

Pisania noweli nie zarzuca w późniejszej 
swej różnostronnej działalności, wraca do nich 
co pewien czas znowu, wydając zarazem ro
manse na większą zakreślone skalę, do różnych 
odnoszące się epok. — Do najbardziej popular
nych należą „Hans Fragstejn," „Farbenrausch" 
i wreszcie z czasów Władysława IV króla pol
skiego p. t. „Die Botschafterin."

Ukazały się one w tłómaczeniach na inne 
języki, zdobywając Uhlowi coraz to szersze koła 
wielbicieli a Najjaśniejszy Pan w uznaniu jego 
zasług raczył mu nadać w 1879 r. order Żela
znej Korony III klasy, w roku zaś ubiegłym 
mianował go radcą Dworu.

Według Fremdenblattu pisze Uhl pa
miętniki. Jeżeli wersya ta okaże się prawdziwą 
oczekiwać można w niedalekiej przyszłości dzieła 
bardzo ciekawego i poczytnego.

„TannhSuser" w Paryżu. Księżna Met- 
ternich i Wagner mieli świetny odwet w Paryżu; 
szkoda tylko, że wielki kompozytor nie mógł być 
świadkiem zwycięstwa, odniesionego na tern samem 
miejscu, gdzie przed 85 laty spotkała go bez
przykładna klęska. Wiadomo, że w roku 1861 
dzięki interwencyi osobistej u cesarza Napoleona 
ks. Metternich, wszechwładnej wówczas amba- 
sadorowej austryackiej , odegrano w Operze 
„Tannhausera"; opera upadła, a ta sławna hi
storyczna premiera nie miała jutra. Po wojnie 
r. 1870, ten sam Niemiec Wagner, wtedy wy
gwizdany i wyśmiany, wrócił jako tryumfator. 
Przed kilkoma laty odegrano w Operze „Lohen- 
grina" z Janem Reszkiem w roli tytułowej, który 
nie schodzi dotąd z afisza, następnie wystawiono 
„Walkure", a przed kilku dniami przedstawiono 
„Tannhausera", który tym razem doznał wiel
kiego powodzenia. Tannhausera śpiewał artysta 
wiedeński Van Dyck, Elisabethe śpiewa pani 
Caron. Rolę Wenus ma na następnych przedsta
wieniach odtworzyć panna Lola Beeth, która już 
w Wiedniu czarowała w tej roli swoją plasty
czną pięknością, godną bogini miłości.

„Revue des deux Mondes" rozpocznie 
w zeszycie z 1 czerwca druk powieści p. t.: 
„Tryum f śm ierci", napisanej przez (Jabr. d ’Annun- 
zia, „włoskiego Bourgeta", którego powieść Le

fils de la Yolupte, doznała ogromnego powo
dzenia.

W londyńskiem Lyceum grają obecnie 
jednoaktową sztukę p. Canon Doyle p. t.: A  story 
of Waterloo, w której stary napoleoński żołnierz 
Brewster, opowiada dramatyczny epizod z pod 
Waterloo. Rolę tę odtwarza z niezrównanem mi- 
strzowstwem Henry Irving, kreacya ostatnia słyn
nego aktora należeć będzie do najlepszych rzeczy, 
które można widzieć na scenie angielskiej.

I.
(Dokończenie).

Sztuka ma swoję odrębną praw dę; per
spektywa obrazu jest całkiem inna, jak per
spektywa fotografii, przedstawienie burzy w 
muzyce bardzo się różni od burzy rzeczywi
stej, a opis jej najbardziej mistrzowski (n. p. 
w „Panu Tadeuszu") jest właśnie tern nie
dościgły, że budzi w nas wszelkie remini- 
scencye burzy i s t o t n e ,  a o tysiącznych 
szczegółach przypadkowych nie napomyka. 
Aktor, który życie naśladuje w kostiumie, 
ruchach, dyalekcie, który typy znane dobrze 
wiernie oddaje, lub parodyuje, pewnym być 
może poklasku większości. Większość ta je 
dnak nie zawaha się te ż , własnemu tylko 
folgując zdaniu , oddać pierwszeństwa jakie- 
mubądź olejodrukowi przedstawiającemu Ka
się lub Marysię z karczmy przed Madonną 
Murilla. Kiedy Eleonora Duse występowała 
tu przed dwoma laty w roli Santuzzy, ko
stium jej zbyt wierny chłopki włoskiej i 
zbyt — nieładny, sposób siadania jej z roz- 
kraczonemi nogami i inne drobne szczegóły, 
raziły Wiedeńczyków. Tak bowiem nie przed
stawiali oni sobie bohaterki z „Cavallerii,“ 
Włoscy natomiast widzowie właśnie tą rolą 
wielkiej aktorki zachwycali się najwięcej 
może — i jak wiadomo : Duse swoją dopie
ro interpretacyą uczyniła utwór bardzo gło
śnym w ojczyźnie poety.

Nie można się tedy dziwić, jeśli wiel
cy nawet artyści sceniczni trzymają się pe
wnych tradycyi w odtwarzaniu kostiumu, 
maski, ruchów starszych znanych już po
staci repertoaru. Muszą się oni liczyć z po
jęciami widzów'. Granicę odnaleźć w odda
niu prawdziwych cech stworzonego przez 
poetę charakteru, uniknąć maniery pewnej 
w podkreślaniu szczegółów przypadkowrych, 
które tani ale niezasłużony budzą zachwyt, 
bardzo jest trudno. Zdaje mi się, że włoscy 
aktorzy też tej granicy utrzymać nie mogli — 
nie wyjmując i Eleonory Duse. Uunikano tu 
w Wiedniu trwożliwie wszelkicdi porównań 
tej artystki z Sarą B ernhard t; wystarczy 
jednak powiedzieć, że francuska aktorka ni
gdy nie przestaje być piękną na scenie: w 
każdej intonacyi słowa, w każdem zagięciu 
ramienia, w każdem pochyleniu głowy, choć 
w tyra celu poświęca z pełną świadomością 
niejeden szczegół zbytecznej a modnej — 
prawdy fotograficznej.

W repertoarze swym Włosi nie przy
nieśli żadnego nowego dzieła. Sudermann, 
Ohnet, Sardou to dostawcy ról dla bohate
rów i bohaterek nerwowej gry scenicznej. 
Znamy ich już tu do przesytu.

A i w repertoarze tutejszym nie mamy 
nowości godnej bliższej uwagi. Teatr Raj
munda swoim nieco na sensacyę obliczonym 
dramatem nowym: „Dobroczyńcy ludzkości" 
(Feliksa Philippiego) mimo reklamy i popar
cia pism tutejszych nie wywarł większego 
wrażenia. Utwór ten ma być satyrą leka
rzy. Tajny radca Fortenbach, lekarz nadwor
ny jakiegoś niemieckiego następcy tronu, 
ciężko chorego, w dyagnozie swojej po części 
się myli a po części chorobę z powodów 
politycznych przedstawić chce jako nic nie 
znaczącą. OźejAtoy z córką jego Katarzyną 
dr. Edward Iffartius, nieznany jeszcze ale 
bardzo dzielny lekarz, którego następca tro
nu w uniwersyteckich kołach był poznał, 
przyzwany do chorego, oświadcza zgodnie 
z prawdą, że niebezpieczeństwo jest wielkie. 
Fortenbach i własna ż :-na nakłaniają na- 
próżno Martiusa, aby zmienił zdanie swoje 
o chorobie; obstaje przy prawdzie i śmierć 
chorego usprawiedliwia jego obawy. Dość 
przejrzyste alluzye do smutnego losu cesarza 
Fryderyka miały zastąpić brak treści pra
wdziwie dramatycznej a walka Katarzyny 
z własnym mężem nagrodzić miała oschłość 
całego przedmiotu, który ledwie na artykuł 
dziennikarski się nadawał. Katarzyna staje 
w końcu upokorzona przed Martiusem, któ
rego ocenić nie umiała. Jest to trochę dzi- 
wnem, bo autor nie umotywował poprzednio 
zachowania się jej oziębłego dla męża. W ie
działa ona już może, iż mąż jej należycie 
poznał chorobę a jednak stała po stronie 
ojca. Postać ta — jedyna w dramacie, która 
mogłaby zająć, gdyby z talentem ją  nakre
ślono, jest niejasną i zaledwie zarysowaną.

Prawdziwym wypadkiem, choć nie no
wością, było w niemieckim teatrze ludowym 
przedstawienie starego i dla starości tak za
pomnianego, że nowego niemal dramatu Hen

ryka Kleista „Kaetchen von Heilbronn." 
Dzieło równie wielkiego, jak nieszczęśliwego 
poety było swego czasu (1810) jakby pro
gramowym utworem romantyki na scenie. 
Kleist nie mógł też w owej chwili znaleźć 
uznania. Raziły krytyków rubaszność hrabie
go Strahla, który kocha Kasię i po wielu 
próbach — nie bardzo podobnych do pra
wdy —  ją poślubia, złośliwość i przewro
tność Kunegundy de Thurneck, która jest 
jakby inkarnacyą kłamstwa i podstępu i ży
je — zda się — tylko na zgubę K asi; na
tomiast nie pojęli krytycy wspaniałego ma
lowidła wieków średnich, jakie roztoczył ge
niusz poety w samej sceneryi, w prostocie 
osób w sądach Vehmicznych. Kleist, człowiek 
nadzwyczaj drażliwy i zbyt subjektywny w 
swojem osądzaniu ludzi i wypadków (co też 
niestety przypłacił życiem, zabijając sie
bie i przyjaciółkę ciężko chorą, na jej żąda
nie, wystrzałami z pistoletu w r. 1811), w 
utworze swym nie umiał zachować miary 
tam zwłaszcza, gdzie kreślić chciał z życia. 
Kunegunda jest tylko karykaturą pani Dory 
Stock, którą poznał był poeta w roku 1809 
w Dreźnie w domu rodziców Teodora Kór- 
nera (autora „Zrinyego"). W domu tym wy
chowywała się Julia Kunze, dziewczyna nai
wna i pełna wdzięku. Kleist zakochał się 
w niej i żądał, aby pisała doń listy bez wie
dzy swego opiekuna. Dora Stock uważała 
Kleista za człowieka z fantazyą wybujałą i 
nie bardzo pewnego i stałego w swych uczu
ciach i odradzała stanowczo Julii w bliższe 
z nim wchodzić stosunki. Julia nie zgodziła się 
przeto na żądanie Kleista a Kleist pełen żalu 
zerwał z nią a na Dorze pomścił się odma
lowaniem jej w Kunegundzie.

Wszyskie te szczegóły dawno znane z 
biografii nieszczęśliwego poety przypomniano 
teraz Wiedeńczykom przy sposobności wy
stawienia „Kathchen v. Heilbronn" a i na 
to zwrócono uwagę, że dramat ten po raz 
pierwszy w Wiedniu za życia jeszcze Kleista 
w teatrze nad Wiedenką (w r. 1810) wysta
wionym został, choć w Niemczech nakładca 
Cotta drukować go nawet nie chciał. Kleist 
przez czas niejaki marzył nawet o osiedle 
niu się stałem w Austryi, wielu tu bowiem 
liczył przyjaciół i protektorów i zarówno ary
stokracja austryacka, jak i katolicyzm po
ciągały go silnie. Nieszczęśliwy koniec woj
ny z Napoleonem rozwiał jego nadzieje. Nie 
został ani poetą teatru nadwornego, ani jego 
dyrektorem, ani wydawcą nawet gazety — 
w biedzie i niedostatku, z jakim walczył już 
wiele lat, pojechał z Pragi do Berlina a 
w rok potem skończył samobójstwem.

Przedstawienie „Kathchen v. Heilbronn" 
nie ze wszystkiem się udało. Wymagałoby 
ono nadzwyczajnego talentu reżysera i szcze
gólnej pilności i zagłębienia się w role akto
rów a na to w niemieckim teatrze ludowym 
nie ma czasu! Jakże szczęśliwe są sceny 
operetkowe, gdzie po dwa miesiące i dłużej 
gra się jeden utwór! Teatr Carla i teatr nad 
Wiedenką ostatniemi dwiema nowościami 
demonstrują znowu publiczności sztukę prze
bierania się aktorów i aktorek. W teatrze 
nad Wiedenką Ilka Palmay przebiera się za 
dziewczynę, choć w gruncie rzeczy jest mło
dym oficerem_ Hektorem hrabią de Beauclair, 
który musi się chronić przed karą księcia 
panującego Karola Eugeniusza z powodu po
jedynku. Przebiera się także Batz jego pa
robek i obaj dostają się do pensyonatu żeń
skiego — jak ongi Don Juan Byrona do ha
remu. Treść nie nowa, nawet i- tem nie, że 
się weselem kończy, które obchodzić będzie 
młody de Beauclair z wychowanką pensyo
natu. Pociesznym jest jednak Girardi w swrej 
m askaradzie, wesołą bardzo jest muzyka 
Weinbergera, pełna zalotności gra pani Pal
may — a to wystarcza, aby zapewnić ope
retce „Die Karlsschiilerin" powodzenie.

Z panią Palmay o sławę pierwszej su
bretki w Wiedniu walczy druga Węgierka 
p. Kopacsi-Karesag. Występuje ona teraz w 
roli tytułowej operetki „Lachtaube", która 
rzekomo na polskich osnuta jest stosunkach, 
w istocie jednak prócz kilku nazwisk — cza
sem skoszlawionych ja k : Postupajski, Dro- 
bsky, Krobowsky — nic nie ma polskiego, 
ani w postaciach ani w treści. Treść tę za
pożyczyli libreciści Landesberg i Stein u h i
szpańskiego nowelisty Alarcona. Jest ona 
dostatecznie niepodobną do prawdy, aby po
służyć mogła na operetę. Wojewoda Ostrog- 
ski zaleca się do Tatjany, pięknej żony Wa- 
sylka Okińskiego, właściciela gospody. Wa- 
sylko o żonę swą bardzo zazdrosny dostaje 
się za sprawą wojewody do więzienia, woje
woda jednak cnotliwej kobiety skusić nie 
umie, zwłaszcza, że i rozum nie bardzo mu 
dopisuje. Wypuszczony na wolność a raczej 
z więzienia uciekłszy Wasylko podejrzywa 
jednak niewinną swą żonę i aby się o jej 
zdradzie przekonać, przychodzi do domu prze
brany za wojewodę. Wywołuje to cały sze
reg pomyłek i zawikłań, które zachwycają 
publiczność teatru Carla. Muzyka dość melo
dyjna (Faunda) grzeszy zbyt wyraźnemi re- 
miniscencyami. Operetka ta jest ostatnim 
tryumfem Blasla w teatrze Carla. Z począ
tkiem sierpnia przechodzi bowiem teatr pod 
dyrekcyę Jaunera a Blasel obejmie zapewnie 
cafe chantant Ronacliera i zamieni scenę

jego na nowy teatr operetkowy. A więc ope
retki senza fine! —r —n.

GOSPODARSTWO I HANDEL
Kółka rolnicze.

Tarnopol, 18 maja.
We środę rozpoczynają się tutaj obrady XI 

Walnego zgromadzenia Towarzystwa „Kółek 
rolniczych." Zarząd główny przedłoży wal
nemu zgromadzeniu obszerne i wyczer
pujące sprawozdanie z czynności w roku 
1894, obejmujące 64 stronnic druku, z któ
rego pospieszamy przytoczyć ważniejsze dane.

Sprawozdanie zajmuje się przedewszy- 
stkiem sprawą wybitnego udziału „Kółek" 
w zeszłorocznej powszechnej Wystawie kra
jowej, przytacza szczegółowo kierunki, w któ
rych „Kółka" na Wystawie były reprezento
wane, wylicza uzyskane na Wystawie nagrody 
oraz podnosi, że Protektor powszechnej Wysta
wy, Najjaśniejszy Pan podczas Swego pobytu 
we Lwowie zainteresował się szczegółami wy
stawy „Kółek rolniczych", najmiłościwiej r a 
czył przyjąć deputacyę Towarzystwa i najła- 
skawiej wypytywał się o działalność Kółek 
rolniczych, czytelni, gospód i sklepików.

Następnie przechodzi Zarząd do spraw 
bieżących Towarzystwa. W r. 1894, stara
niem Zarządu głównego powstały dwa Za
rządy powiatowe Towarzystwa w Samborze 
i Chrzanowie, a więc z poprzednimi łącznie 
32 Zarządów powiatowych; w innych zaś po
wiatach sprawują obowiązki Zarządów powia
towych, mianowani przez Zarząd główny de
legaci. W tymże roku powstało 76 nowych 
Kółek rolniczych w 89 powiatach, do któ
rych przystąpiło 2362 członków. Najwięcej 
Kółek powstało w powiecie sanockim bo 
dziesięć.

Ogółem w kraju istnieje dotąd 998 Kó
łek, które obejmują 1361 gmin. Liczba człon
ków zwyczajnych wynosi ogółem 48.529. 
Członkiem protektorem jest J, E. Arcybiskup 
Issakowicz. W  Czytelniach Kółek rolniczych 
było 72.594 książek (z tych 32.403 od za
rządu głównego).

W r. 1894 za pośrednictwem Zarządu 
głównego sprowadziły Kółka rolnicze lnu in
flanckiego za 3023 zł. 40 ct., nasion paste
wnych, zbożowych i ogrodowych za 7141 zł. 
69 ct.

Oprócz tego sprowadzały Kółka rolni
cze za pośrednictwem Związku handlowego 
Kółek rolniczych w Krakowie, również zna
czną ilość doborowego nasiona, wreszcie 
wprost przez zarządy powiatowe i zarządy 
miejscowe. Przy sprowadzaniu lnu inflant- 
skiego, udzielił komitet gal. Tow. gospodar
skiego, ze subwencyi ministeryalnej na ten 
cel przeznaczonej, znaczny opust. Zarząd głó
wny ułatwiał również Kółkom rolniczym na
bywanie maszyn i narzędzi rolniczych i uzy
skał przy zakupnie tychże u fabrykantów 20- 
prc. opustu przy opłatach ratalnych. W 1894 
sprowadzono za pośrednictwem Zarządu głó
wnego maszyn i narzędzi rolniczych za 2561 
zł. 92 ct, nawozów sztucznych za 12.630 zł-

Od czasu istnienia Towarzystwa spro
wadzono nasion pastewnych, zbożowych i ogro
dowych za pośrednictwem Zarządu głównego 
za 100.501 zł. 9 ct., maszyn i narzędzi rol
niczych za 24.209 zł. 94 ct. a nawozów sztu
cznych za 73.352 zł.

Doniosłego znaczenia od szeregu lat 
przeprowadzanych lustracyj gospodarstw wło
ściańskich, połączonych z pouczeniami, Zarząd 
główny w r. 1894 dokonał w 260 gminach 
w 23 powiatach przy udziale 11.325 słucha
czy tak gospodarzy jak i gospodyń i doro
ślejszej młodzieży. Lustracye te zostały prze
prowadzone przez znanych, teoretycznie i prak
tycznie wykształconych agronomów-lustrato- 
rów Towarzystwa „Kółek rolniczych" a mia
nowicie p. Zygmunta Gawareckiego, Bazylego 
Korola, Karola Mieleckiego, Feliksa Neustei- 
na i Władysława Szybińskiego.

Szczególne starania poczynił Zarząd* 
ażeby poprzeć zakładanie sklepów wiejskich 
i małomiejskich Kółek rolniczych, które d a j 
wielu rodzinom zajęcie i utrzymanie, chroni8, 
lud od wyzyskiwaczy, uwalniają od niep0' 
trzebnego tracenia czasu przez chodzenie na 
targi, jarm arki i t. d., a nadto, przyczyniaj 
się do rozbudzenia ducha handlowego 1 
działalności w zakresie przemysłu dom o^ ' 
go. Z dat wynika, że już z końcem r. 18-. 
istniało w kraju 522 sklepików Kółek rolo*' 
czych. Zakładowy ich kapitał wynosił okrąg*” 
250.000 zł., oprócz innych znacznych fund8' 
szów, użytych do obrotu handlowego; rl|) 
czna sprzedaż towarów, dokonywana w tyc. 
sklepach, przedstawia wartość przeszło 3 i°l 
lionów zł., a czysty zysk tych przedsiębiorst 
przekroczył kwotę 100.000 zł.

Obecnie zaś wobec 800 sklepików 
więcej uregulowanego ruchu handlowego ^ , 
die infonnacyi Przewodnika handlowego, h 
ry wielkie oddaje usługi sklepikom K j ,, 
rolniczych, ruch handlowy niezawodni
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stosunku do wymienionych cyfr podniósł się 
znacznie wyżej.

W myśl statutu Towarzystwa, zarządy 
■.Kołek rolniczych" dążą coraz żywiej do za
kładania własnych kas oszczędności.

Niektóre zaprowadzają własne kasy, 
zaspokajając z nich wspólne potrzeby i przy
chodząc z pomocą swoim członkom drobne- 
nu zaliczkami; wielu członków „Kółek rolni
czych" ucieka się bądźto do Towarzystw za
liczkowych, bądźto do Kas pożyczkowych 
gminnych. Najpomyślniej dotąd sprawę za
łatwiły „Kółka rolnicze" w Czernichowie, 
J^esołej i w Gaci, które zaprowadziły u sie- 
ble spółkowe kasy oszczędnos'ci i pożyczek 
t. zw. spółki Raiffeisenowskie. Głównie w 
tym względzie się zasłużył dr. Franciszek 
^ te fezy k, autor cennych książek w tym kie
runku, oraz założyciel pierwszej takiej u nas 
kasy w Czernichowie.

Pod wpływem ożywczego oddziaływa
nia Towarzystwa „Kółek rolniczych", spra
n a  zabezpieczenia włościan od szkód pożaru, 
obejmuje bardzo szerokie kręgi, a mianowi
cie widocznem jest coraz liczniejsze przystę
powanie włościan do Towarzystwa wzaje
mnych ubezpieczeń w Krakowie, tudzież co
raz częstsze zaprowadzanie po gminach ocho
tniczych straży ogniowych, oraz zakupywa
nie w większej ilości przyrządów pożarnych 
i sikawek. W  szczególności co do ubezpie
czonych członków Kółek od szkód pożarów 
w krakowskiem Towarzystwie Wzajemnych 
ubezpieczeń, daty sięgające po koniec roku 
1893 wykazują to ubezpieczenie na sumę 
3,599.062 zł.

Zarząd główny, pragnąc praktycznie 
zastosować postanowienie zawarte w statucie 
Towarzystwa a mianowicie ułatwić członkom 
Kółek rolniczych opiekę prawną, zwłaszcza 
w interesach wymagających nieodzownie po
mocy prawnej, zwołał ankietę, która uznała, 
że włościanie nie mają należytej opieki pra
wnej, że takowej nieodzownie potrzebują w 
sprawach sądowych, administracyjnych lub 
skarbowych, że opiekę tę mogą zorganizo 
wać Zarządy powiatowe Kółek rolniczych lub 
delegaci Towarzystwa w siedzibie sądów, że 
w tym celu należy pozyskać znanych i su
miennych prawników, w pierwszym rzędzie 
adwokatów lub notaryuszów, że ci prawni 
doradcy członków Kółek rolniczych czy to 
na wsi lub w miasteczkach zamieszkałych 
mieliby udzielać bezpłatnej pierwszej pomo
cy prawnej, ograniczając się jedynie na roz
patrzeniu sprawy i wydaniu opinii fachowej 
czyli sprawę ze skutkiem przeprowadzić mo
żna i na jakiej drodze prowadzić ją należy,
oprawa jest w toku.

Wreszcie sprawozdanie kasowe Zarządu 
głównego wykazuje dochody 16.096 zł. 61 e t,  
rozchody 15.325 zł. 17 ct., pozostałość ka
sowa na rok 1895 wynosi 771 zł. 44 ct.

Na walne zgromadzenie, które rozpo
czyna się jutro, Zjazd zapowiada się co do
liczby członków bardzo obiecująco.

wnych uchwaliły, w wyjaśnieniu i uzupeł
nieniu istniejących praw, postanowić: wszel
kie przez prawo dozwolone transakeye pi
śmienne mogą być zawierane na rossyjską 
monete złotą. Wypłata uskutecznia się albo 
w monecie złotej w sumie przez transakcyę 
ustanowionej, albo też biletami kredytowymi

• i ______________. i  ł T T r t z - l ł n r r  I r n r t i n  r l n i n  r-rr  r \n r y - t r _

dłu

szcza w dniu 5 b. m. zdawało się rzeczą pe
wną, że Japonia nie odstąpi od zajęcia Portu 
Arthura, rossyjskie ministerstwo wojny wy
dało już przeto telegraficznie rozkaz bezzwło
cznej mobilizacyi okręgów wojskowych irku
ckiego i tomskiego; mieszka w nich około 
110.000 urlopowanych oficerów i rezerwi
stów, którzy wszyscy mieli być powołani

\-ń  "NTO ś l ------- - -  1 , 1 ’
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państwowemi według kursu w dniu rzeczy
wistej wypłaty, a w razie sporu o kurs, we- pod broń. Na przepT ow T d^m ^ "“ “J

g ostatniego otrzymanego na miejscu prze- wyznaczono tymczasowy kred w on -r CJ1
f,.0„0aw ;  na „ I , , .  ,,/hli. M ohilL c™ Z i ł  20 m]1T ÓW

żonków i rodzin. Zasada ta jest usprawie
dliwiona, gdyż pary małżeńskie stanowią e- 
konomiczne jednostki. Na wspólnem opoda
tkowaniu opiera się również obliczenie mi
nimum egzystencyi. Odrzucenie zatem wspól
nego opodatkowania zniszczy cały finansowy 
wynik reformy podatkowej. Wobec tego Pan 
Minister nie może się zgodzić na wniosek 
Formanka. W każdym razie pewne stosunki 
pomiędzy stopniami podatkowemi będą u-

--------------------  „ „  ----------------- i . -------------  -  '  - j —  ■■ - v i j i « . i ; o v u  U - '  u r a r r l o i ł n i n n n  „ K i r  - l — l ----------------- •

burskiej. Wysokość opłaty stemplowej, przy- zurskim, amurskim i bajkalskim, poprzednio
padającej od aktów i dokumentów, spisanych była już przeprowadzona. — Wiadomość o Na wnjosek Czeeza „0 do nodwv* „ a
S a rS s y  sk , mouete sło t,, o b i t o  w«- m .b t o ę , ,  »  strony rosyjskiej wywołała nia o d ^ o p ó f c
dług suky nominalnej. w Japom, pewna konsternaeyj i wpłynęła „ nj!1 d/  250 r ł  agadza sie C  E i s l e r

  tek  T d n iT e  b m . Już  Z  ponie-dT  m  ™  ™ . * r « d -. ,m i  lek (dnia 6 b m ) podczas parady zawiado- różniano większe i mniejsze miejscowości
Wiedeń, 14go maja. (Telegram Ga- mil. car ministra Wannowskiego, iż mobili- Kwota, wolna od podatku, będzie uwzgle-

zety Lwowskiej). hvć T  8'0 °kregU .wydaJe śniona przy rodzinach , mających najmniejNa wczorajszy targ przypędzono bydła się byc zbyteczną. Tego samego dnia wie- troje dzieci
rzeźnego: 3920 sztuk opasowego, — z paszy czorem odszedł telegraficzny rozkaz, wstrzy- p  . , , . , , ,
■ 1189 sztuk chudego. _  ____ mująey mobilizacyę. Pomimo pomyślnego za- Mimste,r ^ l a d c z a  , ze zgadza si§

Razi
stadników

P0m ^ —J —   ------ w - r —e n  — - I , •’
1172 sztuk opasowych, — sztuk z paszy i mywać znaczniejsze
.j , T 1 3 ____ „  'D,włw-rw w, w! »-. r , ^rr-ł-T. Ir  I n  CC f  t\ TTT1 1 t  to-r -I to to

szims. ujLiuuDgv. mująey mobilizacyę. Pomimo pomyślnego za-  V “~ r “T— :
Razem 5109 sztuk. Z tych wołów 3727, łatwiema sprawy w tym wypadku, rząd ros- . gl dla .Pow?łauyęb do służby wojskowej 

ików 583, krów 799, bawołów 145. syjski miał uznać za potrzebne, dla wzmo- P , ,  7 ar ei?  Jednakże, iż ulgi te będą fa-
Pomiędzy temi z Galicyi przypędzono cnienia swojej powagi w Azyi, aby utrzy- ^u T^’ne, £dyz uwolnienie ludzi majętnych

1172 sztuk opasowych, — sztuk z paszy i mywać znaczniejsze niż dotąd siły zbrojne w wojska powołanych od podatku doehodo- 
190 sztuk chudych, z Bukowiny 107 sztuk pogotowiu wojennem. Powstał mianowicie weg°- byłoby niewłaściwe
hmU* m,»™weo-o projekt, aby piechotę temf-nr™™ w końcu zwraca się Pan Minister prze-

tygodniu.
Nie sprzedano 150 sztuk

1   -* ~  1_ -
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wym wymysłom, uważa jednak za swój obo-
Serbia ciągle jeszcze zajęta iest nrzede- wHzek oświadczyć obecnie, _ że twierdzenie

KTwno” g a l  i cy  j s k  o - b u k o w i ń- n m f t t o  P » r» tem  A t a l i j  k t o  ^ m a t a d S
woły opasowe po 48 zł. — ct. do o2 z całego kraju odbiera liczne depesze z wy -l ó rf
ct. za towar przedni po 53 zł. -  ct. razami hołdu. W sobotę popołudniu prz/j- IZ  ™  cł
zł. c t.; wyjątkowo po 57 zł. — ct. mowała królowa Natalia całe ministerstwo dziennego. {Żywe oklaski)

 __________________  V< J 1*1*. J . U U U "

ma nadzieję, że sprawa ta będzie w ten 
raz na zawsze usunięta z porządku
_  *  r  r r .  t  t  ■» *-v

Państwowa Rada kolejowa została 
powołana do Wiednia na dzień 27 b m.

s k i e woły opasowe po 
zł. — ct., za towar przi 
do 56 zł. — c t.; wyjątkowo po 57 zł.

r V r i ; Ł popo5 5 ^ 7 - N 40 2  %  a.S t o «W - 5 meia
-  ct. ; z innych k r a j ó w  k o r o n n y c h  strony ministrów nie u c z L o n o ^ i ’ f® najrychlejszą słuszna ° JUk

7. 1 S 5i  ń i  S  S r -
§2 l i  -  Ł ;  S y  z°Wp°asjy po -  zł. '--e t.  GhrisJcza j e T n S c h w i a n e * 7 i ? ° c 156, z ^ d o d T k ^ ^ '
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.P.0™iejAW„ l rZe.Clą,gU dziesięciu dni obejmie odroczono- P 5Przy końcu posiedzenia poruszył dep. 
zastawa, inspirowany bezpośrednio nrzez 1-i0mber P°nownie żądanie wydania ustawy, 

D 5 n T  A T1NTT A P O D Z T A  bjłeg0 ag en ta  Risticza, poświecą sprawie po- 0 r°zszerzenie postanowień istniejącej ustawy
UOl-tLAli l i i  A UUAilAL wrotu królowej kilka lakonicznych i suchych C0 ,° zaoPatrzema wdow i sierot po wojsko-

uwag. Party a liberalna — pisze SrpsJca Za- " 7  * ? ’. izb:V .obj§la 1 ty,cb pozostałych po
, T . . n  v . stawa — nie żywi bynajmniej spekulacyj- , cerach i żołnierzach, którzy do dzisiaj nie
N a j j .  P a n  przyjmował wczoraj na nych nadziei z powodu powrotu królowe? i korzystaJa 2 Jej dobrodziejstwa,

audyencyi deputacyę czesko-słowianskiej wy nie rayśU naźiadować serwiiizmu innvJch Dep. Brenner wnosi interpelacyę z za
stawy etnograficznej w Pradze. Deputacya stronnictw, wita jednak powrót królowej tem Pytani0m' -CZJ Rz4d zamierza przystąpić do
zaprosiła Monarchę, aby raczył wystawę od- samem uczuciem :akie \  ■ caf„ obózJ studyowama sprawy zarazy pyskowej i
wiedzi®- _______  ralny dla wszystkich członków domu Obrę- coweJ ^  M ła .  ^

Na

i raci-
ralny dla wszystkich członków domu Obre- 
nowiczów.— W pokoju adjutantury, obok apar- j Następne posiedzenie dzisiaj.
u v T u v n u v y .   ł ł  L /U lkU  | U <tU 1 U b ć l l l t L l ly j UM Uii- i t j J i l l  Tir* ]  J t  i  U • T) _ j  • • •

dzisiejszem posiedzeniu wiedeńskiej tamentów królowej, wyłożone sa arkusze, na e p‘ie® w’szego zastępcy burmistrza m li?
Rady gm inne j odbyć s i ę  nm wybór zastępcy których zapisują swoje nazwiska g w  y P dofychcza! Powyy wiceburmistrz
burmistrza. Partya antysemicka, która od- wraz z zonami oraz wszystk.e^wy^tnmjsze ^  J  ^  ^  ^

n i c .  T )   J - l  T-

Budowa kolei sybirskiej. Ogłoszony 
w Petersburgu komunikat urzędowy oświad
cza, że mylnem jest doniesienie, jakoby u 
tworzenie czasowej komisyi dla studyowmnia 
budowy kolei Sybirskiej na miejscu, spowo
dowane było nie bardzo pomyślnem powo 
dzeniem robót około tej kolei. Roboty idą 
owszem zadowalająco, a komisyę utworzono, 

konieczność nakazuje na miejscu 
poznać warunki tak wielkiego dzieła, wielce 
skomplikowanego i kosztownego a prowadzo 

-•.iuiaw n^rłolanin

ponieważ Komecz,iiu»v, Ul»uuutyv ---
warunki tak wielkiego dzieła 
kowanego i kosztowr—  " 

nogo w wielkiem oddaleniu.
Według Beri. Tagbl. szefem budowy 

tej kolei zostanie na miejsce Adadurowa in
żynier Pęczków — Beri. Tagbl. nazywa go 
Peczkowskim, — który kolej Charkowsko-Ni- 
kołajewską niesłychanie tanim, jak na Ros- 
syę, kosztem zbudował i był prawą ręką mi 
nistra komunikacyj Hflbbeneta, ale na rozkaz 
Aleksandra III. dostał nagle dymisyę. Na
stępny minister Kriwoszein znowu propono
wał powołanie Pęczkowa, i Aleksander III. 
na to przystał, ale Pęczków żądał, aby mia
nowany został ukazem carskim, co wedle re
gulaminu być nie mogło. Obecnie ambitny 
Pęczków, który pracuje przy pewnej małej 
kolei prywatnej, zostanie jako szef zamiano
wany ukazem carskim.

Urodzaje w Rossyi. Z Charkowa do
noszą: W ostatnich dniach spadły owite 
deszcze, skutkiem czego stan pól uważany 
jest jako bardzo zadowalający.

W arszaw a-P etersh u rg . Grażdanin^o-
nosi, że w ciągu maja wprowadzony bę 21 
pomiędzy Warszawą a Petersburgiem pociąg 
błyskawiczny, odbywający tę przestizen w 
ciągu 24 godzin.

Waluta w Rossyi. Praw. Wiestn. do
nosi : „Połączone departamenty ekono m
państwowej, praw, spraw cywilnych i duc

r a .Ą ,   która" od-1 wraz z żonami oraz wszysiam w y 
niosła przy ostatnich wyborach do Rady tak osobistości belgradzkiego towarzystwa
wielkie zwycięstwo , popiera kandyda urę
swego przywódcy dr. Luegera; par ya i e-

TELEGRAMY GAZET! LWOWSKIEJ
beralna liczy obecnie w Radzie 61 cz on _ow,
antysemici zaś 64 członkow. Prócz tego jes  ̂ 0u,auia puu*itjjuim. juiczne wstrząsnia w cią-
13 „dzikich" i w ich ręku spoczywa rezul- Wiedeń, 14 maja. Najj. Pan udzielił gU ubiegłego tygodnia spowodowały nowe
tat wyboru. Przypuszczają, iż 9 dzikich sta- sauikcyi uchwalonemu przez Sejm galicyjski szkody i powiększyły dawniejsze. Okazuje 
nie po stronie liberalnej, a 4 po antyse- pr0jektowi ustawy, upoważniającej reprezen- się potrzeba rozbierania coraz to większej 
raickiej. Wtedy dr. Richter zyskałby potrze- taeyę powiatową w Brodach do zaeiągniącia liczby domów.
bną liczbę 70 głosów na wieebuimis iza. pożyczki w kwocie 19.400 zł. . Berlin, 14 maja. Parlament odrzucił
Jednakowoż i wśród 61 członków pai yi i- W iedeń, 14 maja. Na wczoiajszem caje przedł0żeme o podatku tytoniowym,
beralnej są żywioły nie ZUP“ T1®. P̂ zew;! Posiedzeniu Izby posłów dep. Belgrad, 14 maja. Prezydent admini-
dlatego ostatecznego wyniku w j _  _n]P . n  Pernerstorfer i towarzysze zg Py. stracyi podatkowej Popowicz mianowany mi-

i *„-Ł ^ ----- ■ ~---j I—'** -<»
niego. Przy dalszych głosowaniach wybrany 
został w wyborze ściślejszym dr. Lueger 
pierwszym wiceburmistrzem Wiednia (Por. 
„Ostatnia Poczta").

Łubiana, 14 maja. Wczorajszej nocy 
dały się ponownie uczuć trzy lżejsze wstrzą- 
śnienia podziemne. Liczne wstrząśnia w cią-
rrn nH —)  ----- -1--'

beralnej są żywioły nie zupełnie pewne i
dlatego ostatecznego wvniku wyboru przewi- irernerstorler i towarzysze zffłosm interpela- , xT 'p-J3'* --ezyueuaiacego ostatecznego wjm au i • rm ueiscorie^i towarzysze z t stracyi podatkowej Popowicz mianowany mi-
dziec me można a cały Wiedeń oczekuje e o cy§ sprawie postępowania władz vv m e- nisfcremŁ'skarbu żwo4 0 rad ^  Loza-
w naprężeniu. scie Żywcu wobec koncypiema adwokackie- njez k t , t vmuie t k l  b mjano.

P i e r w s z e  p o s i e d z e n i e  w nowym swym skła- go dr. Lesera. Dr. Leser T ® ' wany został zarazenJ członkiem rady stanu.
dzie odbyła Rada w miniony piątek. Na po- zwanie oo bezzwłocznego opuszczenia miasta, .............
siedzeniu tem wystąpił p. Lueger z wnio- albo też przedłożenia świadectwa chiztu. In- ^  yz d’rzewa 
skiem zniesienia wydziału gminnego, dopoki terpelanei powołują się na wykroczenia lu- Szkod y wie]kie 
zaś statut gminny nie zostanie w tym kie- dności, których przedmiotem był dr. Leser i 
runku zmieniony zaproponował obniżenie przeciwko którym ani władze, ani żandar-
płacy wiceburmistrza z 6000 na 4000 zł., a merya nie wystąpiły. Ze względu, iż wypa- T e l e g r a f o w a n y  t u r S  W ie d e ń s k i ,
członków wydziału gminnego z 3000 na 1500 zł. dek żywiecki nie jest podobno odosobmo- .
Wniosek ten b a r d z o  w Wiedniu popularny, bę- nym, interpelanci zapytują, jakie stanowisko W ie d e ń , 14 maja 1895 r. godz. 2
J _ . _   i ___ m a r a l n r T W . n i f i  ł ---------  -

 -------- - V . .  w XIM\JLJ O IU 1 1 U .

Rzym, 14 maja. Dziś rano spłonął zbu- 
teatr Politeama Adriano.

W 1IIU O C Ł  tiCU U d l U L U  W w  i c u u i u  |  wut* vr J o n .u  fT  I d l d l  1 (1  I V 0 ' f \ r i 7  V

dzie dopiero później traktowany merytorycznie. I zajmuje Rząd wobec tego rodzaju naruszę- minut rm a i ’ j i •. m , ’ , .’
__________ nia prawa 'swobodnego przenoszenia się z P, J r °warzystwo Somieze

miejsca na miejsce, zagv/arantowanego zasa- ęgierskie akcye kredytowe 459-— ,
Cesarz Wilhelm przyjął w niedzielę w dniczemi ustawami Państwa. AkcJ e anglo-austryackie 173-25, Akcye ban-

południe na audyencyi kanclerza ks. Hohen- Odczytano następnie pismo Pana Pre- ku Union 3 3 1 —, Akcye kolei Południowe;
■ohego i. ministra Kollera,  ̂a^bezpojredmo zesa ja b in e tU ; zawiadamiające o zwołaniu De- 103-75, Losy tureckie 85-20, Akcye koleilk łU - C g U  i  liiA O U i rn * —  j. # g , t* k/ x u u u i a  n o ,  vv r twu ( v u u

potem ministra Miąuela. Audyencye te mia- legacyj na dzień 6 czerwca.
£  i t    ’___L J m  n  A < 1 p n n / ) O D i a m  A T T  T  l    „ i ____ państwowej 427-62, Akcye kolei Lwowsko- ___________ ^  "  _ D  j ,  —  pemstwowej i z r o z ,
iv no*zostawać w związku z odrzuceniem u- W dalszym ciągu dyskusyi na poda- Czerniowieckiej 328' — , 4-procentowe galic.
stawy przewrotowej przez parlament. Nastę- tkiem osobisto dochodowyra Cpo s awa opo- obbgacye propinaCyjne z 1889 r. 98-25, 

r>rwipfv został przez cesarza i zapro- datkowania), dep. Gzecz stawia wniosea, aze- , , . A .
nnv o i  śniadanie ks. Albrecht, regent by w §. 173 kwotę wyłączyć się mającą od Akcye tytoniowe 240 75 Węgierskie obli-

?  ć w ie k i  który przybył do Berlina z de- opodatkowania oznaczyć na 250 zł. , me na gacye indemmzacyjne 98-25, Akcye kolei
nutacya udającą się do Wiednia. 150 zł. . . .. Elbetal 293-50, Akcye banku dla krajów
9 -D*’ D e p .  G r o s s  omawia opodatkowanie wspol- koronnych 281-60, 4-procentowa węgierska

nego gospodarstwa domow^ ’7̂ °aregV 0!.Scaa renta złota 1 2 3 -- , Akcye banku związkowe- da z wielu stron będzie zwalczana, mówca J t
uważa to opodatkowanie za sprawiedliwe, go 465 30, Rubel papierowy L31-7o, M e
nie wpłynie ono w niczem na zmniejszenie gierska renta papierowa 99-15, Kredytowe 
się liczby małżeństw, na to bowiem wpły- ziemskie 555"— ,  Kredyty 400"— , Rimamu-
wają zupełnie inne względy. rania 275- — . Usposobienie silne.

Pan Minister skarbu dr. Plener z a u w a - _____________________________ __________
żył, że system podatkowy skłania się do te- Odpowiedzialny Redaktor Attafll Kl’GCilOWiGClti. 
go, aby przyjąć wspólne opodatkowanie mał- __________  ______ ____

mia-Kontradrnirał rossyjski Skrydłow 
nowany został komendantem eskadry rossyj- 

ej na morzu bałtyckiem.
W petersburskich kołach politycznych 

panuje — według dzienników berlińskich — 
przekonanie, że Japonia ustąpiła tylko w 
skutek energicznego postępowania Rossyi. 
Ponieważ w pierwszych dniach maja, a zwła-



R u c h  p o c i ą g ó w  k o l e j o w y c h
obowiązujący z dniem 1. maja 1895.

(ezas środkowo-europejski).

N a d e s ła n e .

Do Lwowa przychodzą P 0 c i ą g i Ze Lwowa odchodzą P 0 e i ą 8 i
pospieszne osobowe pospieszne 1 osobowe

Z B y l i n a ........................................ 1-22 5-10 — 7-00 906 900 -- Do Krakowa, (Berlina, Wrocławia.
Z Krakowa, Wiednia i Wrocławia 1*22 8*40 510 7-00 906 9 (0 -- Wiednia) .............................. 8-40 2-50 1100 4*55 10 25 645

|

Z Warszawy .............................. 5-10 — — — 906 9.00 -- Do W a r s z a w y .............................. — — lln O 455 — 645
Z Muszyny - Krynicy przez Tarnów Do Muszyny-Kryniey przez Tarnów

645(od l/a do włącznie S0/9) . . . — — __ — — 9.00 -- od 1le do włącznie 8u/9) . . . — — — — — —
Z Muszyny - Krynicy przez Tarnów Do Muszyny - Krynicy przez Tarnów 8-40 — 11 00 455 — — —

lub Rzeszów (od 26/„ do włącz Do Chabówki przez Tarnów . . — — 1100 — — — —
nie lf7 « ) ................................... 5*10 Do Muszyny - Krynicy przez Rzeszów — — 11-IMł — — — —

Z Muszyny - Krynicy i Mszany dol Do Chabówki przez Rzeszów . . — — 11 00 10-25 — — —
nej przez T arnów .................... — — — — 906 — -- - Do Rozwadowa i Nadbrzezia . — 8-40 i i  m 4'55 — — —

Z Chabówki p. Tarnów lub Rzeszów 5-10 1*22 Do Rawy ruskiej przez Jarosław — 2 50 — 455 — — —
Z Rozwadowa i Nadbrzezia . . — — — 7-00 — —■ -- Do Mezó-Laboreza (Pesztu, Miskol
Z Rawy ruskiej przez Jarosław . 122 — — — 9 0 6 — -- cza) przez Przemyśl . . . — — — 455 6 45 — —
Z Mezó-Laborez (Pesztu, Miskolcza) Do N. Zagórza przez Przemyśl . — — — 4 55 10-25 645 —

przez Przemyśl .................... — — — — — 9-00 -- Do Chabówki przez Przemyśl — — — — 10-25 — —
Z Chabówki przez Przemyśl . . — 1*22 — — — — -- Do Chyrowa przez Przemyśl . . — 2-50 — 4-55 10-25 6 45 —
Z Zagórza przez Przemyśl . . — 1-22 — — — 9-00 -- Do Lawoeznego (Munkaeza, Miskol

525 7-38Z Chyrowa przez Przemyśl . . — 1*22 — 700 — 9 00 -- cza, Pesztu) ......................... — — — — —
Z Lawowczego (Pesztu, Miszkolca, Do IIrebenowa (od 10/„ do sl/8 — — — — 9-33 — —

M u n k a e z a ) .............................. — — — 12*05 8T0 — -- Do Skolego i Stryja . . . . •— — — 5-25 9-33 3*00 7-38
Z Hrebenowa (od l0/e do 31/e) — — — — — 1-42 -- Do Stanisławowa i Chyrowa p. Stryj — — — 9-3S — 7-38
Ze Skolego i Stryja . . . . — — — 12*05 8-10 1-42 916 Do Chyrowa .............................. — — — 525 — — —
Z] Chyrowa i Stanisławowa przez Do Suczawy, Husiatyna, Woronienki,

Stryj ........................................ — — — 12*05 8T0 1-42 — Peezeniżyna, Berhomethu, Czu
dyna, Radowiee,j Kimpolunga. JasZ Suczawy, Husiatyna, Woronienki,

Peezeniżyna, Berhomethu, Czu- i Bukaresztu ......................... 615 — — — — — —
dyna, Radowiee, Kimpolungu, Bu Do Suozawy, Słobody rung., Czudy
karesztu i J a s ......................... 9*50 — na i Berhomethu (co poniedział

Z Suczawy, Czortkowa, Woronienki, ku) R a d o w ie e ......................... — — — 10 35 — —
Kałusza, Słobody rung., Jas i Bu Do Suczawy, Czortkowa, Kałusza,
karesztu ................................... — — — 1-32 — — — Woronienki, Kimpolunga, Jas i

Z Suczawy, Radowiee, Berhomethu i B u k a re sz tu .............................. — — — 2-40 — — —
Czudyna (każdego poniedziałku), 
i S o p o w a ................................... _ 617 ___ _ Do Suczawy, Husiatyna, Kałusza, 

Nowosieliey, Radowiee, Jas i Bu
Z Suczawy, Husiatyna, Kałusza, No- karesztu ................................... — — — 10-30 — — —

wosieliey, Radowiee, Kimpolunga,
7-37

Do Sokala i Jarosławia przez Rawę
915 710Jas, B u k a r e s z tu .................... — — — -- ---- — ruską............................................. — — —

Z Sokala i Jarosławia p. Rawę ruską — — — 8-00 4-40 ---- — Do Bełzea......................... , • • • — — — 915 — —

Z B e łz e a , ........................................ — — — — 4-40 -- — Do Podwołoezysk i Brodów z dw.
10-44Z Podwołoezysk i Brodów na dw. P o d z a m c z e ............................... — 2-10 6-00 — 10-14

P o d z a m c z e .............................. 209 9 44 — 8 02 4-83 -- — Do Podwołoezysk i Brodów z dw.
1020Z Podwołoezysk i Brodów na dw. 

główny ...............................
głównego. — 1-56 546 — 9-50

2-25 1000 — 8-25 5-00 -- — Do Brzuehowie (od 12/5 do 10/„) w
Z Brzuehowie (od 12 maja do 10 dnie p o w sz e d n ie ..................... — — — 3 20 — —

września włącznie) . . . . — — — 8*25 — — — Do Brzuehowie (od 13/5 do 10/9) co |
niedzieli i ś w ię ta ....................

Do Zimnejwody (od 12/5 do 10/„)
2-26 
3 45’ — —

Zrniaua pomieszkania.
Dr. Zdzisław Szydłowski

lekarz chorób dziecięcych 
Lwóvy, ul. Sykstuska 1. 2'2 od gd. 3—4.

Specyalista chorób kobiecych i akuszer
Dr. Bogumił Zawadil 625

powrócił z zagrani 7  i ordvnuje jak dawniej 
od gd. 2 —3 ul. Chorążozyzny 1. 12 I. p.

Powodzenie SANTA U MIDY wywoła
ło liczne fałszerstwa i naśladownictwa, w 
których eseneya z Santalu jest często zastą
piona przez esencję z cedru, bardzo trudna 
do rozpoznania. Dla tego Die możemy dosyó 
ostrzeg&ó i nakłaniać młodzież, ażeby się wy
rzekła tanich kapsułek i domagała się nazw i
ska MIDY wybitego na każdej kapsułce.

 __________  515

Przyjechali do Lwowa
dnia 13 maja 1895.

Hotel Earopejaki.
PP. J. Kellerrnan o Kańczugi, W. Malinow-

Wystawy i Muzea.
— Nieustająca wystawa zjednoczo-

jest

Uwaga : Godziny drukowane tłustemi czcionkami, oznaczają porę nocną od 
godziny 6 0o wieczór do godz. 5'59 min. rano.

W biurze informaeyjnem c. k. austr. kolei państw, we Lwowie 
ul. Trzeciego Maja 1. 3 (Hotel Imperial) sprzedaż biletów strefowych, 
okrężnyeh, dowolnie zestawialnych zeszytów do jazdy, taryf L rozkładów

jazdy w formacie kieszonkowym. Informacye w sprawach taryfowych i 
przewozowych.

Czas środkowo-europejski różni się od czasu lwowskiego o 36 m 
Godzina 12-00 czasu środkowo-europejskiego — godzinie 12'36 podług 
zegara lwowskiego.

— Muzeum im ienia Dzieduszyckich
ulicy Teatralnej 1. 18 otwarte dla pu

bliczności w święta i niedziele od godziny 10 
do 11 przed południem, we środy i soboty 
od godziny J 1 ao 3. Wstęp wolny.

Ceniiil lwowsIieTIzliy tandlowej
Lwów, dnia 14. maja 1895.

1. Akcye za sztukę.
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. mk. 
Kol.lwow.-czer.-jas. po 200 zł. wa. 
Banku hip. gal. po 200 zł. w. a. 
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a. 
Akc. garbarni, Rzeszów po 200 zł.

2. List. zast. za 100 zł.
Banku hip. 5 pre. w. a. w 40 1.

„ 5 prc. w. a.
wylosowane z 10 pre. premią 

Banku hip. 41/, pre. los. w 50 1. 
Banku kr. 41/, pre. w. a. los. w 511.

„ „ 4 pre. w. a. „ w 57 1.
Tow. kred. gal. ziem. 4 pr. w. a. 0 

I. emis. to
Tow. kred. gal. ziem. 4 pro. w. a. ® 

los w 411/, lat es*
4 pre. w. a. los.w 56 1. -n

3. L isty  dłużne za 100 zł. -= 
Gal. zakł. kred. włoś. w likwidacyi ^ 

(daw. 5 pre. 21/, pre. w. a. Z 
Ogól. roi. kred. Zakład dla G. i B. o 
w likw. 6 pr. w. a. los. w 15 lat

4. Obligi za 100 zł. ^  
Indemniz. gal. 5 pre. m. k.
Gal. funduszu propin. 4 pre. w. a. 
Buków. fund. propin. 5 pre. w. a 
Komunalne Banku kr. 5 pr. II. em 
Pożyczki kr. 6 pre. w. a. . .

„  41/, pre. w. a. .

n  n  4  „  „
„ „ 4  pre. koronowe,

Losy miasta Krakowa . . .
„ „ Stanisławowa

5. Monety.
Dukat cesa rsk i....................
N a p o le o n d o r ....................
Półim peryał.........................
Rubel rossyjski srebrny 

„ „ papierowy
100 marek niemieckich

i trzewiowej.
płaeą żądają 
walutą austr. 

zł. et. zł. et.
221
327
442
210
200

-  224 -
-  331 -
-  452 -

-  203 -

110 30 111 -
100 80 101 50
101 20 101 90 
98 -  98 7'

98 50 99 20

98 -  98 70
98 -  98 70

98 40 99 10
102 — —

102 — 102 70
105 — —  —

100 70 101 40
98 30 99 -
98 50 99 20
27 — 29 -
42 — —  —

5 70 5 80
9 77 9 87

1 2 8 .- 1 3 8 .-
1 3 1 .- 1 3 2 .-
59 45 60 -

Kurs giełdy wiedeńskiej.
Dnia 11 maja 1895.

Dług państwa.

Jednolity dług państwa w banknot.
maj-listopad ..............................
lu ty - s ie r p ie ń ..............................

Jednolity dług państwa w srebrze
sty ezeń -lip iec ..............................
kwieeień-październik . . . .  

Losy z roku 1854 po 250 zł.mk.4pr. 
„ „ 1860 po 500 zł. wa. 5 pr.
„ „ 1860 po 100 zł. 5 pr. .
„ „ 1864 po 100 zł. . . .
„ „ 1864 po 50 zł. . . .

Renty Com. po 42 litr. austr. . . 
Listy zast. domen, państw, po 120

zł. 5 pre..........................................
Austr. renta zł. wolna od podat. 4 pr. 
Renta koronna 4 pr. za 200 k.

płaeą żądają

101.45
101.30

101.40
101.40
151.75 
158.25 
16b75
199.75
199.75

159.75
123.85
101.50

101.65
101.50

101.60
101.60
152.75 
159—
164.75 
200 50 
200 50

160.75
124.05
101.70

2. Obligacye indem. 5 prc. (za zł. m. k.).

B u k o w in y ........................................ —.— —.—
G a l i e y i ............................................. —.— —,—
Niższej A u s t r y i ..............................  109.75 — .—
Siedm iogrodu...................................— — .—
Węgier za 100 sfł. w. a. 4 prc. . 98.60 99.50

3. Akcye.

171.—
399—
8 8 8—

Bank Anglo aust. 200 zł. emit. zł.
Inst. kredyt, dla handlu po 160 zł. 
Niższo-austr. Tow. eskont. po 500 zł.
Gal. banku hip. po 200 zł. . . . ——
Gal. ban. d. h .ip rz . a zl. 200wpl.40 pr. — .— 
Gal. zakł. krea. ziem. a 200 zł. . —
Bank dla krajów koron. & 200 zł. 230.50 
Bank austro-węgierski a 600 zł. . 1079.— 
Kol. Albrechta 200 zł. w srebrze . —
Austr. Tow. żegl. par. dun. po500zł.mk. 576.— 
Kol. Cesarz. Elżbiety po 200 zł. mk. — 
Kol. Rzeszów Tarn. (w. a.) & 200 zł. ——

1 7 2 - 
399 50 
892—

281—
1083—

578—

płaeą żądają
Północna kolej po 1000 zł. m. k. 3640.— 3650.— 
Kol. Kar. Ludw. po 209 zł. m. k. —.— ——
Lwów-Czer. kol. I. po 200 zł a. w. 323.— 330.— 
Tow. kol. żel. państw, po 200 zł. aw. 141.75 142.50 
I. kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze 211—  211 75

4. Listy zastawne losowane.

Ogólny rolniezo-kredytowy Zakład 
dla Gal. i Bukowiny w 15 1. 6 pr. ——  —— 

Powsz. austr. zakł. kr. ziems. 4 pr.
w złocie w 50 1..............................  121.30 122.30

Powsz, austr. zakł. kr. ziems. 4. pr.
a. w. w 50 1.......................................  99.90 100 70

„ . „ „ „ 3. pr. 118760 119.10
„ . „ „ 3 p r .  em. 1889 118 50 119.30

G. zakł. kr. ziems. krak. los. w 18 1.6 pr —.— —.—
„w 20 1. 7 p r .  ------” ” ” ” „aa  i e„w ab 1. b p r .  ------?> » v » r> w v rA •

Gal. Tow kred. w. a. po 4 pr. . . —.— —
n B „ „ „po 4 pr. w 411. wyl. 98.50 - —
„ „ „ „ » P° 4 /» Pr- w
62 latach z w r o tn e ..........................  98.50 ——

Banku kraj. 41/, pr- wa. los w 511/, 1. 101.10 101.90
Obligi komunalne Banku krajowego

5 pr. w. a. I. e m is y i ....................—.— —,—
Gal. banku hip. 5. pr. w 40 1. wyl. 101.40 ——
Banku aust. węg. 41/, pr...................  100.30 100.80
Węg. Zakł. kred. ziem. ake. w 39 1.

wyl. po 5. pr........................................ 101.40 —.—
„ „ wyl. 41/, pr. 101.40 101.70

„ n ,, W  41 1. wyl. 
po 4. pre...........................................  99.50 100.50

&. Obligacye z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.)

Kolej Albrechta a 300 zł. 5 pr. aw. —.— ——
Tow. kol. żel. Rzeszów-Tarnów (w ex.)

a 300 zł. 5 pr. w srebrze . . . 100.50 101.50
Kol. półn. po 100 zł. em. 1886 4% 101.20 102.20

„ po 100 zł. „ 1887 „ - —  ——
Kol. gal. Kar. Lud. em. z r. 1881

po 300 zł. 41/, pr................................ —.— —.—
detto (Jarosław-Sokal) —.— —,—

płaeą żądają
Kol. Gal. Lwów-Czern.-Jas em. a 300 

zł. 4 pr. w srebrze z r. 1884 . . 94.10 95—
z r. 1884 . . 99.50 100.50
z r. 1866 . ——  ——
z r. 1872 . . ——  ——

Węg. gal. kol. a 200 zł. 5 pr. w sr. 110.50 111.50
Węg. regulaeya Cisy po 100 zł. 4 pr. 150—  150.50

6. Losy.
Inst. kr. dla han. i pr. po 100 zł. aw. 199.50 200.50
Clarego po 40 zł. m. k........................  59.— 60.—
Tow. żegl. na Dunaju po 100 zł. mk. 140—  150—
Keglewicha po 10 zł. m. k. . . .  —.— ——
Losy miasta Krakowa po 20 zł. aw. 27.85 28.10
Pożyczka miasta Lubiany po 20 zł. 22.75 23.25
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. aw. 63—  65.—
Palfiego po 40 zł. m. k ...................... 58.50 59.50
Czerwon. krzyża aust. Tow. po 10 zł. 17.60 18—

węg. „ po 5 zł. 11.25 11.75
Fundaeya szpitala Areyks. Rudolfa

po 10 zł. a. w....................................  24.50 25—
Salina po 40 zł. m. k..........................  71.50 73.50
St. Genois po 40 zł. m. k. . . .  73.— 74.—
Poź. m. Stanisławowa (po 20 zł. aw) 42.75 46—
Pożyczki Tryestu po 100 zł m. k. . 150.— ——

„ „ po 50 zł. a. w. 70—  ——
Waldsteina po 20 zł. m. k.................. 54.— —.—
Windisehgratza po 20 zł. m. k. . . ——  —.—

7. Weksle (za 3 miesiące).

Augsburg za 100 w. p. n .................... —.— —.—
Berlin za 100 marek w. p n. . . . ——  ——
Frankfurt za 100 marek w. p. n. . —.— —.—
Hamburg za 100 marek w. p. n. . . ——  —.—
Londyn za 10 ft. szt............................. 122.20 122.60
P a r y ż .................................................. 48.42.5 48.47.5

K u r s  z ł o t a .
Dukat cesarski men............................. 5.75 — 5.77 —

pełnej w a g i .........................  5.73.— 5.75.—
K o r o n a .............................................——
20-franków ka...................................  9.68.5— 9.70.—
Rosyjski półimperyał . —— —  —— .—
Talar związkowy.............................. —.—.— —.——
S r e b r o ..............................................—— - —— —

J O  7SLJU 383 M  JW JE !K L  W  JER 2E J5EJ J O  <Sl» W .

Licytacye.
L. 8430 (8369 2 - 3 )

C. k. Sąd powiatowy w Leżajsku pod - 
je do wiadomości, że celem zaspokojenia 
wierzytelności Uszera Schiffa w kwocie 75 
zi. wa. z pn. dozwoloną została sprzedaż re
alności lwb. 559 gminy katastralnej Leżajsk 
objętej dłużniczki Katarzyny Szepelak wzglę
dnie jej nieobjętej masy własnej.

Sprzedaż ta odbędzie się przez licyta
c ję  w tutejszym sądzie w dwóch termi
nach dnia 14 maja i 18 czerwca 1895 ka
żdym razem o godz. 10 rano.

Cena wywołania stanowić będzie kwo 
tę 350 zł.

W°dyum wynosi 35 zł.
Eesztę warunków przejrzeć można w 

tutejszej registraturze w godzinach urzędo
wych.

Leżajsk, 31 grudnia 1894.

L. 706 (3336 2 - 3 )
C. k Sąd powiatowy we Frysztaku 

zawiadamia, że celem zaspokojenia wierzy
telności Jana Pojego w Krakowie w kwocie 
33 zł. aw z pa. odbędzie się dnia 24 maja 
1895 i 27 czerwca 1895 każdym razem o gd. 
10 przed południem przymusowa sprzedaż 
realności wyk. hip 1 246 ks gr. gł. Fry
sztak objętej, we Frysztaku położonej, Salo
mona Landera własnej.

Cena wywołania wynosi 150 zł. aw.
W adtum 15 zł. aw.
Na pierwszym terminie realność ta tyl

ko za lub wyżej ceny wywołania, na drugim 
zaś i poniżej takowej będzie sprzedaną.

Inne warunki licytacyjne jakoteż wy
ciąg hipoteczny mogą być przejrzane w kan 
eelaryi tut. sądowej.

Dla niewiadomych wierzycieli ustano
wiony kurator Abraham Rossler z Frysztaka.

Frysztak, dnia 8 marca 1895.

L. 415 (3343 2 - 3 )
O. k. Sąd powiatowy w Krościenku roz

pisuje na zaspokojenie wierzytelności Ig n a
cego Wildfeuera w kwocie 16 zł. 43 ct aw. 
publiczną egzekucyjną sprzedaż realności pod 
nk. 632 w Ochotnicy położonej, whl. 8 o- 
bjętej, Barbary Węglarczyk własnej a m ia
nowicie na dzień 17 maja i 21 czerwca 1895 
każdym razem o godz. 10 rano w Kro
ścienku.

Cena wywołania 357 zł. 30 ct. aw.
Wadyum 36 zł. aw.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

ustanawia się p. Marcelego Gorączkę.
Resztę warunków licytacyjnych, proto

kół oszacowania i wyciągi hipoteczne przej
rzeć można w tut. registraturze.

C. k. Sąd powiatowy.
Krościenko, dnia 24 marca 1895.

L. 3669 (3337 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy we Frysztaku za

wiadamia, że celem zaspokojenia wierzytel

ności Samuela Eimera w kwocie 15 zł. aw. 
z pn. odbędzie się dnia 24 maja 1895 i 21 
czerwca 1895 każdym razem o godz. 10 przed 
południem przymusowa sprzedaż 12/80 czę
ści realności wyk. bip. 1. 241 ks gr F ry 
sztak objętej we Frysztaku położonej, Ka ta
rzyny Hnatowicz własnej.

Cena wywołania wynosi 866 zł. 25 ct. 
austr. wal.

Wadyum 86 zł. 62V2 ct. aw.
Na pierwszym termiaie części realnoś

ci tej tylko za lub wyżej ceny wywołania 
na drugim zaś i poniżej takowej będą sprze
dane.

Inne warunki licytacyjne, jakoteż wy
ciąg hipoteczny mogą być przejrzane w kan- 
eelaryi tut. sądowej.

Dla niewiadomych wierzycieli ustano
wiony kurator c. k. not. p. Franciszek Sten- 
zel z Frysztaka.

Frysztak, dnia 31 grudnia 1894.
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L. 3790 (3235 3—3)

C. k. S ąd  pow iatow y m iejsko-delego- 
w any w Złoczowie podaje n in ie jszem  do pu
blicznej w iadom ości, że n a  zaspokojen ie su
m y 100 zł. a. w. z pn. przym usow a sprzedaż 
c ia ła  h ipo t. wyk. h ip . 1. 244 gm iny  Źulice 
°b ję teg o  d łużo ika W asyla O lejnika syna  Iw a 
n a  w łasnego , w tu te jszym  sądzie w drodze 
pub licznego  p rze ta rg u  na rzecz Jó zefa  Vól- 
p e l w  dniu  11 czerw ca 1895 i na dn iu  10 
lipca  1895 każdym  razem  o godz. 10 przed 
po łudn iem  z te rn  przedsięw ziętą zostanie, że 
n a  p ierw szym  te rm in ie  to ciało hipoteczne 
za cenę w yw alan ia  t. j. cen ę  szacunkow ą 
200 zł. a. w. lub wyżej tejże, zaś na drugim  
także niżej ceny w yw ołania, je d n ak  n ie  niżej 
1/3 części ceny w yw ołania sp rzedane  zostanie.

W adyum  10 prc. ceny w yw ołania.
R esztę w arunków , tudzież w yciąg h i

poteczny i ak t ocen ien ia  przejrzeć m ożna w 
tu te jszej reg is tra tu rze .

K ura to rem  w ierzycieli, k tórzyby po dniu 
19 lutego 1895 jako dn iu  w ystaw ien ia w y
c iągu  tab u la rn eg o  n a  sp rzedać  się m ającem  
ciele h ipo teeznem  p raw a  rzeczow e naby li, 
lub  k tórym by z jak iejko lw iekbądź przyczny 
uchw ała  rozpisu jąca licy tacyę a dalsze u chw a
ły w spraw ie n in ie jszej zapaść m ające, wcale 
lub  też  w cześnie doręczone być n ie m ogły, 
ustanow iono adw . dr. K ołaczkow skiego z z a 
stępstw em  adw . d r. W ittlin a  w  Złoczowie.

Złoczów, 16 m arca 1895.

L. 4742 (3166  8 -  3)
Celem  zaspokojenia w ierzytelności gal. 

Z akładu  kredytow ego ziem skiego w likw ida- 
cyi we Lwowie w kwocie 100 zł. z pn. p rze
prow adzi c. k. sąd  pow iatowy w Tuchow ie 
w zabudow aniu  sądow em  egzekucyjną l ic y ta 
cyę rea lności Iwh. 8 ks. gr. gm . kat. U ni- 
szowa objętej m ałol. H erm an a , L e ji, M echla, 
Seka, M irly , S en ty  i  Ju d y  Schlengerów  
w łasnej, w dniaeh  12 czerw ca 1895 i dnia 
10 lipca 1895 każdym  razem  o 10 godzinie 
rano.

C ena w yw ołania w ynosi kw otę 300 zł.
W adyum  30 zł.
N a pierwszzm  te rm in ie  sprzedaż n a s tą 

p i za lub wyżej ceny  w yw ołan ia , n a  d rug im  
i poniżej lecz nie niżej 1/3 części ceny w y
w ołania.

K uratorem  d la w ierzycieli późniejszych 
lu b  niew iadom ych z m iejsca pobytu  u stano 
wiony został J a n  P oznańsk i z M niszowy.

R esztę w arunków  licy tacy jnych , p ro to 
kół opisania przynależności i w yciąg h ip o 
teczny przejrzeć m ożna w reg is tra tu rze  sąd. 

Tuchów , 10 lipca  1895.

L. 1776 (3249 3 - 8 )
C. k. Sąd powiatowy w Żabnie ogłasza, 

iż celem zaspokojenia należytości tarnowskiej 
kasy oszczędności 300 zł. z pn . odbędzie sie 
tutaj dnia 12 czerwca i 17 lipca 1895 o 10 
rano egzekucyjna sprzedaż realności w hl. 171 
gminy Miecbowice wielkie objętej Maryanny 
Żurkowej własnej.

Oena wywołania 600 zł.
Wadyum 60 zł.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

dr. Myciński w Żabnie.
Żabno, 23 marea 1895.

L. 1287 ----------------- (3270 3 - 3 )  
Dnia 11 czerwca 1895  i  dnia 9 lipca 

1895 każdym razem o godzinie 10 
będzie się w sądzie tutejszym B. nr- 
musowa publiezua sprzedaż realności a 
ka Arona Birkena w Ujkowicach Poloz0“?J 
wyk. hipot. 5 objętej na rzecz i w spraw 
firmy Umrath & Ćomp. pto 30 zł. a. w. p 

Cena wywołania 631 zł. a. w.
Wadyum 10 prc . ,
Resztę warunków przejrzeć można w 

ts. registraturze. . . V.:
Kuratorem nieznanych wierzycie 

potecznych adw. dr. Niemczynski z sud s  y- 
tucyą adw. dr. Łużeckiego.

C. k. Sąd pow. miej. deleg. 
Przemyśl, 29 marca 1895.

ra to r  w osobie adw okata dr. D aniłow icza 
zosta ł ustanow ionym , wreszcie, że a k t osza
cow ania w  mowie będącej rea lności, tudzież 
bliższe w arunki licy tacy jne w tusąd. re g i
s tra tu rz e  m ogą być przejrzane.

K ołom yja, 6 kw ietn ia 1895.

L. 1926 . (3250  3— 3)
Sąd pow iatowy w Żabnie o g ła sza , iż 

celem  zaspokojenia należytości T arnobrzeskiej 
kasy oszczędności 88 zł. 1 c t z pn. odbędzie 
się tu ta j dn ia  12 czerwca i 17 lipca  1895 
o 10 rano egzekucyjna sprzedaż realności 
w hl. 5 gm iny Żelazów ka objętej, L eona Jakusa
w łasnej.

Oena wywołania 1025 zł.
W adyum  102 zł.
K uratorem  niew iadom ych w ierzycieli 

D r . M yciński w Żabnie.
Ż abno, 23 m arca 1895.

L. 687 (3165 3 - 3 )
Celem  zaspokojenia w ierzy telności g a lic . 

Z ak ładu  kredyt, ziem skiego w lik w id a c ji we 
Lwowie w kwocie 700 zł. z pn. przeprow adzi 
c. k. S ąd  powiatowy w Tuchowie w zabudo
w aniu sądow em  egzekucyjną licy tacyę re a l
ności w Grom niku lwh. 7 i 8 objętej p ie rw 
szej Jakóba i Drobne Schm ereów  a drugiej 
Jakóba  Schm erca w łasnej w dniach  12 czer *ca 
1895 i 10 lipca 1895 każdym razem  o 10
godz. rano.

Cena wywołania dla realności lw h. 7 
wynosi kw otę 400 zł., a d la  rea lności lw h. 
8 kwotę 1000 zł., wadyum  ad 1, 40 z ł., ad 
2, 100 zł.

N a pierwszym  term in ie  sprzedaż n as tąp i 
za, lub wyżej ceny szącunkowej, n a  drugim  
i poniżej. K uratorem  dla wierzycieli później
szych, lub niew iadom ych z m iejsca pobytu 
ustanow iony został J a n  K ra jc h e r  z G rom nika.

R e s z t ę  warunków licy tacy jnych , protokół 
oszacowania i w yciąg h ipo teczny  przejrzeć 
można w reg istra turze sądow ej.

Tuchów, dnia 10 lu tego  1895.

L 1112 ~ (3307 3 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w M ielnicy z a 

w iadam ia, iż celem zaspokojenia sum y 27 
ra t po 6 zł. z pn. odbędzie się na rzecz ck. 
uprz. gal. Zakładu kredytow ego włość, w tu t 
sądzie powiatowym  sprzedaż posiadłości whl. 
291 gm  kat. K udryńee objętej, d łużnika 
M endla W echselb ia tta  w łasnej w dw óch te r
m inach  m ianow ice dnia 28 m aja  1895 i dn. 
2 lipca 1895 o godz. 10 rano.

W yciąg  h ipoteczny i re sz tę  w arunków  
licytacyjnych przejrzeć można w re g is tra tu 
rze sądowej.

K ura to rem  w ierzycieli ustanow iony 
no t Józef Zubek w M ielnicy.

W adyum  wynosi 80 zł.
M ielnica, 24 lutego 1895.

na i tow. przeciw  likow i B reg in  o zap łace
nie kwoty 225 zł. odbędzie się  dn ia  10 
czerwca 1895 i dn ia 12 lip ca  1895 każdym  
razem o godz. 10 przed po łudniem  w biurze 
nr. 6 przym usowa sprzedaż gospodarstw a pod 
lk. 36 w C hałupkach dusow skich położone
go whl. 202 objętego, d łużn ika Ilk a  B regin  
własnego

Cenę w yw ołania stanow i kw ota 313 zł. 
50 ct.

W adyum  zaś 33 zł. aw.
K uratorem  w ierzycieli niew iadom ych 

ustanowiono adw. Skalę w P rzem yślu  z su b 
s ty tu c ją  adw . dr. Korm osza.

Resztę warunków  licy tacy jnych , proto
kół opisania przynależności, akt, oszacowania 
i w yciąg tabu larny  m ożna przejrzeć w tus. 
reg istra tu rze .

Przem yśl, 14 m arca 1895.

L. 8169 (3598 8 — 8)
O. k. Sąd obwodowy Tarnow ski poda

je do wiadom ości, że na zaspokojenie wie
rzytelności F ra n c isz k a  Jo rd a n a  w sum ie 
1500 zł. wa. z pn. dozwoloną została sprze
daż egzekucyjna realności w hl 482 ks. g r . 
gm. S trusina objętej praw em  w łasności do 
F lo ren tyny  W yszkow skiej należącej.

Sprzedaż odbędzie się  p rzez licy tacyę 
publiczną w sądzie tym  w dw óch te rm in ach  
]1  czerw ca 1895 i 9 lipca 1895 każdym  r a 
zem o godz. 10 przed południem .

Cenę w yw ołania s tanow ić będzie w a r 
tość szacunkow a w kwocie 9244  zł. 60 ct. 
aw., poniżej k tórej w te rm in ie  pierw szym  
realność sprzedaną nie będzie

W  drugim  term in ie n as tąp i sprzedaż 
aa jakąkolw iek najwyżej ofiarow aną cenę.

W adyum  przy licy tacji, złożyć się m a
jące  wynosi 925 zł. a w.

Resztę warunków, w yciąg  h ipo teczny  i 
akt szacunkowy przejrzeć m ożna w re g is tra 
turze sądu obwodowego.

Tarnów , 25 kw ietn ia 1895.

c.

L. 12361

L. 4308  "  ( 3294  3
C. k. S ąd  obwodowy w  Kołomyii podaje 

n in iejszem  do w iadom ości, że n a  prośbę 3 
oszczędności m ia s ta  K ołom yi dozw oloną 
s ta ła  w  celu śc iągn ięcia  trze ch  r a t  po 20  •
50  c t. i  resz tu jącego  kap ita łu  580 zł. • 
wa. z przyn. egzekucy jna sprzedaz rea  
d łużn ika Józefa B arań ick iego  P io tra  w 
łom yi p o d  N r. 1 3 7 3/4 położonych wyłka 
hip. U. 16  i 546 ks. g r . d la  I I I  dziel., obję. 
ty c h  w dw óch n a  dzień  11  czerw ca 
n a  dzień  16  lipca  1895 każdym  razem  
godzinę 10 p rzed  poi. w B  IX  w yznaczopy
term inach , że pom ienione realności na pie
szym term in ie  ty lko  za, lub  powyżej e ^  
w yw ołania t j .  rea lności w hl. 46, , 111. ,  **«
kw ocie 242  zł. 18  c t. a rea ln o ść  w hl. o 
I I I  dz. w kw ocie 1001 zł. 40  c t w. a., na 
drug im  term in ie  zaś także poniżej taKc j 
zo s tan ą  sp rzedane , że każdy chęć kupaiaow !- , OT ŁCłUUJf a ^ n \ 22m ający obowiązanym  będzie  kw otę 24 zi.
c t., w zględnie 100  zł. 14 ct. w- a. do rą
kom isyi licy tacy jnej złożyć, że d la  wszystti
tych , którymby uchwała licytacyjna doręczoną
b y ć  n ie  m ogła , lu b  k tó rzyby  n a
realności później p raw a  rzeczow e nabyib

 — ’—  (3305 3 - 3 )
O. k. Sąd pow iatowy w Jaw orow ie za

w iadam ia, że celem  zaspokojenia na rzecz 
Sam uela E n g e lh a rd a  dłużnej kwoty 49 zł z 
pn . odbędzie się w sądzie tut. w dn iach  o 
czerw ca i 8 lipca  1895 każdym  razem  o go 
10 przed po łudniem  egzekucyjną sprzedaż 
w drodze publicznej l ic y ta c ji 1/3 części re 
alności wyk. h ip . 1. 36 ks. g r. gm. kat. Aa- 
"uże ob ję tej, d łużn ika M ikołaja Sim aka w ła 
snej.

Na pierw szym  te rm in ie  realność ta  
ty lko za lub  w jże j ceny szacunkowej, n a  
d rug im  te rm in ie  i poniżej ceny sprzedaną 
zostanie. ,,

Cena w yw ołan ia w ynosi kwotę 201 zl. 
67 ct. w. a.

W adyum  20 zł. 17 ct. . .
Resztę w arunków  licytacyjnych jaK i 

ak t oszacow ania można w reg istra tu rze  tut. 
sąd . p rzeg lądnąć.

O. k. Sąd powiatowy.
Jaw orów , 25 g ru d n ia  1894

L. 717 . (3251 3 3)
Sąd pow iatow y w Ż abn ie  ogłasza, iż 

celem zaspokojenia należytości dąbrow skiego 
Tow arzystwa zaliczkowego 177 zł. 70 ct. z 
pn. odbędzie się  tu ta j dn ia  12 czerw ca i  17 
lipca 1895 o 10 rano egzekucyjna sprzedaż 
realności whl. 17, 106 i 103 gm . W ietrzy 
chow ice objętych, J a n a  B iedrońsk iego , F il i
pa B ratko, M ichała K aba ta  w łasnych .

C ena w yw ołania 2618 zł., 200 zł., 350 
zł. a. w.

W adyum  262 zł., 20 zł., 35 zł.
K ura to rem  . n iew iadom ych w ierzycieli 

dr. M yciński w Ż abnie.
Żabno, 26 lu tego  1895.

każdym  razem  o godzinie 10 przed p o łu 
dniem .

Cenę w yw ołania stanow ić będzie w ar
tość szacunkowa 1500 zł. poniżej k tórej w 
term in ie pierwszym realność sp rzedaną nie 
będzie

W  drogim  term inie n as tąp i sprzedaż 
za jakąkolw iek najwyżej ofiarow aną cenę.

W adyum przy lic y ta c ji złożyć się  m a
jące wynosi 150 zł.

Resztę w arunków , w yciąg hipoteczny i 
ak t szacunkowy przejrzeć można w re g is tra 
turze e. k. sądu powiatowego m iej. delegow .

Tarnów , dnia 25 lutego 1895.

L. 1658 (3202 3 - 3 ;
O. k. Sąd powiatowy w W ojniczu za

w iadam ia , iż celem  zaspokojenia sum y 252 
zł. 92 ct. z pn. odbędzie się na rzecz T a r
nowskiej kasy oszczędności w tu tejszym  sądzie 
powiatowym  sprzedaż posiadłości lw h. 1 i 63 
gm iny kat. Zaw ada lanck. objętych dłużników 
W ojciecha i A ntoniego F lorkow skich w zglę
dnie S tan isław a C iern iska w łasnych  w dwóch 
term inach , m ianow icie dn ia 18 czerw ca i 18 
lipca 1895 każdym  raz^m  o godzinie 10 przed 
południem . W yciąg h ipo teczny  i resz tę  w a
runków  licytacyjnych przejrzeć m ożna w r e 
g istra tu rze  sądowej.

K uratorem  w ierzycieli, ustanow iony  
M ichał Zieją sek retarz w W ojniczu.

W adyum wynosi 274 zł., w zględnie 32 zł.
Wojnicz, dn ia 10 kw ietn ia 1895.

L. 790 (3140 3— 3)
0 . k. Sąd powiatowy w Zborowie podaje 

do wiadomości, iż w dniach 14 czerw ca i 15 
lipca 1895 o godzinie 10 rano odbędzie się 
w tym że sądzie celem  śc iągn ięcia w ierzy
telności A nny K atz w kwocie 170 zł. 98 ct. 
z przyn. licy taeya rea lnośc i objętej w hl. 29 
gm iny Cecowa w łasnej śp. Ja n a  K rasowskiego 
a to n a  d rug im  term in ie  także poniżej ceny 
szacunkowej w kwocie 60 zł.

W adyum  10 procen t ceny wywołania. 
K uratorem  • niew iadom ych wierzycieli 

ustanow iony p adw okat dr. K iniow er w Zbo
rowie.

0 . k. Sąd powiatowy.
Zborów , dnia 10 lu tego 1895.

L- 5 812 (3314 3 - 3 )
Celem dobudowy magazynu aug- 

mentacyjnego i remizy dla wojskowo
ści w Gródku odbędzie się w Magi
stracie król. wol miasta Gródka w 
dniu 24 maja 189*5 publiczna licytaeya 
za pomocą pisemnych ofert, które do 
godziny 12 w południe w tymże dniu 
do Magistratu wnosić można.

Cenę wywołania budowy magazy
nu augmentacyjnego i remizy stanowi 
kwota 6105 zł. 65 ct., od której chęć 
licytowania mający winni są do oferty 
dołączyć 10 prc. tytułem wadyum.

Bliższe warunki licytacyjne, plany 
i kosztorysy przejrzeć można w tutej
szym Magistracie w godzinach urzę
dowych.

Magistrat król. wol. miasta.
Gródek, dnia 5 maja 1895.

L. 25974 (3151 3 — 8)
C. k. Sąd pow iatow y miejsko delego

w any w Złoczowie podaje niniejszem  do pu 
blicznej w iadom ości, że n a  zaspokojenie su 
m y 135 zł. aw. z pn. przym usowa sprzedaż 
realności pod n. k. 120 w W ieyniu położo
ne j w edle wyk. hip. 1. 202 gm iny k a ta s tra l
nej W icyń położonej a S igsla  Idei w łasnej, 
w tutejszym  sądzie w' drodze relicytaeyi na 
rzecz proszącej G ittli O lesker na dniu 14 
czerw ca 1895 każdym  razem  o godzinie 10 
przed południem  z tem  przedsięw ziętą zosta
n ie a to naw et niżej ceny wywołania sprze 
d an ą  zostanie.

Poręczne 10 p rc . ceny ocenienia.
R esztę w arunków , tudzież w yciąg hi 

poteezny realności przejrzeć moŻDa w tu t. 
reg is tra tu rze .

K ura to rem  w ierzycieli h ipotecznych adw . 
dr. L uka w Złoczowie.

Złoczów, dn ia 31 grudnia 1894.

L - 14 ‘ - (3301 3 - 3 )
C. k. m iej. deleg. Sąd powiatowy w

Przem yślu  podaje do pow szechnej w iadom o
ści, że w spraw ie egzekucyjnej H erscha H or-

»Gazeta Lwówska“ Nr. 111 z dnia 15 maja 1895.

L. 2346  (3194 3 - 3 )
W  dniach 14 czerwca i 15 lipca 1895 

o godzinie 9 rano odbędzie się w tu te jszym  
sądzie licy taeya  realności Ołeksy B łyzniuka 
syna Ili w łasnej pod n. kons. 351 w S ta 
rych K utach  wyk. h ip  1. 103 objętej, n a  
105 7 zł. 40 ct. w.i oszacowanej celem  za 
spokojenia p re te n s ji Schajego M ehlera w  
kw ocie 48 zł. 50 ct. w a. z pn.

Cena w yw ołania 1017 zł. 40 ct. w al.
austr.

W adyu 103 zł.
K ura to r niew iadom ych wierzycieli S ta 

n isław  D anek w K utach.
A k t oszacowania, wyciąg h ipoteczny i 

w arunki licytacyjne przejrzeć można w tus. 
reg is tra tu rze .

C k Sąd powiatowy.
K uty, 4 m arca 1895.

L. 5370 (3085 3 — 3,
C. k. Sąd powiatowy miej. delegow any 

Tarnow ski podaje do wiadom ości, ze n a  za
spokojenie w ierzytelności galicyjskiego Z a
k ład u  kredytow ego ziem skiego w likw idacyi 
we Lwowie w sum ie 111 zł. 81 ct. z nale- 
żytościam i dodatkowem i dozwoloną została  
sprzedaż egzekucyjna realności lwh. 375 ks. 
gr. gm . W ierzchosław ice objętej W incentego 
Bąka w łasnej.

Spozedaż odbędzie się przez lic y ta c ją  
pub liczną w sądzie tutejszym  w dwóch te r 
m inach  14 czerw ca 1895 i 16 lipca  1895

L. £606 (3296 1 - 3 )
O. k. Sąd obwodowy w K ołom yi poda

je  niniejszem  do w iadom ości, że n a  prośbę 
e. k. uprzyw. galic. akcyjnego  banku  h ipo
tecznego we Lwowie dozw oloną została  w 
celu śc iągnięcia  dw óch r a t  po 46 zł. i  re 
szty k ap ita łu  331 zł. 52 ct wa. z pn. egze
kucyjna sprzedaż realności, dłużników  A le
ksandra i Jo an n y  z H ellerów  N iew eliriskich 
w K ołom yi pod n. 2 2/* położonej, w ykazem  
h ip . 656 ks. g run tow ej d la  II . dziel, objętej 
w dwóch na dzień 18 czerw ca i n a  dzień 
18 lipca 1895 każdym  razem  n a  godz. 10 
przed południem  w biurze IX  w yznaczonych 
te rm in ac h , że pom ieniona realność n a  p ierw 
szym term in ie  tylko za lub powyżej ceny 
w yw ołania w  kw ocie 3000 zł., n a  d rug im  
term in ie  zaś także poniżej takowej sp rzeda
ną  zostanie, że każdy chęć kup ien ia m ający  
obow iązanym  będzie kwotę 300 zł. wa. do 
rąk  kom isyi licy tacy jnej złożyć, że dla n ie
w iadom ych z m iejsca poby tu  w ierzycieli A- 
b rab a m a  Lazera, M ojżesza K ieslera  i  M ety 
K iesler, tudzież w ogóle dla w szystk ich  tych, 
k tórym by u ch w a ła  licy tacy jna doręczoną być 
n ie m ogła, lub którzyby n a  rzeczoną realność 
później p raw a rzeczow e naby li, k u ra to r w 
osobie adw okata dr. H aezew skiego został u- 
stanow ionym , w reszcie, że ak t op isan ia przy
należności w m ow ie będącej realności, tu 
dzież bliższe w arunki licytacyjne w tusą- 
dowej reg is tra tu rze  m ogą być przejrzane.

Kołom yja, 20 kw ietn ia  1895.

L. 758 (3324 1 - 3 )  
C elem  zaspokojenia w ierzytelności M ar

kusa S ch lussla  w kwocie 60 zł. odbędzie 
się w tu t. sądzie w dn iach  17 czerw ca i 18 
lipca  1895 każdym  razem  o 10 rano  pub li
czna licy taeya realności wyk. h ip . nr. 213 
gm . T arnobrzeg  objętej, M aryanny, W łady
sław a i A nny  Maksymowiczów w łasnej 

C ena w yw ołania 250 zł.
W adyum  25 zł.
Resztę warunków  licyt. w sądzie ruo ■ 

żna przejrzeć.
C. k. Sąd powiatowy.

T arnobrzeg , 10 m aja 1895.

L. 2719 "  (3360  1 -  3)
C. k. Sąd pow. miej deleg. w Nowym 

Sączu zaw iadam ia że celem  zaspokojenia 
kwoty 49 zł. aw. kosztam i sporu w kwocie 
1 zł. 06 ct., 4 zł. 63 ct. z pn. odbędzie się 
w tym że sądzie licy tacy jna pub liczna sp rze
daż połowy ciała  h ip . w hl 20 g ra. Chełm iec 
polski objętego, M ichała Ju rczaka  w łasnej 
dn ia 21 czerw ca 1895 i dn ia  21 lipca  1895 
każdym  razem  o godz. 10 rano.

W adyum  wynosi 420 zł. aw.
W yciąg  h ip ., p ro tokół oszacowania 

sp rzedać się m ającego c iała  hip., tudzież 
resz ta  w arunków  licytacyjnych m ogą być w 
reg is tra tu rze  sądowej przejrzane.

Nowy Sącz, dn ia 12 m arca 1895.

«
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L. 2288 (8818 1— 3)

W dniach 10 czerwca i 11 lipca 1895 
każdym razem o godz. 10 z rana odbywać 
się będzie w tut. sądzie publiczna sprzedaż 
posiadłości Mikołaja Papciaka w Osobnicy 
położonej whl. 789 na zaspokojenie wierzy 
telności Jerzego Neidlingera w Wiedniu w 
kwocie 35 zł. 69 ct. z pn.

Cena wywołania 1387 zł. 50 ct.
Wadyum 50 zł.
Kurator niewiadomych wierzycieli adw. 

dr. Chwalibóg w Jaśle.
Wyciąg hipoteczny, akt oszacowania i 

dalsze warunki licytacyjne przejrzeć można 
w tut. sądzie.

C. k. Sąd powiat, miej. deleg.
Jasło, dnia 23 kwietnia 1895.

L. 16649 (3321 1— 3)
W tut. sądzie odbędzie o godzince 10 

rano w dniu 14 czerwca 1895 powyżej ceny 
szacunkowej, zaś dnia 19 lipca 1895 nawet 
niżej takowej licytacya 2/3 części realności 
według wyk. hip. 749 ks. gr. gm. kat. Ja 
worów, Katarzyny Stołaszczuk własnej, na 
rzecz Mordka Reichmana pto 21 zł. 20 ct. 
z przyn.

Cena wywołania 100 zł.
Wadyum 10 zł.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tusąd. 
registraturze.

Dla nieznanych z życia i miejsca po
bytu wierzycieli hipotecznych ustanowiono 
kuratorem adw. dr. Wilkowskiego w Ko
sowie.

C. k. Sąd powiatowy.
Kosów, 12 grudnia 1894.

L. 7921 (3345 1 - 3 )
Celem zaspokojenia wierzytelności Olgi 

Podobińskiej i Franciszka Wagnera 834 zł. 
59 ct. z pn. zostanie realność lk. 383 w Sta- 
remmieśeie 1. wyk. 1145 Jana i Henryki 
Wagnerów własna dnia 12 czerwca 1895 i 
dnia 16 lipca 1895 o godz. 10 przed połu
dniem na pierwszym terminie tylko wyżej 
lub za cenę wywołania 15937 zł. 50 ct. aw., 
na drugim także niżej ceny wywołania sprze
daną.

Zakład wynosi 1593 zł. 75 ct.
O tern zawiadamia się niewiadomych 

wierzycieli do rąk kuratora Leona Dobrzań
skiego w Staremmieśtie i przez edykta.

C. k. Sąd powiatowy.
Staremiasto, 30 stycznia 1895.

L. 904 (3341 1—3)
Dnia 14 czerwea i dnia 15 lipca 1895 

o godz. 10 z rana odbywać się będzie w
tutejszym sądzie w biórze nr. 20 egzekucyj
na sprzedaz realności lwh. 144 gminy kat. 
Brzyska objętej, Tomasza Reczka na 1422 
zł. oszacowanej celem zaspokojenia wierzy
telności Jakóba Korzennika w kwocie 7 zł. 
50 ct. z pn.

Cena wywołania 1422 zł.
Wadyum 143 zł.
Kurator niewiadomych wierzycieli dr. 

Pawłowski adw. w Jaśle.
Akt oszacowania, wyciąg hipoteczny i 

warunki licytacyjne przejrzeć można w regi 
straturze sądowej.

C. k. Sąd pow. miej. dek
Jasło, dnia 3 marca 1895.

L. 5763 (3342 1 - 3 )
W dnich 18 czerwca i 19 lipca 1895 

każdym razem o 10 godz. przed południem 
odbędzie się w tutejszym sądzie przymuso
wa licytacya realności pod lk. 176 w Jaro
sławiu położonej, Herscha i Chai Klingsber- 
gów własnej ciała tabularnego nie stanowią
cej celem zaspokojenia pretensyi Benjamina 
Friedwalda w kwocie 2300 zł. z pn.

Cena wywołania 4320 zł.
Wadyum 432 zł.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

ustanowiono adw. dr. Nebenzahla w Jaro
sławiu.

Protokół zastawniczego opisania i osza
cowania i warunki licytacyjne przejrzeć mo
żna w tus. registraturze.

C. k. Sąd powiatowy.
Jarosław, 4 maja 1895.

L. 3984 (3236 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Bieczu zawia

damia, iż celem zaspokojenia sumy 175 zł. 
wa. z pn. odbędzie się na rzecz kasy oszczęd
ności m. Jasła w tutejszym c. k. sądzie po
wiatowym sprzedaż posiadłości lwh. 56 gm. 
kat. Strzeszyn objętej, dłużnika Abrahama 
Tumidajowicza własnej w dwóch terminach 
a. to dnia 17 czerwca i 17 lipca 1895 każ- 

ym razem o godzinie 10 przed południem.
Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 

licytacyjnych przejrzeć można w registraturze 
sądowej.

Kuratorem wierzycieli jest adwok. dr. 
Steinhaus w Jaśle.

Wadyum wynosi 148 zł. wa.
Biecz, dnia 8 marca 1895.

galic. Zakładu kredyt, włościańskiego w li- 
kwidacyi a to 23 rat po 12 zł. w. a. z pn. 
dnia 14 czerwca i 12 lipca 1895 każdym 
razem o godzinie 10 z rana przymusowa 
publiczna sprzedaż realności objętej whl. 
776 księgi gruntowej, gminy katastralnej 
Uście zielone dłużniczki Anny z Korotaszów 
Grono własnej a to na pierwszym terminie 
tylko wyżej, lub za cenę^szacunkową 1057 zł. 
30 ct., na drugim zaś nawet niżej.

Wadyum wynosi 105 zł. 73 ct.
Resztę warunków licytacyjnych wyciąg 

hipoteczny i akt oszacowania można przejrzeć 
w tut. sądzie.

Kuratorem późniejszych wierzycieli hi 
potecznych ustanawia się adwok. dr. Leona 
Chameidesa z Monasterzysk.

Monasterzyska, 28 lutego 1895.

L. 3807 (-3187 1— 3)
O. k. Sąd obwodowy w Stanisławowie 

zawiadamia, że celem zaspokojenia wierzy
telności Towarzystwa oszczędności i kredytu 
w Stanisławowie przeciw Chai Mali Diamand 
w kwocie 200 zł. wa. z pa. odbędzie się w 
dniach 19 czerwca i 19 lipca 1895 każdym 
razem o godzinie 10 rano w tusądowem za
budowaniu przymusowa sprzedaż realności 
dłużniczki Chai Mali Diamand własnej, pod
1. 5 8 w Knihininie-Górce położonej, która 
przy drugim terminie niżej ceny szacunkowej 
7071 zł. 84 ct. wa. sprzedaną zostanie. 

Zakład wynosi 707 zł. 18 ct. wa. 
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

jest adwokat dr. Katzenellenbogen.
Wyciąg hipoteczny, akt oszacowania, 

warunki licytacyjne można przejrzeć w tu- 
sądowej registraturze.

Stanisławów, 16 kwietnia 1895.

L. 6769 (3096 1— 3)
Celem zaspokojenia wierzytelności Banku 

krajowego we Lwowie w kwocie 6565 zł. 53 
et. wa. z pn. zostanie realność pod 1. k. 123 
śródm. w Stryju whl. 56 ks. gr. gm. Stryj, 
Dra Filipa Fruchtm ana własna 20 czerwca 
i 19 lipca 1895 o godzinie 10 przed połu
dniem, na pierwszym terminie tylko wyżej 
lub za cenę wywołania 15350 zł., na drugim 
także niżej ceny wywołania sprzedaną. 

Wadyum wynosi 1535 zł.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

jest adwokat dr. Fink w Stryju.
C. k. Sąd powiatowy.

Stryj, 2 kwietnia 1895.

L. 2668 (3362 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Borszczowie na 

zaspokojenie wierzytelności Jakóba Gottes- 
mana w kwocie 60 zł. z pn. rozpisuje przy
musową publiczną sprzedaż 27/80 ciała hip. 
wyk. 96 ks. gr. gminy Piłatkowce, dłużnika 
Wolfa Mann własnych dnia 20 czerwca 1895 
i dnia 23 lipca 1895 zawsze o godz. 10 rano 
w sądzie tut. odbyć się mającą z tern, że na 
pierwszym terminie sprzedaż tylko za, lub 
wyżej ceny szacunkowej, na drugim także 
poniżej tej ceny nastąpi.

Cenę wywołania stanowi cena szacun
kowa 619 zł., wadyum 61 zł. 90 ct.

Wyciąg hipoteczny i akt szacunkowy 
w aktach sądowych a kuratorem nieznanych 
wierzycieli hip. i tych, którzyby na hipotekę 
po 22 grudnia 1894 weszli, ustanowiony 
adwokat dr. Dorundiak w Borszczowie. 

Barszczów, dnia 31 marca 1895.

L. 5296 (3308 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Wiśniczu prze

prowadzi celem zaspokojenia resztującej sumy 
378 zł. z pn. na rzecz Towarzystwa Zalicz
kowego Limanowskiego sprzedaż posiadłości 
wh. 148 gm. kat. Trzciana objętej, dłużni- 

ków Feliksa i Katarzyny Balickich i Jakóba 
Króla własnej w dniach 20 czerwca i 2 sierp 
nia 1895 każdym razem o godzinie 10 rano. 
Wyciąg hipoteczny i reszię warunków licy
tacyjnych przejrzeć można w registraturze 
sądowej.

Kuratorem wierzycieli ustanowiony Ale
ksander Runge notaryusz w Wiśniczu.

Wadyum wynosi 8 zł. Cena szacunkowa 
80 zł.

Wiśnicz, 20 marca 1895.

L. 527 (3312 1 - 3 )
W tutejszym sądzie odbędzie się celem 

zaspokojenia wierzytelności c. k. uprzywil.

19156 (3322 1— 3)
W tutejszym Sądzie odbędzie się o go

dzinie 10 rano w dniu 21 czerwea 1895 
oowyżej ceny szacunkowej, zaś dnia 2 sierpnia 
1895 nawet niżej takowej, licytacya realności 
według wyk. hipot. 246 gminy Kosów Saula 
i Gitli Adlersbergów własnej, na rzecz sta
nisławowskiej kasy oszczędności pto 27 zł. 
OA ct. i innych kwot.

Cena wywołania 2500 zł., wadyum 250 zł. 
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tusąd. 
registraturze.

Dla nieznanych z życia i miejsca po
bytu wierzycieli hipotecznych, ustanowiono 
kuratorem adwokata dr. Wilkowskiego w 
Kosowie.

O. k. Sąd powiatowy.
Kosów, dnia 19 stycznia 1895.

L. 5234 (3363 1— 3)
C. k. Sąd powiatowy w Borszczowie 

rozpisuje na zaspokojenie wierzytelności Pa 
łaehny Zełenoj w kwocie 77 zł. a. w. z pn. 
przymusową sprzedaż realności dłużnika Aa- 
drija Hawryluka whl. 56 ks. gr. gm kat. 
Chudyjowce objętej w drodze publicznej li 
cytacyi w sądzie tutejszym dnia 19 czerwca 
1895 za lub wyżej ceny szacunkowej a dnia 
19 lipca 1895 także niżej takowej zawsze o 
godzinie 10 rano odbyć się mającą.

Cenę wywołania stanowi cena szacun
kowa 133 zł.

Wadyum zaś 13 zł. 30 ct. a. w.
Wyciąg hip. i akt oszacowania w a- 

ktach.
Dla wierzycieli, którzyby po dniu 8 lip 

ca 1894 na hipotekę weszli lub uchwały li
cytacyjnej nie otrzymali, ustanowiony kura
torem adw. dr. Komeriner w Borszczowie.

Borszczów, daia 15 kwietnia 1885.

Konkursa.
L. 32669 (3311 3 - 3 )

Na posadę expedyenta przy c. k. urzę
dzie pocztowym w Sieniawie obok Maksy- 
mówki w powiecie Zbarazkim za kontraktem 
służbowym i kaucyą w kwocie 200 zł. i z 
uastępującerui poboram i:

a) płaca ro c z n y c h ...................... 150 zł.
b) ryczałt kancelaryjny . . .  40 zł.
e) w y n a g ro d z e n ie ....................  500 zł.

za codzienną jazdę posłańezą do Maksymówki 
i nspowrót.

Podania należy wnieść najpóźniej do 
17 maja br. w c. k. Dyrekcyi poczt i tele
grafów we Lwowie.

Lwów, dnia 5 maja 1895.

L. 422 (3309 3— 3)
Celem obsadzenia posady c. k. nota- 

ryusza w Kołomyi wskutek śmierci śp. Igna
cego Kraussa opróżnionej, jakoteż posady ck. 
notaryusza wskutek przeniesienia do Kołomyi 
opróżnić się mającej, rozpisujemy niniejszem 
konkurs po dzień 31 maja 1895, wzywając 
wszystkich kompetentów, by swe odnośne, 
należycie udokumentowane podania we właś
ciwej drodze do tutejszej Izby wnieśli.

Z c. k. Izby notaryalnej.
Lwów, dnia 20 Kwietnia 1895.

L. 298 (3350 2— 3)
Przy c. k. Państwowej Szkole przemy

słowej we Lwowie jest do obsadzenia jedna 
posada rzeczywistego nauczyciela dla nauk 
budowniczo technicznych (inżyniera).

Do powyższej posady przywiązana jest 
roczna płaca 1200 zł., dodatek aktywalny 
IX kl. rangi 300 zł. i 5 dodatków pięciole
tnich po 200 zł.

Kandydaci ubiegający się o tę posadę 
winni podania, ostemplowane należycie i wy
stosowane do Wysokiego c. k. M inisterstwa 
Wyznań i Oświecenia wnieść na ręce Dyre
kcyi zakładu najpóźniej do dnia 4 czerwca 
1895, z dołączeniem metryki urodzenia, cut- 
riculum vitae, świadectw z ukończonych 
tudyów, egzaminów i praktyki.

Lwów, 12 maja 1895.
Dyrekcya c. k. Państwowej Szkoły 

przemysłowej.

L. 32923 n (3310 3—3)
Na posadę expedyenta przy c. k. urzę

dzie pocztowym w Majdanie w sieniąwskim, 
powiecie Jarosławskim za kontraktem służ
bowym i kaucyą w kwocie 200 zł.

z płacą rocznych ...........................150 zł.
ryczałtem kancelaryjnym . . 40 zł.
i wynagrodzeniem ” ....................  260 zł.

za codziennego posłańca pieszego do Sieniawy 
i napowrót.

Podania należy wnieść najpóźoiej do 
19 maja br, w c. k. Dyrekcyi poczt i tele
grafów we Lwowie.

Lwów, dnia 6 maja 1895.

L. 9401 (3331 2 - 3 )
Niniejszem ogłasza się konkurs na po

sadę nauczyciela szkoły ćwiczeń z językiem 
wykładowym ruskim w c. k. seminaryum 
nauczycielskiem w Stanisławowie, na taką 
samą posadę w c. k. seminaryum nauezy- 
cielskiem w Tarnopolu.

Do obu tych posad przywiązane są prawa 
pobory służące nauczycielom szkół ćwiczeń 

w c. k. ^eminaryach nauczycielskich na mocy 
ustaw państw, z dn. 19 marca 1872 (Dz. u. 
p. Nro 28) i z d. 15 kwietnia 1873 (Dz. u. 

Nro 48).
Od kandydatów kompetujących o te po

sady wymaga się dowodów uzdolnienia na 
nauczycieli szkół wydziałowych z językiem 
wykładowym ruskim, dokładnej znajomości 
języka polskiego i dowodu odbytej przynaj
mniej pięcioletniej praktyki nauczycielskiej 
w szkołach publicznych.

Kandydaci, pełniący obowiązki nauczy
cielskie w publicznych szkołach ludowych i 
pragnący, ażeby spędzone w służbie dotych
czasowej lata były im liczone na tej posadzie 
nie tylko do ogólnej ilości lat służby, ale też 
do przypisania dodatków pięcioletnich w myśl 
§§ 2 i 5 ust. państw, z dn. 19 marca 1872

(Dz. u. p. Nro 28) mają w podaniach swoich 
wyraźnie oświadczyć, czy i w jakim zakresie 
w razie zamianowania roszczą sobie pretensye 
do przyznania korzyści, dopuszczalnych w myśl 
§ 5 tej ustawy.

Podania zaopatrzone w potrzebne do- 
kumenta i w wykaz lat służby odbytej, na
leży wnosić do c. k. Kady szkolnej krajowej 
za pośrednictwem władz przełożonych naj
dalej do d. 15 maja 1895.

Z c. k. Rady szkolnej krajowej.
Lwów, dnia 23 kwietnia 1895.

L. 470 (3327 2—2)
O. k. Rada szkolna okręgowa w Skalacie 

ogłasza niniejszem konkurs celem stałego 
obsadzenia następujących posad nauczyciel
skich :
I. Przy szkołach 5-klasowych mieszanych :

a) w Podwołoczyskach dwie posady 
starszych nauczycieli z płacą po 450 zł. i 10 
procent dodatkiem na pomieszkanie,

b) posada młodszego nauczyciela z płacą 
300 zł., 10 procent dodatkiem na pomiesz
kanie.

c) w Skałacie posada młodszego nau
czyciela z płacą 300 zł. 10 procent dodat
kiem na pomieszkanie.

II. Przy szkołach jednoklasowych :
1) w Borkach małych z płacą roczną 

300 zł. w czem naturalia (6 korcy pszenicy, 
10 korcy żyta, 9 k jęczmienia i 8 k. 30 g. 
hreczki) wartości 111 zł. 3 ct.

2) w Faszczówce z płacą roczną 300 
zł. w czem naturalia (7 korcy pszenicy, 8 k. 
żyta, 7 k. jęczmienia i 7 k. hreczki) wartości 
94 zł. 40 ct.

3) w Kałaharówce z płacą roczną 300 
zł. w czem naturalia 3 korcy pszenicy i po 
4 korcy żyta, jęczmienia i hreczki wartości 
"> zł. 80 ct.

4) w Rożyskach z płacą roczną 300 zł. 
w czem naturalia 4 korcy pszenicy, 8 k. żyta, 
4 k. hreczki i 4 k. 2 g. jęczmienia) wartości 
68 zł. 16 ct.

5) w Sadzawkach z płacą roczną 300 
zł. w czem naturalia (6 korc. pszenicy, 6 k. 
żyta i po 6J|4 k. jęczmienia i hreczki) war
tości 84 zł. 10 ct.

6) w Orzechowcu, 7) Ozermszówce, 8) 
Leżanówce, 9) Nowosiółce skał., 10) Pana- 
sówce z płacą roczną 300 zł. i wolnem po
mieszkaniem w budynku szkolnym.

Na posady nauczycieli starszych przy 
5-klas. szkole w Podwołoczyskach będą mieć 
pierwszeństwo kandydaci (tki) z egzaminem 
wydziałowym.

Kandydaci (tki) ubiegający się o jedną 
z powyższych posad winni wykazać się u- 
zdolnieniem do udzielania nauk w szkole lu
dowej w obu językach krajowych.

Podania wnosić należy za pośrednictwem 
swej władzy przełożonej najpóźniej do 1 lipca 
1895.

Skałat, dnia 8 maja 1895. 
Przewodniczący c. k. Starosta.

L. 315 (2436 5 - 8 )
Na mocy reskryptu Wys. c. k. Mini

sterstwa Wyznań i Oświaty we Wiedniu z 
dnia 13 marca 1895 1. 4996 kierownictwo 
c. k. Szkoły kowalskiej w Sułkowicach ogłasza 
konkurs na posadę drugiego nauczyciela przy 
wymienionej szkole.

Nauczyciel ten, przyjęty za kontraktem, 
będzie pobierać remuneraeyę w rocznej kwocie 
siedmiuset zł. wa. (700 zł.) z obowiązkiem 
udzielania nauki języków polskiego i niemiec
kiego, geografii i rachunków ; prowadzenia 
ksiąg rachunkowych zakładu i pomagania 
kierownictwu w czynnościach kancelaryjnych 
i korespondeccyi.

Pierwszeństwo w uzyskaniu tej posady 
będą mieli kandydaci z egzaminem dla szkół 
wydziałowych z I-szej grupy z uzdolnieniem 
do nauczania rachunków przemysłowych i 
prowadzenia ksiąg.

Własnoręcznie napisane podania o wyżej 
wymienioną posadę należy zaopatrzyć w do
wody uzdolnienia i wnieść na ręcę kierow
nictwa najdalej do końca maja 1895.

Sułkowice, dnia 3 kwietnia 1895.

L. 742 (3349 1 - 3 )
C. k. Rada szkolna okręgowa miejska 

we Lwowie ogłasza niniejszem konkurs na 
posadę rzeczywistego nauczyciela religii obrz. 
gr. kat. w szkole im. św. Marcina z roczną 
płacą 800 zł. i z rocznym dodatkiem na 
mieszkanie w kwocie 80 zł.

Obowiązkiem nauczyciela religii w szko
le im. św. Marcina udzielać także tej nauki 
w innych szkołach do 24 godzin tygodniowo 
a to stosownie do przepisów § 1 ustawy 
szkolnej krajowej z dnia 1 grudnia 1889 
(Dz. u. kr. Nr. 71).J

O posadę tę mogą się starać kanoni
cznie ordynowani świeccy lub zakonni ka
płani.

Podania należycie udokumentowane na
leży wnosić do c. k. Rady szkolnej okręgo
wej miejskiej za pośrednictwem przełożonej 
władzy najdalej do 30 czerwca 1895.

We Lwowie, d. 24 kwietnia 1895.



L- 34236 (3380 1—3)
Na posadę pocztmistrza przy c. k. u- 

rzędzie pocztowym w Gwoźdzcu w powiecie 
kołomyjskim za kontraktem służbowym i 
kaucyą w kwocie 500 zł., płacą rocznych 500 
zł., za służbę telegraficzną 200 zł., ryczałtu 
kancelaryjnego 120 zł. i dodatku na pomoc
nika 200 zł.

Podania należy wnieść najpóźniej do 
23 maja br. w c. k. Dyrekcyi poczt i te le
grafów we Lwowie.

Lwów, dnia 11 maja 1895.

L- 21225 (8375 1—3)
W przyszłym roku szkolnym rozdane 

będą trzy stypendya o roeznyeh 300 zł. każ
de na przeciąg pięciu la t tj począwszy od 
roku 1895|6 do 1899/900 przeznaczone w 
jnyśl uchwały Wysokiego Sejmu z dnia 4 
lutego 1895 dla słuchaczów inżynieryi c. k. 
szkoły politechnicznej we Lwowie, którzy się 
zobowiążą po skończeniu studjów poświęcić 
się technice melioracyjnej w służbie krajowej.

Ubiegający się o te stypendya, mają 
wnieść podania do Wydziału krajowego a to 
najdalej w terminnie .do 30 lipca 1895 i zło
żyć dokumentu:

1. metrykę urodzenia,
2. świadectwo dojrzałości,
3. świadectwo lekarskie.
Kandydat, który otrzyma stypendyum

obowiązanym będzie przedłożyć deklarycyę 
W której stypendysta, a względnie tegoż 
prawny zastępca prawomocnie się zobowią
zuje zwrócić funduszowi krajowemu całą su- 
,®>f jakąby tytułem stypendyum otrzymał. 
Jeżeliby po ukończeniu studjów technicznych 
do służby krajowej nie wstąpił.

Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi wraz z W.

Księstwem Krakowskiem.
We Lwowie, 30 kwietnia 1895.

L. 1625 (3374)
W c. k. zakładzie karnym dla mężczyzn 

we Lwowie jest do obsadzenia cztery posady 
dozorców więziennych pierwszej i dwie posady 
drugiej klasy z roczną płacą 300 zł. wzglę
dnie 260 zł., tudzież 25 procentowym do
datkiem aktywalnym, dzienną porcyą chleba, 
Pomieszkaniem w koszarach lub dodatkiem 
n* pomieszkanie 30 zł. rocznie nareszcie 
ubraniem skarbowem wedle przepisu.

Nominacja nastąpi prowizorycznie, a 
P° upływie roku stanowczo, gdy mianowani 
°dpowiedzą zupełnie swemu powołaniu i e- 
gzamin z przepisów służbowych dobrze zdadzą.

Ubiegający się o te posady mają się 
wykazać ceryflkatem, że podług ustawy z 
dnia 19 kwietnia 1872 (Dz. up. XXXIX 98) 
prenotacyę do służby rządowej uzyskali, tu
dzież że władają językami krajowymi w sło- 

i piśmie, nareszcie że nie przekroczyli
normalnego wieku. . , .

Kompetenci we Lwowie mieszkający 
niają świadectwem lekarzy zakładu karnego, 
mm zaś świadectwem lekarza w rządowej 
lużbie stojącego udowodnić żeuuzme stojącego naowuumu r - 

łozorcy więziennego są fizycznie z > 
1---A L ezem się obecnie

młod-
flicf •ma^  s'£ wykazać

Na kompetentów nieżonatych i 
■Zych weźmie się szczególny wzgląd.

Podania własnoręcznie pisane, mają 
wniesione do tutejszej dyrekcyi do dnia 

'd  czerwca 1895.
Jk. dyrekcya zakładu karnego dla mężczyzn 

Lwów, d. 10 maja 1895.

(3355 1 - 3 )  
ym  zawiadowcą masy rozbiorowej 
echera z Kołomyi ustanowiono a- 
ir. Freudeuberga zaś jego zastępcą 
slera obydwóch z Kołomyi.

G. k. Sąd obwodowy.
>myja, 6 kwietnia 1895.

Kuratele.
(3373 1—3)

2 lProkop Karpiszyn z gyroiL
^rno traw cą; kuratorem jego 

Sokal, 80 grudnia 1894.
- 8)(3328 1-

82355 ------------
-Antoni Biegański uznany został umy- 

o chorym a kuratorem tegoż mianowa-
Alfred Głaczyński.

Lwów, dnia 4  grudnia 1894.

Rozmaite obwieszczenia.
8?06 (8178)

■aK Sąd krajowy jako handlowy w
poleca wykreślenie z rejestru dla 

jj . handlowych firmy: „Płachtę et Seho- 
Hie pierzem w Krakowie" z powodu

dania przedsiębiorstwa.
Kraków, 22 marca 1895.

L. 7658 (3330 1—3)

przypadających kwot na poszczególne okręgi 
szkolne na bezpłatne książki w języku pol
skim dla ubogich uczniów szkół ludowych na 
rok szkolny J 895/6, w stosunku do ilości 
dzieci do szkoły rzeczywiście uczęszczających 

w roku szkolnym 1894/5.
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Białej • • •
Bochni . • •
Bohorodczanacfi
Borszczowie .
Bóbrce . • •
Brodach • •
Brzesku • •
Brzeżanach 
Brzozowie 
Buczaczu • ■
Chrzanowie • 
Cieszanowie 
Czortkowie 
Dąbrowie ■ •
Dobromilu • 
Dolinie • •
Drohobyczu ■ 
Gorlicach • •
Gródku . ■ ■
Grybowie • •
Horodenee . •
Husiatynie • 
Jarosławiu •
Jaśle •. ■ '
Jaworowie 
Kałuszu • •
Kamionce strum 
Kolbuszowie .
Kołomyi • •
Rossowie • «. .
Krakowie zamiej 

miejsk
Krośnie • •
Lisku •. • •
Limanowie 
Lwowie z&m.

,  m iej..
Łańcucie • •
Mielcu . • •
Mościskach . 
Myślenicach . 
Nadwórnie 
Nisku . . ■
Nowym Sączu 
Nowym targu 
Pilznie . . .
Podhajcach . 
Przemyślu 
Przemyślanach 
Rawie . . . 
Rohatynie 
Ropczycach . 
Rudkach . .
Rzeszowie . .
Samborze . .
Sanoku . . 
Skałacie . .
Śniatynie . .
Sokalu . . .
Stanisławowie 
Staremmieście 
Stryju . . .
Tarnobrzegu . 
Tarnopolu 
Tarnowie . .
Tłumaczu . .
Trembowli 
Turce . . .
Wadowicach . 
Wieliczce . .
Zaleszczykach 
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Żółkwi . .
Zydaczowie . 
Żywcu . . .
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Z c. k. Rady szkolnej krajowej. 
Lwów, 10 maja 1894.

l37l

L - 9088 (3269 3 - 3 )
G. k. Sąd gąd obwodowy Tarnowski 

podaje do wiadomości, że w, sporze wekslo- 
wym Adolfa W iedera przec;w Leonowi Koh- 
nowi z pobytu niewiadomemu o 200 zł, dla 
Leona Kohna kuratorem adw. dr. Ignacego 
Apfelbauma z substytucyą adw. dr. Ludwika 
Glasera ustanowił,

Tarnów, 3 maja 1895.

L. 17042 (3181)
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 

Kołomyi podaje do wiadomości, że do reje
stru handlowego dla firm pojedynczych firma 
„Konstanty Bubeila eksploataeya nafty w 
Słobodzie rungurskiej" wpisaną została. 

Kołomyja, d. 27 października 1894.

W  y  k  a  ®
panujących w  kraju chorób zaraźliwych zwierzęcych, zestawiony na podstawie 

sprawozdań c. k. Starostw, przedłożonych od 3 do 10 maja 1895.

Epizooeya

Nosacizna

B r z e s k o  
Róża wąglikowal J a r o s ł a w

P o w i a t

B i a ł a  
B ó b r k a  
T ł u m a c z  
Z b a r a ż

M i e j s c o w o ś ć

Parchy u koni

Zaraza pyskowa 
i racicowa

Wścieklizna

C z o r t k ó w 
K o ł o m y j a  

P r z e m y ś l a n y  
T r e m b  o w l a  
Z a l e s z c z y k i

B o c h n i a  
K r a k ó w  
W a d o w i c e  
W i e l i c z k a

B r o d y
S t a n i s ł a w ó w

Harmęże (ob. dw.).
Strzeliska stare, (Marjanówka). 
Kłubowee (folw).
Dobrywody (00. dw.).

Słotwina (folw.).
Radymno.
Leżachów.

Jsgielnica.
Rakowczyk.
Gliniany.
Iławcze.
Burakówka.

Słomka.
Prądnik biały, Zwierzyniec (folw.). 
Brzeźnica (ob. dw.).
Opotkowiee.

Łopatyn.
Stanisławów.

Z c. k. Namiestnictwa.
L. 6038 (3208)

O. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Przemyślu ogłasza, że dnia 15 kwietnia 1895 
wpisano została do rejestru dla stowarzyszeń 
firma nowo zawiązanego stowarzyszenia „To
warzystwo kredytowe w Dubiecku, stowarzy
szenie zarejestrowane z ograniczoną poręką" 
a w języku niemieckim „Credit Verein in 
Dubiecko registrirte Genossenschaft mit be- 
sehrankter Haftung", że siedzibą tego Towa
rzystwa jest Dubiecko, i że

a) towarzystwo ukonstytuowało się na 
podstawie statutu Dubiecko 21 lutego 1895,

b) zadaniem towarzystwa jest: prowa
dzenie interesów bankowych celem dostar
czenia wyłącznie członkom swoim kapitałów 
obrotowych potrzebnych do handlu, przemy
słu, rękodzieł i gospodarstwa,

c) czas trwania towarzystwa jest nieo
graniczony,

d) sprawami towarzystwa zarządzają: 
Dyrekcya, rada nadzorcza, walne zgromadze
nie i ustanowieni urzędnicy, dyrekcya skła
da się z trzech, rada nadzorcza z pięciu 
członków, których wybicia walne zgromadzę- 
nie z grona członków na 5 lat, legitymacyę 
członków stanowi protokół walnego zgroma
dzenia,

e) na walnem zgromadzeniu 21 lutego 
1895 wybrano do Rady nadzorczej: Arona 
Frankla, Naftalego Kaitera, Leizora Bileta, 
Abrahama Chaima Teitelbauma i Mojżesza 
Passa z Dubiecka a do Dyrekcyi dra Maury
cego Dawida adwokata z Przemyśla, Pinkasa 
Schimla i Jakóba Reicha z Dubiecka,

i) ogłoszenia towarzystwa dokonują się 
przez obwieszczenie w lokalu stowarzyszenia 
i publiczne affigowanie a w ważnych wypa
dkach także w Gazecie lwowskiej,

g) firmę towarzystwa podpisują zbioro
wo dwaj dyrektorowie w ten sposób, że pod 
wyciśniętą lub wypisaną firmą stowarzysze
nia „Towarzystwo kredytowe w Dubiecku 
stowarzyszzenie zarejestowane z ograniczoną 
poręką" lub w języku niemieckim „Credit 
Verein in Dubiecko registrirte Genossen
schaft mit beschrankter Haftung" swój wła
snoręczny podpis umieszczają,

h) udział członka wynosi najmniej 25 
zł. a każdy członek odpowiada za zobwiąza- 
nia przez towarzystwo w obee osób trzecich 
zaciągnięte o ile na pokrycie takowych fun
dusze stowarzyszenia nie wystarczą do wy
sokości potrójnego udziału z wliczeniem ta
kowego.

Przemyśl, 27 kwietnia 1895.

L. 2762 (3213 1 - 8 )
O. k. Sąd powiatowy w Krakowcu za

wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Adama Urschla, że celem doręczenia uehwał 
sądowych z dnia 12 czerwca 1894 1. 1849 
i z dnia 24 lipca 1894 1. 6081 w sprawie 
egzekucyjnej Jakóba Urszla przeciw Adamo
wi Urszel pto 43 zł. 75 ct. ustanowiono dla 
niego kuratora ad aetuin w osobie Jana Bol- 
lenbacha z Rehbergu.

Krakowiee, 12 kwietnia 1895.

L. 2322 (3238 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Dobczycach w 

sprawie egzekucyjnej powiatowej kasy O- 
szczędności w Wieliczce przeciw Piotrowi i 
Magdalenie Słochom o zaległe raty z poży
czki 300 zł. dla niewiadomej z miejsca po
bytu Magdaleny Słoekowej, ustanawia kura
torem ad actum Walentego Walasa burmi
strza z Dobczyc, wzywając nieobecną, aby 
środków do obrony temuż dostarczyła, lub 
innego pełnomocnika dla siebie obrała, ina

czej by szkodliwe skutki z zaniedbania po
wstać mogące sama sobie przypisać musiała. 

C. k. Sąd powiatowy.
Dobczyce, 29 marca 1895.

L. 12168 (3217 1 - 3 )
W sprawie Matija Jurczyszyna o zain- 

tabulowanie prawa własności do wyk. hip. 
565 gminy Iwanie ustanawia się dla mie
szkającego w Ameryce Borucha Rauchwer- 
gera Kuratorem w osobie dr. Stoklasy adw. 
w Zaleszczykach i Borucha Rauchwergera 
wzywa się, aby się do ustanowionego kura
tora zgłosił lub innego pełnomocnika sądo
wi podał.

O. k. Sąd powiatowy. 
Zaleszczyki, dnia 11 grudnia 1894.

L. 2301 (3246 1 - 3 )
Zawiadamia się z życia i miejsca po

bytu niewiadomego Franciszka Sturma, że 
dla niego ustanowiony został kuratorem adw. 
dr. Schauer w Zaleszczykach, któremu dorę
czoną została rezolucya tabularna z 28 lute
go 1895 1. 2301.

Wzywa się go tedy, by udzielił kura
torowi potrzebną informacyę lub innego peł
nomocnika ustanowił i o tem sądowi doniósł.

G. k. Sąd powiatowy.
Zaleszczyki, 28 lutego 1895.

L. 10668 (3174 1 - 3 )
C. k. Sąd krajowy w Krakowie na pro

śbę strony interesowanej wzywa każdego 
posiadacza książeczki wkładkowej kasy oszczę
dności m. Krakowa Nr. 73362 na imię „Bi
blioteki" wystawionej, na kwotę 46 zł. opie
wającej, aby w przeciągu 6 miesięcy od 0- 
statniego ogłoszenia w Gazecie lwowskiej 
licząc, z takową się zgłosił, gdyż inaczej po 
bezskutecznym upływie tego termnu książe
czka ta na ponowne żądanie proszącego za 
umorzoną uznaną zostanie.

Kraków, d. 22 marca 1895.

L. 3067 (3193 1— 3) 
O. k. Sąd powiatowy miej.-delegowany 

w Tarnopolu zawiadamia z miejsca pobytu 
niewiadomą Małankę Redkwa, iż dnia 29 
stycznia 1888 zmarła w Iwaczowie dolnym 
Marya Andruniszyn z pozostawieniem osta
tniej woli rozporządzenia i wzywa ją, by w 
ciągu jednego roku zgłosiła się w tutejszym 
sądzie i wniesła deklaracyę do spadku ś. p. 
Maryi Andruniszyn, gdyż w przeciwnym ra 
zie postępowanie spadkowe tylko ze zgłasza
jącymi się spadkowiereami i z kuratorem 
Iwanem Lechmanem dla niej ustanowionym 
przeprowadzone zostanie.

Tarnopol, 22 lutego 1895.

L. 8774 (3177)
G. k. Sąd krajowy jako handlowy w 

Krakowie poleca wykreślenie z rejestru dla 
firm pojedynczych firmy „Leon Rosner" apte
ka w Krakowie z powodu zaniechania przed
siębiorstwa.

Kraków, d. 8 marca 1895.

L. 7530 (3176)
C. k. Sąd krajowy jako handlowy w

Krakowie poleca wpisanie do rejestru dla 
firm pojedynczych firmy: r J. Buchner" któ
rej używać będzie Jetti Buchner jako wła
ścicielka handlu towarów bławatuych w Kra
kowie, podpisując takową słowami: „J. B u
chner".

Kraków, d. 15 marca 1895.



L. 5719 (3261 8 - 3 )
0. k. Sąd powiatowy w Gorlicach wzywa niewiadomych z życia i miejsca pobytu 

spadkobierców niżej wymienionych, ażeby w przeciąga roku od daty tego edyktu do sądu 
tutejszego się zgłosili i deklaracyę przyjęcia spadku po zmarłych niżej wyszczególnionych 
osobach tem pewniej wnieśli, ile że inaczej postępowanie spadkowe przeprowadzone zo
stanie ze spadkobiercami, którzy się do spadku zgłoszą, tudzież z-kuratorami spadkobier 
ców niewiadomych, tym edyktem wezwanych :

Imię i nazwisko 
spadkodawcy

Filip Smar z

Paweł Sochor 
(syn Semana)

Stefan Płaskoń

Paweł Ludwin

Aleksander Oiciła

Pantalermon
Barna

Akim Ryniawic2

Petro Kapeluch

Barbara 2o Spól 
nik

Aftan Tarbaj

Anna 2o Kec

Paraśka Łuka- 
czyn 

Maryanna 2o Za 
nowiak

Agata Kmiecik

Jakób Przybylski

Andrej Kołtko

Jan  Feliks 2 im.
Szufa 

Marcin Dzikowicz 
(syn Jakóba)

Akim Michalik

Aksenty Zendran

Jan Szczerba

Małgorzata 2o 
Przybylska

Dzień, miesiąc 
miejscu skonu 
spadkodawcy

15 grudnia 1885 
Pstrą żne

12 kwietnia 1892 
Ług

9 grudnia 1890 
Przysłup

5 kwietnia li  
Kryg

25 listopada 1888 
Małastów

8 grudnia 18>̂ ! 
Kunkowa .

I marca 1898 
Konieczna

15 kwietnia 1893 
Przysłup

21 listopada 1892 
Ropa

22,listopada 1892 
Pętna

24 marca 1893 
Radoeyna

18 stycznia 1893 
Smerekowice

8 listopada 1854 
Rychwałd

2 stycznia 1893 
Amsterdam

16 marca 1893 
Szymbark

listopad 1890 
Przegonina

26 maja 1893 
Gorlice

6 lutego 1894 
Lloinki

25 listopada 1893 
Pętna

13 stycznia 1894 
Regetów niż 

18 maja 1894 
Staszkówka

28 listopada 1893 
Szymbark

Data kody
cylu

8 grudnia 
1890

28 lutego 
1893

0 marca 
1893

3 lutego
1894

bez daty

25iistopade,
1893

Nazwisko niewiadome 
go z miejsca pobytu 

spadkobiercy

Fećko, Stefan i Maciej 
Smarze

Dańko, Mikołaj i IwaD 
Sochor

Paweł Płaskoń

Bartłomiej Ludwin

Leszko Ciciła

Anna Dzwońezyk, Hna> 
i Wasyl Barna

Ahafia i Ewa Rynia 
wicz

Wanio Kapeluch

Maryanna Wierzbicki

Teodozy, Paweł, An- 
Irej i Dyonizy Tarbeje
Ilko Kulenicz

Adamowicz Oypryan

Ozyf Hutnik, Wauic 
Zanowiak

Jan Kmiecik

Katarzyna i Józef 
Przybylscy

Tekla Szewczyk

Balbina Szufówna

Józef Dzikowicz

-Jacek, Stefan i Jędrzej 
Michalik

Epifan Zendran

Michał Szczerba, Pa 
weł Szczerba

Józef Przybylski

Nazwisko kuratora 
spadkobiercy

Wanio Smarz

Konrad Fusiak

Michał Gluz

Jakób Boś

Aksenty Hliwa

Michał Barna

Jacko Spiak

Michał Gluz

•Jan Kulka

Stefan Bajus adw. dr. 
Karo! Neumann

Michał Kec

Hryó Pupczyk

M ichał P isarczyk

adw. dr. Dziubczyński

v. dr. Stern

Iwan Tarbaj

Józef Narkiewiez

Michał Krzyżak

Petro Stopeń

Teodor Zendran

Józef Szczerba

adw. dr. Stern.

0. k. Sąd powiatowy. 
Gorlice, dnia 28 kwietnia 1895.

L. 15589 (3299 3—3)
Wzywa się niewiadomego z miejsca 

pobytu Karola Czosnowskiego,;:by w sprawie 
uporządkowania stanu tabularnego parceli 
grunt. 1. kat. I w Pleszkowcaeh położonej 
na terminie na dzień 5 czerwca .1895 o go
dzinie 10 przed południem wyznaczonym w 
biórze nr. 15 tutejszego sądu stanął, iieże 
w razie przeciwnym sprawa niniejsza z ku
ratorem ad actum dla niego ustanowionym, 
adw. dr. Zarzyckim z substytucyą adw. dr. 
Pohoreckiego w myśl ustawy przeprowadzo
ną będzie.

Tarnopol, 23 kwietnia 1895.

udzieliła, lub innego pełnomocnika sądowi 
wskazała, gdyż inaczej złe skutki z tąd wy
niknąć mogące sama sobie przypisze.

C. k. Sąd powiatowy.
Halicz, §6 kwietnia 1895

L. 3378 (3303 3 - 3 )
Uwiadamia się nieznaną z życia i po

bytu Ruchlę Fradlę Goldman względnie, jej 
nieznanych prawonabywców, że Feiwel 
Danziger i Selig Karawan wnieśli przeciw
ko Jakóbowi Herschowi Aksler i niej pozew 
o uznanie ich za właścicieli parceli budo
wlanej 205 czyli domu nr. 155 w Bt sku w 
skutek czego do rozprawy ustnej wyznaczo
no termin na dzień 6 czerwca 1895 o godz. 
9 rano w biurze 2 a kuratorem ad actum 
dla niej względnie jej prawonabywców usta
nowiono Jana Szumpetera z substytucyą dr. 
Małaczyńskiego w Busku.

Wzywa się więc Ruchlę Fradlę Gold- 
mann względnie jej prawonabywców, aby pod 
rygorem skutków prawnych zgłosili się i po
dali swe środki obrony.

0. k. Sąd powiatowy.
Busk, 31 marca 1895.

L. (3113 3 - 3 )  
w Haliczu w 

Broda przeciw 
a względnie te- 
zł. aw. z pn.

11535 
C. k. Sąd powiatowy 

sprawie egrekucyjnej Berła 
Salamonowi Judeafreundowi 
goż spadkobiercom pto 100 
ustanawia dla niewiadomej z miejsca pobytu 
Reisli Thorn kuratora ad actum w osobie p. 
Franciszka Augielczykowskiego z Halicza, 
któremu tak uchwałę z 10 września 1894 1. 
7751 w sprawie powyższej, jakoteź uchwa
łę z 10 września 1894 1. 2300 w sprawie 
spadkowej po Salamonie Judenfreundzie za
padłą a dla dopieroco wymienionej przezna
czoną doręcza.

Reislę Thorn wzywa się, ażeby ustano
wionemu kuratorowi potrzebnych informacyi

L. 3380 (3282 3 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Radziechowie 

oznajmia nieobecnemu Abrahamowi Janklowi 
dw. i. Flechnerowi. źe przeciw niemu przez 
Dyrekcyę Trwarzystwa zaliczkowego w Ra
dziechowie pozew o zapłacenie kwoty 70 zł. 
z pn wniesionym został.

Ponieważ miejsce pobytu Abrahama 
Jankia Flechnera nie jest wśadomem przeto 
ustanawia się dla niego kurstorem p. Piotra 
Bugla kandydata notaryalnego w Radziecho
wie i powyższy pozew wyznaczając termin 
do rozprawy drobiazgowej na dzień 14 czer
wca 1895 o godzinie 9 rano mianowanemu 
kuratorowi się doręcza.

Radziechów, d. 17 kwietnia 1895.

L. 6355 (3:28 3 -3 )
0. k. Sąd obwodowy w Tarnopolu czy

ni wiadomem, że na żądanie,, Dawida Eli 
Bielera w Zbarażu zamieszkałego wdraża się 
postępowanie amortyzacyjne co do rzeko
mo zaginionego mu kwitu i wzywa się tych 
wszystkich, którzyby ten kwit przez ck. gł 
Urząd podatkowy w Tarnopolu dnia 7 listo
pada 1889 do art. 654 wystawiony na nastę
pujące obdgacye a to: dwa zapisy spólnego 
długu państwa z 1 listopada 1868 Nr. 422771 
i Nr. 561201 po 1000 zł. i 3 zapisy długu 
państwa król. węg. pożyczki w złocie z 1 1 
maja 1881 1. A. Nr. 028243, 1. A Nr. 035373 
i 1. A Nr. 45721089 po 100 zł. w. a. prz z 
Dawida Elę Bielera jako kaucyę za kredy to 
wany materyał tytoniowy w kasie c. k. gł. 
Urzędu podatkowego w Tarnopolu złożone, w 
rękach swych mieć mogli, aby w przeciągu 
jednego roku sześciu tygodni i trzech dni 
licząc od dnia wygotowania edyktu takowy 
tutejszemu sądowi przedłożyli a to tem pe
wniej ileże w razie przeciwnym kwit ten za 
pozbawiony wszelkiej mocy uważanym będzie.

Tarnopol, 20 kwietnia 1895.

L. 1191 (3148 3 - 3 )
G. k. Sąd obwodowy w sprawie egze

kucyjnej Sary Rubin przeciw Abrahamowi

Rubinowi o wpis prawa zastawu dla sumy 
400 zł. z pn. na karcie G. połowy realności 
lwh. 202 i 1/4 części realności Iwb. 337 ks. 
gr. gm. Jasło Abrahama Rubina własnych, 
ustanawia dla niewiadomego z mLjseaj po 
bytu Abrahama Rubina kuratorem adw. dr 
Pawłowskiego w Jaśle i wzywa go, aby dla 
strzeżenia swych praw udzielił kuratorowi 
potrzebnej informacyi łub t*ż innego pełno
mocnika sądowi wskazał, gdyż w przeciwnym 
razie skutki zaniedbania sam sobie przypisać 
będzie musiał.

Jasło, 2 marca 1895.

L. 3600 (3323 2 - 3 )
0. k. Sąd powiatowy w Pilźaie zawia

damia niewiadomego z miejsca pobytu Woj
ciecha Krzeptowskiego, iż na prośbę Stówa 
rzyszenia oszczędności i pożyczek w Pilznie- 
z dnia 7 maja 1895 1. 3600 dozwolonem zo
stało celem zabezpieczenia pretensyi tegoż 
Stowarzyszenia w kwocie 110 zł. z pn tym
czasowe zajęcie ruchomości Wojciecha Krze
ptowskiego a rezolucya tutejszo sądowa w 
tym względzie na dniu 7 maja 1895 do 1. 
3600 zapadła doręczona została Tytusowi 
Bujnowskiemu notaryuszowi w Pilźnie jako 
kuratorowi dla Wojciecha Krzeptowskiego 
ustanowionemu.

Pilzno, dnia 7 maja 1895.

L. 104 (3315 2 - 3 )
Dr. Ignacy Korner wpisany został na 

listę adwokatów z siedzibą w Mościskach.
Z Wydziału Izhy Adwokatów. 

Przemyśl, 8 maja 1895.

L. 2732 (8372 2 - 8 )
0. k. Sąd powiatowy w Sokołowie za

wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Izaka Hersza 2 im. Goldblatta, że w sporze 
drobiazgowym Hersza Pflauzgrabena przeciw 
niemu o 60 zł. z pn. kuratorem dla niego 
zamianował Karola Rampelta notaryusza w 
Sokołowie i do rozprawy drobiazgowej ter 
min na dzień 17 maja 1895 godz 9 rano 
wyznaczył.

Sokołów, d. 8 kwietnia 1895.

Zl. 2843 (3149)
Dae k. k. Kreis- ais Handelsgericht 

macht kund, dass in sein Genossenschafts- 
register die Genossenschaft „Spar u. Credit- 
verein in Rymanów, registrirte Genossen
schaft mit beschrankter Haftung" oder in 
polnischer Spraehe „Towarzystwo oszczędno 
ści i kredytu w Rymanowie, stowarzyszenie 
zarejestrowane z ograniczoną odpowiedzial
nością" mit dem Sitze in Rymanów u. m;t 
dem eingetragen wurde, dass der Zweck 
der Genossenschaft, welche aut dem am 7 
April 1895 zu Rymanów errichteten Geno- 
ssenschaftsvertrage beruht, die Forderung 
des Erwerbes ihrer Mitglieder dtfrch Capitals- 
anlage und Greditgewahrung ist, dass die 
Firm a von einem Yorstandsmitaliede dem 
Priisidenten des Aufsrichtsrathes und dem 
Cassier, oder von nur einem obbenannten 
Functionare und einem von der Genossen
schaft mit der Procura betrauten Beamten 
colectiv gereichnet wird in dem dieselben 
zu der yorgedruekten oder von wem immer 
geschriebenen Firm a der Genossensehafi 
ihre eigenhandige Fertigung beisetzen, dass 
d.e Genossenschafcer fur die Yerbindlich- 
keiten der Genossenschaft mit ihrem Ge- 
schaftsantheile und uberdies mit einem drei 
fachen Betrage desselben haften, endlich 
dass die von der Genossenschaft ausgehen- 
den Bekanntmachungen durch offentliche 
Piacate am Orte ihres Sitzes erfolgen.

Sanok, am 18 April 1895.

L. 37028 (3171 1—3)
G. k. Sąd krajowy w Krakowie zarzą

dzając postępowanie w celu umorzenia ksią
żeczki wkładkowej Towarzystwa rękodziel
ników i przemysłowców w Krakowie Nr. 388 
na imię Maryi Saconka wystawionej, na 25 
zł. opiewającej, wzywa każdego posiadacza 
tej książeczki, aby ją  w ciągu roku od osta
tniego ogłoszenia edyktu w Gazecie lwow
skiej do tut. sądu złożył, gdyż inaczej sią- 
żeczka ta na ponowne żądanie za umorzoną 
i mocy prawnej pozbawioną uznana będzie. 

Kraków, 19 października 1894.

L. 4716; (3170 1— 8)
G. k. Sąd krajowy w Krakowie zawia

damia niewiadomych z miejsca pobytu Perlę 
lekową, Laję Rosenbergową, Herschla Rosen
berga, Leona Bierzyńskiego, Jakóba Miętu- 
szewskiegó, J. A. Goldsteina i firmę Giusep- 
pi Oonaiti & Comp. wierzycieli hipotecznych 
realności pod lk. 192 dz. VIII w Krakowie 
położonej reskryptem Magistratu m Krakowa 
z dnia 4 listopada 1893 1. 37565 za pustkę 
uznanej, źe wydana w skutek odezwy Magi
stratu m. Krakowa de praes. 12 listopada 
189-3 1. 88947 uchwała z dnia 24 listopada 
1893 do 1. 38947 doręczoną została ustano
wionemu dla nich kuratorowi adw. dr. Ta
deuszowi Fedorowiczowi z substytucyą adw. 
dr. Seinfelda w Krakowie.

Kraków, 4. stycznia 1895.

L. 3106 (3169 1 - 3 )
0. k. Sąd krajowy w Krakowie na

prośbę ks. Leona Sembratowicza wzywa ka
żdego posiadacza policy ubezpieczenia na 
życie w Towarzystwie wzajemnych ubezpie
czeń w Krakowie dnia 6 llpca 1878 do 1. 
1. 7955 wystawionej na sumę 1000 zł. opie
wającej po śmierci ks. Leona Sembratowicza 
okazicielowi wypłacić się mającą, aby się z 
takową zgłosił w przeciągu roku, sześciu 
tygodni i trzech dni od ostatniego ogłosze
nia w „Gazecie lwowskiej" licząc, gdyż po 
bezskutecznym upływie tego terminu na po
nowne żądanie proszącego polica ta  za umo
rzoną uznaną zostanie.

Kraków, d. 1 lutego 18S5-

L. 3745 (3158 1 - 3 )
Kałuski e. k. Sąd powiatowy ustanowił 

celem doręczenia uchwały z dnia 11 czer
wca 1894 1. 5616 dla niewiadomego z miej
sca pobytu Fedorowi Mełnyk kuratorem p. 
dra Staneckiego, o czem się tegoż w celu 
strzeżenia swych praw uwiadamia.

G. k. Sąd powiatowy.
Kałusz, 7 kwietnia 1895.

L. 1695 (3152 1— 3)
G. Jr. Sąd obwodowy w Złoczowie ogła

sza, że i 8 stycznia 1895 umarł w Złoczowie
Abraham Ghaim 2 im. Schalit bez pozosta
wienia ostatniej woli rozporządzenia.

Ponieważ niewiadomo kto do spadku 
jego jest powołanym przeto wzywa się wszy
stkich do spadku jego z jakiegokolwiek ty
tułu prawnego swe prawa roszczących, by 
w przeciągu roku od daty jak niżej swe 
prawa do spadk i tego zmarłego tem pew
niej wywiedli i w tym samym czasie dekia- 
racyę względem przyjęcia tegoż, tem pewniej 
tu wnieśli, w przeciwnym bowiem razie spa
dek t n dla którego kuratora w osobie dra 
W ittlina w Złoczowie zamieszkałego się usta
nawia tylko z zgłoszonymi i należycie wyka
zanymi spadkobiercami zostanie pertraktowa
ny, i im na własność w miarę przysługują
cego im prawa zostanie przyznany, część 
zaś spadku możliwie nie przyjęta, lub gdyby 
do spadku w ogóle nikt się nie oświadczył, 
już nawet spadek cały prawem Kaduka na 
rzecz funduszu przepadłości zostanie przy
znany.

Złoczów, 2 marca 1895.

Zl. 2561 (3147 1 - 3 )
Yom k k. stadt. deleg. Bezirksgerichte 

fur Civilsachen in Gzernowitz wird bekannt 
gemacht, dass am 11 August 1894 Anna 
Magoczy I  voto Ulanowska geb. Gruszczyńska 
zu Gzernowitz oliue Hinterlassung einer letzt- 
willigen Anordnung gestirben ist.

Da diesem Gerichte unbekannt ist, ob 
und weichen Personen aut ihre Yerlassen- 
schaft ein Erbrecbt zustehe, so werden alle 
diejenigen, welche hierauf aus was immer 
fur einem Reehtsgrunde Ausprueh zu ma- 
chen gedenken aufgefordert, ihr Erbrecbt 
binnen Einem Jahre von dem unten gesetz- 
ten Tage gereehnet, bei diesem Gerichte 
anzumslden und unter Ausweisung ihres 
ErbrechUs ihre Erbserklaruog anzubringen 
w idrgenfalls die Yerla[sense!jaft, fur welche 
in zwisehen Advokat Dr. Max Kormus ais 
Verlassenschaftscurator bestellt worden ist, 
mit denjenigen, welche sich erbserklart un 1 
ihren Erbrechtstitel ausgewiesen haben ver- 
handelt ihnen nach Massgaba ihrer An- 
spriiehe eingeantwortet und der nieht ange- 
tretene Theiltder Yerlassenschaft daber, oder 
wenn sich Niemand erbserklart batte die 
ganze Yerlassenschaft vo:n Staate ais erblos 
eingezogen werden wurde.

Gzernowitz, am 25 Marz 1895.

L. 12934 (3176)
C. k Sąd krajowy jako handlowy w 

Krakowie poleca wpisanie do rejestru dla 
firm pojedynczych przy już istniejącej firmie 
„Antoni Hawełka" handel towarów kolonial
nych w Krakowie, że własność tego handlu 
na podstawie testamentu śp. Antoniego Hs- 
wełki z daty Kraków 19 sierpnia 1893 i 
dekretu dziedzictwa c. k. sądu miej. deleg. 
w Krakowie z d. 19 marca 1895 1. 11135 
przeszła na Franciszka Macharskiego, który 
ten handel pod dotychczasową firmą: „A- 
Hawełka" dalej prowadzić będzie podpisując 
takową słowami „A. Hawełka".

Kraków, d. 11 kwietnia 1895.

L. 5867 (3182)
G. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 

Przemyślu ogłasza, iż dnia 11 kwietnia 1895 
wpisaną została do rejestru handlowego dla 
firm spółkowych firma: „L. Enker. M. Scbarf 
i S. Aleksandrowicz" drzierżawa propinacji 
w Dobromilu, że kontraktu spółki nie przed
łożono, że spółka zaciągać będzie zobowiąza
nia tylko przez umieszczenie pod powyższą 
firmą własnoręcznych podpisów wszystkich 
trzech wspólników, że do z-.stępstwa spółki 
uprawnieni są wszyscy trzej spólnicy wspól
nie, że w końcu czas trwania spółki jest 
nieograniczony.

Przemyśl, 27 kwietnia 1895.



O g ł o s z e n i e  l i c y t a c j i .
O d d z i a ł  z a s t a w n i c z y

galicyjskiego BAAlkU kredytowego
ulica Jagiellońska 1. 3 ( d o m  _ własny),

podaje do powszechnej wiadomości, a  zaP8̂ ® , ŚMowe ' j
n ,d o m  m a r p a  1 8 9 5  ^ t a w y  i  p a p i e r y  w a r t o S | o w e ^ n

W Y M I A N Y
ł i i n n t

U J.1U U ) U  CUjSj) —----- ?
podaje do powszechnej wiadomości, ii '^ f â l ^ ' eiowe, dnia 
niego marca 1895 zastawy i papie ) . ^  ^ ^  ^
4 i 5 czerwca 1895 loku w godzmaCi^ W ^  najwięcej 
bliczną licytację (w myśl § 5J stetao

dającemu, za gotówkę sj ^ f aui olongaty, ani wykupy
U w a g a .  W dniu lic j  tacy i nie będą przyjmowane a P

Lwów. d n i a  1 m a ja  i f - s o

KANTOR w
c. k. uprz. galic. akcyjnego Banku hipotecznego

lc -u .p -u .je  1 s p r z e d a j e
wszystkie papiery wartościowe i monety

po kursie dziennym najdokładniejszym nie licząc żadnej prowizyi.
Jako dobrą i pewną lokacyę polecai 41/2 prc. pożyczkę krajową galic.

4 prc. pożyczkę krajową galicyjsk „
koronową.

4 prc. pożyczkę propin. galicyjską 
'  —  "̂ rLrror/kł, urop. bukowińską- - * i -  i

L w ów , d n ia  1 m aja i ^ y
Fabryka spirytusu i drożdży owocowych * do6 naby cTa D1W fado mość w Administracji

roln. fabryk akcyjnych w  Mahrisch- *Gazety ’Lwowskiei“- _  -
poleca swe nader mocne -  80 lat- wdowa pornad-

4Va pro- listy hipoteczne.
5 prc. listy hipoteczne premiow.
5 prc. listy hipoteczne bez premii. 
4 prc. iisty Towarzystwa kredyto

wego ziemskiego.
41/2 prc. Banku krajowego.
4 prc. listy zast. Banku krajowego.
5 prc. obligacye komunalne Banku 

krajowego.

4 prc. pożyczkę propin. ganuJJO„^
5 prc. pożyczkę prop. bukowińską 
41)2 prc. pożyczkę węgierskiej kolei

państwowej 
41/* prc. pożyczkę propin. węg.
4 prc. węg. obligacye indemniz.

* • - “ * » * _
n V. w o HV.m.WUUJva»v _krajowego. I 4 prc. węg.

i wszelkie renty austryackie i węgierskie,
które to papiery kantor wymiany Banku hipotecznego zawsze nabywa i sprzedaje

po cenach najkorzystniejszych
UWAGA. Kantor "  przyjmuje od P. T. kupujących wszelkie wyloso-

a, i u; ■ . .  - . w .

po cenach  n a jK o iz jo ^ .^ ,.,^  
rCantor wymiany Banku hipotecznego przyjmuje od P. T. kupujących wsłeuuo 

wane, a już płatne miejscowe papiery wartościowe, tudzież zapadłe kupony za gotówkę, bez 
wszelkiego potrącenia, zaś zamiejscowe jedynie za potrąceniem rzeczywistych kosztów.

Do efektów, u których wyczerpały się kupony, dostarcza nowych arkuszy kuponowych

I za zwrotem kosztów, które sam ponosi. 6Fabryka spirytusu i drożdży owocowych dô 7 - “
roln. fabryk akcyjnych w Mahrisch- ”Gazety —— — 
Neustadt poleca swe nader mocne staruszka, J-Jrą 

i trwałe 48, *LS5w "a

drożdże owocowe
w trzech jakości ich po najtańszych ce
nach franko do każdej stacyi poczto
wej i kolejowej. Składów i zastępców 
poszukuje się. —  Adres na telegramy:

Zuckerfabrik Mahrisch-Neustadt.

wszelkiegoTA r, n

Niespodzianka.
     — - 500

W nabytym egzemplarzu kursu 
wyższego Metody Niemieckiej Reus- 
snera znalazłem niespodzianie ku
pon, za który otrzymałem od sa
mego autora dzieło wartości 2 zł. 
40 ct. jako premium bezpłatne.

Ks. dr. W. Galant,
profesor w Przemyślu.

Dla amatorów fotografii
***— — wszelkie przybory

* i i. -  .jako t o ; 
p a p i e r  

albuminowy, 
celuldynowy, 
ciecze, szkła, 

c h e m i k a l i a  
i t. d. 

mają na składzie 
po najtańszych 

cenach

Hamel i  Feigel
_Lwów, ni Sykstuska 6

K, k. dsterreichische Staatsbahnen.
_Zl7T637§/95iOffert - Ausschreibung
anf Lieferung uiiucralisclicr Itohle.

Die L;eńrur.g des Bedarfes an mineralischer Kohl* fur die 
Zeit vom 1 Jatinzr 1896 bis 31 Dezember J896, in dem fiir flie- 
s e n  ^eitranm  erforderhchen Ausmasse von 70000 Tonnen gelangt
im Wege Sthriffclicher Offerte zur Yergebung.

Die k. k. Eisenbahn Bctriebs-Direetioa; behalt sich jedoeh
ei zusagendem Offerte vor, auf 3 Jahre d. i! vom 1 Janner 1896
iis Ende Dezember 1898 abzuschliessen.Die Offerte kónnen sich sowohl auf Stfiek-, wie auf Forder-,
Wiirfel, N uss. und Kleinkohle erstreeken; in allen Fiillen ist je- 
doch das Mischnngsverbalr.niss auf Grund der „speziellen Bedin
gnisse fur die Łieferuug mineralischer Kohle“ anzugeben.

h ie  der Offertstelluug zu Grunde zu legenden allgemeinen
uad speziellen Bedingnisse konnen bei der k. k. Eisenbahn-Be- 
Iriebs-Direction behoben werden, beziehungsweise werden dieselben
dem Offerenten fiber Verlangen zugesendetDie vorschriftsmassig gestempelten und gehorig belegten
Offerte sind vers.iegelt und mit der Aufsehrjft „Offert zur Liefe- 
rung mineralischer Kohleu versehen, bis lang tens 15 Juni 1. J . 
Mittags 12 Uhr im Emreiehungs-Protokolle der gefertigten k. k. 
Eisenbahn-Betriebs-Direction abzugeben, und haben die Offeren
ten in Abanderung der Bestimmungen des Art. 4  der allgemeinen 
Bedingnisse fiir die Lieferung v.m Materialien und Ausrtistungs- 
Gegenslauden, fur die Einhaltung der Offerte bis 31 August 1. J .

verbindlich zu bleiben.In  den Offertim kann eine beliebige Station der k. k. osterr.
Staatsbahm-n ais Einlieferungsstelle nominirt werden.

Lemberg, atn 15 Mai 1895.
K. k. Eisenbahn-Betriebs-Direction der o s te r r .  

S taatsb ahn en  in Lemberg.
*---

-ZT12Ó9Ó

o u iii im i im *1
Królestwa Gaiicyi i Lodomeryi 

z W. Ks. Krakowskiem 
na rok

1895
po cenie 2  z ł f S o  o t  w ekspedycji 

„Gazety Lwowskiej.1 70
Z&miejsoowi zachcą przyełao &  .0

ot., * których przypada 10 ct. na opaa 
i Ust frachtowy. . , , r„ j a

Szematyzm przesyłamy tJ o0i,ra- 
uiszezeuiem naleijtośei z góry. z>a 
niem należytości nie przesyłamy 
tyzmu.

Skład fabryczny świ®ciŁin 
ków gazowych

Hamel i Feigi
Lwów, ul. Sykstuska 5.

Skład fabryczny artykułów 
Japońskich #

Hamel i Feigi
Lwów, ul. Sykstuska 6.

Ł« Udivi ____

Offert-Ausschreibung
auf Lieferung mineralischer Jfolile.

. u „ « h f t r  K o f l i e  f a r

Ogłoszenie dostawy 
w ę g l a  m i n e r a l n e g o .

Niniejszem rozpisuje się dostawę węgla mineralnego potrze
bnego na c-zas od 1 stycznia 1896 do 31 grudnia 1896 w ilości
70000 ton na podstawie ofert pisemnych.

Przytem c. k. Dyrekcya ruchu zastrzega sobie prawo zawar
cia umowy na okres trzy letni t. j. na czas od 1 stycznia 1896 do 
końca grudnia 1898, jeżeli uzna warunki oferty za odpowiednie.

Oferty wnieść można tak na węgiel niesortowany, jak i na 
węgiel sortowany t. j. na gruby, średni, kostkowy, orzechowy lub 
drobny, ale w każdym razie podać trzeba stosunek zmięszania
według szczegółowych warunków dostawy.

Obowiązujące dla oferujących warunki dostawy tak ogólne,
jak szczegółowe przejrzeć i otrzymać można u podpisanej Dyrekcyi 

ruchu.Ostemplowane według przepisów oferiy i załączniki potrzebne, 
wnieść należy w kopercie opieczętowanej i zaopatrzonej w napis 

Oferta na dostawję węgla mineralnego11 najdalej do dnia 15 
czerwca b. r. godziny 12 w połuduie w protokole podawczym

c k. Dyrekcyi ruchu we Lwowie.
Odmiennie od postanowień art. 4 ogólnych warunków dosta

wy oferenci pozostają w słowie do 31 sierpnia b. r.
Jako miejsce dostawy węgla podać można w ofercie którą

kolwiek stacyę c. k. kolei państwowych.
Lwów, dnia 15 maja 1895.

C. k. Dyrekcya ruchu austr. kolei państwowych
we Lwowie.

C. k. austryackie koleje państwowe, (3120)

Ogłoszenie dostawy
węgla mineralnego.

 1- minoralneff

Die Lieferung des B eJarfes an mineralischer Kohle fiir dio
Zeit, vom 1 Janner 1896 bis 31 Dezembe 1896 m dem fur die-
sen Zeitraum erforderlichen Ausmasse von -3- 000 Fonnen gelangt
im Wege sehrifrlichpr Offerte zur Vergebung .Die k. k. Eisenbahn-Betriebs-Direction behalt su-h jedoch
bei zusagendem Offerte vor, auf 3 Jahre d i. vom 1 Janner 1896
bis Ende Dezember 1898 abzuschliessen.Die Offerte konnen sich sowohl ani Siuck, wie auf hp  der,
Wfl-fel, Nuss und Kleinkohle erstreeken; in allen Fallen ist je
doch das M isehungswrbaltniss aul Grund dei „spezieden Beóing-
nisse fur die Lieferung m ineralischer Kohle11 anzugeben.

Die der OffertAellung zu Grunde zu legenden allgemeinen
und speziellen B dingnisse kónnm bei der k. k. E  s«nbahn Be 
triebs Direction behoben nerden, b ezieh u n gsw eise  weid-m dieselben
dem Offerenten fiber verlangen z u g >  send°t.Die vorschriftsma sig gestempelten und gehorig belegten
Offerte sind yersiegelt und mit der Anfschrift „Offert^ zur Liefe-
ruDg ruinerabschi r Kuble* yersehen bis langstens 15 Juni 1. J
Mitt»gs 12 U hr im Einreiehungs-Protokolle der gefertigten k. k.
Eisenbahn-Bfttriebs Direction abzugeben, uad haben die OfterentQn
jn Abanderung der Bestimmungen des Art. 4 der allgemeinen Be-
dingnisse fiir die Lieferung von M aterialien und Ausrustuugs Ge-
genstiinden, fiir die Einhaltung der Offerte bit -31 August 1 J. ver-
bindlich zu bleiben. . „ Ł. „ , , . ,In  den Offerten kann eine beliebige S'ation der k k. Osterr.
Staatsbahnen ais Einlieferungsstelle nominirt werden.

Stanislau, am 15 Mai 1895.L. k. Eisenbahn-Betriebs-Direction der osterreichischen
iStaatsbahnen in  Stanislau.

”  ------
N iniejszem  rozp isu je  s ię  dostawę w ęgla m ineralnego  po trze

bnego n a  czas od 1 stycznia 1896 do 31 g ru d n ia  1896 w ilośei 
33000 ton  n a  podstaw ie  o f -rt pisemnych.

C. k. Dyrekcya ruchu kolei żelaz. zastrzega sobie jednak 
prawo zawarcia umowy na okres trzyletni t. j. na czas od 1 sty- 
ezń a  lb96 do końca grudnia 1898, i-żeli warunki oferty będa

przystępne.Of-rty wnieść można tak na węgiel niesortowany, jak i na 
węgiel sortowany t . j. na grnoy, średni, kostkowy, orzechowy lub 
drobny, ale w każdym razie podać trzeba stosunek zmięszania we
dług szczegółowych warunków dostawy.

Obowiązujące dla oferujących warunki dostawy tak ogólne 
jak szczegółowe przejrzeć i otrzymać można u podpisanej c k
D y re k c y i  ruchu, kolei żel.

Oferty należycie ostemplowane z załącznikami wnieść należy 
w kopercie opieczętowanej i zaopatrzonej w napis „Oferta na do
stawę węgla mineralnego11 najdalej do dnia 15 czerwca b. r. go
dziny 12 w południe w protokole podawczym, podpisanej c. k.
Dyrekcyi ruchu kolei żel.

Odmiennie od postanowień art. 4 ogólnych warunków dosta
wy oferenci pozostają w słowie do dnia 31 sierpnia 1895.

Jako miejsce dostawy węgla podać można w ofercie która
kolwiek stacyę c. k. kolei państwowych.

Stanisław ów , dnia 15 maja 1895.
C. k. Dyrekcya rucha kolei żelaznych w Stanisławowie.
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Odsnacsony złotym medalem na Wystawie lwowskiej.

T V / T  A  T * ?  ““S F '”  £ k  £ &  n ® w  g m la  d o  ascijęe p a r m t o  w y  e h .
■ L V JL »fcJL  J «  V  »Łi a r r L  Nowe aparaty do wszelkich zdjęć tak portretowych jakoteż architektonicznych.

Dawna sala została również powiększoną dla grap do 80 osób.zskład artystycino-fotograficiny
przy ulicy Fredry 1. 7

s;© £*ta.ł !Z3a.a»o^s3s.Ie p o w i ę ^ s s z o r s , . ^ ,

Z akład  wykcmywuje wszelkie zamówienia w zakres fotograficzny wchodzące, jak  reprodukcye, 
powiększenia do naturalnej wielkości, p latynotypie, kolorowania akwarelowe, pastelowe, olejne 
i heliom inia tury  n a  szkle, przyjm uje zam ówienia n a  cynkotypie, fotodrnki, ry sunk i ete.

Od 8-tej rano do 6-tej po południu, yr Niedzielę i święta od 9-tej rano do 1-szej 
w południe, ul. Fredry Nr. 7. 3

Dr*®stone o g ł o s s e p s i s *
od wyrazu petitem centa, tłustym petitem 

dwa centy.

Koron 180090 w. a.
rnnt pod budowę, dwa fronty , obejmujące 463 

”  kw adr, sążni, je s t do sprzedania  W iadomość 
Sobieskiego i. 10 u Kurkow skiego. 663

K ozioł dwuroezuy, oswojony,
Z arząd  dóbr Kelcse, N agy-Dobra W ęgry

do sp rzedan ia .
666

IWa 2 zł. przerabiam  każde najm ocniej zbite ma- 
n S ł  teraee (3 poduszki) stare kołdry  przyjm uję do 
pokrycia, d relichy, w ełniane atłasy, poleca najtan ie j 
Józef Schuster, Lwów, K opernika 7. 541

Porter angielski koszowy, piwo butel
kowe F. Kleina odleżało poleca hande! to
warów korzennych, win, herbaty, delikate

sów Wl. Bażanta, Lwów, Halicka 8.

T U T K I
odznaczone

medalami
IS .W . I I E I 0J 0W S K I E G 0

do nabycia

Bieliznę
własnego wyrobu, bieliznę prof. 
dr. Jagera, -wyroby pończoszkowe 

i trykotowe poleca najtaniej 
M. Bałlabana Następca

Mikołaj Ludwig
Lwów, pt. Mariacki I. 8.

W niedzielę i święta magazyn
zamknięty. 219

do wygrania już 15 b. m.
I P r o m e s ą  

na los węg. banku hipotecznego
tylko za  2 z ł. w . a.

w kantorze wymiany

K itz  i Stoff
Lwów, ul. Karola Ludwika 1. 11 

(hotel Centralny). 645

M a u k i  b u c h a l t c r y i  p o d w ó j n e j  udziela 
o s o b n o  za porozum ieniem , z b i o r o w o  w

M O B S Z Y N
Z akład  zdrojowy i wodoleczniczy, sta- 
cya kolejowa, poczta i te le g ra f  w m iej
scu Kąpiele bromowo-solankowe, boro
winowe i rzeczue. Leczenie żętycą , elek
trycznośc ią  i m asażem . — W skazania: 
choroby g ard ła , płuc, żołądka, kobiece, 
nerwowe, reum atyzm , niedckrew ność 
Skrofuły. Sezon o tw arty od 15 m aja  do 
15 października. Koszta pobytu z lecze 
niem od 25 zł. tygodniowo.

Dr. L. Tyszkowski, M orszyn.

580

Willa z ogrodem
W9 Lwowie, w pobliżu śródm ieścia, bardzo dobrze 
położona, parterowa, pięknej a rch itek tury , w ew nątrz 
z komfortem urządzona — o 9 pokojach, 1 garde
roby, 2 kuchniach, 1 w erandy oszklonej i 3 poko
jach  d a służby, wraz z oficyną zaw ierającą p ra l
nię, maglownię i drew utnię, w razie potrzeby sta j
n ię i wozownię — jes t za eenę um iarkow aną za
raz do sprzedania, lub też n a  m niejszy m ajątek  
ziemski zam iana m ożliwą. Biiższej wiadomości z wy
kluczeniem  pośrednictw a udziela w łaścic ie l we Lw o

wie, u lica  Ochronek i. 4. 588

kursach  speeyalnyeb (d la  P a ń  odrębnie), zak łada 
księgi, przeprowadza skontra, inform uje L. E. Yeltze, 
ul. K rakow ska 1. 7. 361

M lasa woskowa do zapuszczania podłóg 
-Fr. Sclmbntha została powszechnie uzna

n a  jako najlepsza i na jtańsza . Do nabycia w g łó
wnym składzie Lwów, R ynek 45, jako też praw ie we 
wszystkich główniejszych hand lach . 575

^ 0 0 0 0 0 0 01S000000000
1  ł i U B I l l l i ’

Zakład kąpielowy wód siarczanych
w pobliżu Lwowa, Gródka i Szczerca 

o t - w a r t ^  - w  d .nru . 2 0  m a j a .
Z ak ład  odznaczony na w ystaw ach krajow ych i lekarsk ich , w prow adził w bieżącym  roku 

u lepszen ia  według w ym agań hy g ien y  i ca ły  szereg nowości w zakresie lecznictw a i nie szczędząc 
wkładów, tą  d rogą postanowił dotrzym ać kroku w w spółzawodnictw ie zdrojowisk.

Wskazania: Reumatyzm m ięśni i stawów, o stry  i przewłoczny. Dna i pozapalne wypo
ciny. D ługotrw ałe  obrzęki po zw ichnięciach i złam aniach. Okres ozdrow ienia po operacyach chi- 
rurgicznych. Choroby układu nerwowego. Zołzy. Choroby skóry . Spóźnione postacie  Kiły, zwła- 
szcza po nadużyciu rtęci. Otyłość. Choroby kobieca (w uażdej w annie wody lubieńskiej znajduje 
się 85 40252 a łunu). Przow łoczne zatru c ia  metaliczne. N eurastenia.

Ł azienki z w annam i pcm-elaiiowemi i terazzo, tak ież  p o sad zk i; kąpie le  siarczano-m ułowe 
p a rą  ogrzewane. Oddział wodoleczniczy. Najnowsze przyrządy do natrysków . Ł aźn ia  parow a. 
K ąpiele rzeczne. P rzy rząd y  rozpylające do leczenia chorób nosa, g a rd ła  i p łuc. M aser, m aserka 
i służba kąpielow a fachowo uzdolnieni.

A pteka wzorowa p. Bilińskiego. U rząd  pocztowy i telegraficzny w m iejscu. W  kaplicy  
zakładowej codziennie ms/.a św. '

Pom iędzy Lwowem a Lubieniem  codzienna poczta powozowa po 75 ct. od osoby.
Pierw szorzędna re s tau ra cy a  pod ścisłym  dozorem iekarza:
M leczarnia. W ody m ineralne  rodzime i zagraniczne. K oncert orkiestry  zdrojowej uwa razy 

dziennie. C zyteln ia obficie zaopatrzona. B iblioteka. Sala balowa i koncertowa. F o rte p ia n  dla 
użytku gości. M ieszkania zupełnie urządzone przeważnie do opalania.

D la niezam ożnych ulgi najdalej idące.
W szelkich wyjaśnień z gotowością udziela Zarząd.
A dolf for. BrunicRi, Karol Bratkowski, Br. Paw eł Radecki,
w łaśc ic ie l zdrojowiska. zarządea. lekarz  zakładow y.

579

B i II SI 0  sos
największego na kuli ziemskiej Towa

rzystwa ubezpieczeń życiowych

EOUITABLE

T S U S E A W I E C

2B.ijLU.je się. we Lwowie przy ul 
W a lo  ' ■ AOn

C l a y t o a  &  S b u t t l e w o r t h
we Lwowie, przy ul. Gródeckiej 1. 22

polecają, na sezon wiosenny swój obficie zaopatrzony

skład maszyn i narzędzi rolniczych
znanych ze znakomitego wykonania i doskonałej konstrukcyi,

a m ianowicie: 442

pługi jednoskibowe i wieloskibowe, pługi obracalne, 
extyrpatory, podskibowee, plewmki, brony, siewniki 
rzędowe o dowolnej ilości i oddaleniu rzędów, siewniki

szerokorzutne i t. d.
Naprawy maszyn uskuteczniają w  swoim warstacie pędzonym parą

tanio i dokładnie.
Cenniki ilustrowane na żądanie gratis i franko.

w Galieyi wschodniej, ostatnia stacja kolejowa Dr-.hobyez. — Zdroje: słone, 
Kłono-gorzkie, siarczane, szczawa alkaliczna. — Kąpiele: słone, ełono-sisrezane,

borow inowo-żelaziste.
W sp an ia łe  łaz ien k i o 3 k lasach  d la  k ąp ie li m ineralnych , osobny budynek d la  bo- 

rowinowyeh. — Z ak ład  in h a lacy jn y  system u W assm utha, leczenie e lek try czn o śc ią , m ięsie- 
n iem . — Tusze ze słodkiej wody, n a try sk i nosow e, mleko, żętyca. A pteka i sk ład  wód 
m ineralnych  w miejscu.

Wskazania: Zołzy, syfilis, dna, gościec, otyłość. C ierp ien ia  przew lekłe nerek  
i pęcherza, zw łaszcza kam yczki nerkow e. N ieżyty  żołądka i kiszek, zw łaszcza połączone 
z niedow ładem . N ieży ty  dróg oddechowych, szczególnie rozedma płuc. Choroby kobiece 
nerwowe, zwłaszcza newralarie, isch ias (rw a kulszowa) w reszcie chroniczne skórne.

Z akład rozporządza 300 pokojam i zupełnie urządzonym i. K ap lica  kato licka, cerkiew  
ruska, k ilka reslauraeyj i cuk iern ia , kasyno, biblioteka, 2 fortepiany, b illa rd , czytelnia, 
layn-tenn is , kapela zakładow a, sklepy, fryzyer, cyrulik , dentysta. Skw ery ozdobne, parki, 
wycieczki, reuniony, zabawy tow arzyskie, poczta i te leg ra f w miejscu.

O rdynują lekarze zdrojowi: R adca dr. A. P iech  i dr. Zenon P e lczar, oraz wolno
praktykujący dr. S te in h a u s ' em. e. k . fizyk.

Sezon rozpoczyna się 2-5 maja. W pierwszym  sezonie do 1 lip c a  i w trzecim  od 5
sierpn ia  do 25 w rześnia m ieszkania o 30 pre. tańsze. U bogich ze św iadectw em  ubóstwa 
uw zględnia się tylko w pierwszym i t r  ecim sezonie.

Zam ówienia przyjm uje i objaśnień udziela Z arząd zdrojowy w m iejscu. N a żądanie 
przysyła  się obszerną broszurkę o T ruskaw eu. 606

W y r ó b  [krajow y! 
Sukna na letnie ubrania męskie

N a kom pletny g a rn itu r cd zł. 6.75 do zł. 7.60, z fab ryk i krajowej w G linnie odznaczonej 
złotym m edalem  na W ystaw ie krajow ej za bardzo dobre koce i sukna, poleca

Magazyn F. Knauera i Syna
we Lwowie, plae Kapitulny 1. 2.

Próbki n a  żądanie wysyła się odw rotną pocztą.

10 medali zasługi.

J A N  IH M iiTO W IC Z
poleca niezawodne i wypróbowane

środki do wytępienia owadów domowych

F en ilin
mianowicie:

K onkurs.

do wyniszczenia raeli z zarodkami w 
sukniach, futrach i meblach.

C ena ©O c t.

Ziółka antimolowe
do przechow yw ania  fu ter.

Przy rafinery i nafty hr. Andrzeja Potockiego i Spółki w Trzebini jest do 
obsadzenia posada prowadzącego księgi handlowe i korespondenta z roczną 
początkową płacą 1000 zł. w. a. prócz wolnego pomieszkania z opałem.

Od kompetentów wymaga się odpowiedniego zawodowi teoretycznego w y - ! j 
kształcenia i wykazania się z odbytej praktyki, również dokładnej znajomości 
języków polskiego i niemieckiego.

Pudełko 3© ct.

Papier antimolowy

Udokumentowane zgłoszenia w  terminie do końca maja b. r. przyjmuje

ochrania od moli futra, suknie, portiery, 
firanki i meble.

Sztuka 3 ct. w. a.
We Lwowie : przy ul. Kopernika 1 

W Krakowie: Sukiennic.-: 1. 20.

Grylon
wyfruwa szwaby, karakony, stonogi, 
świerszcze, szczypawki, karaluchy, pru- 

saki i t. p.
Flakon 30 ct.

M i k o t o n
niezawodny środek do wytępienia 

pluskw.
Flakon 50 ct.

Proszek perski
do wygubienia pcheł i t. p. ov. adów- 

Paczka 5, 10 ct. 
Flakon 20, 30 ct. w. a.

3 i przy ul. Halickiej róg Wałowej. 
Czerniowce: Rynek 1. 2.

Administracja dóbr lir. Potockich w Krzeszowicach" ¥

% diakuBi Wl, Łosińskiego ul. L 12. dom Wasner* (Z a m ie ś  Wl. J . Weber) ipier » fabryki papieru J . Fijałkowskich.


